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P rz e g lą d  P o lity c z n y .
W  Izbie deputówanyeh załatwiono już przedło­

żenia rządowe o stanie wyjątkowym i przyjęto 
wnioski większości komisy! zarówno co 'do za­
wiesza Ma niektórych swobód obywatelskich, jak 
niemniej co do zawieszenia działalności sądów  
przysięgłych. Poniżej zamieszczony list wiedeński 
podaje bliższe szczegóły z przebiegu wczorajszej 
dyskusyi, w której wziął udział także minister 
sprawiedliwości Prażak, Następne posiedzenie Izby 
odbędzie się we wtorek.

K om isja ekonomiczna Izby deputowanych po 
krótkiej naradzie uchwaliła przystąpić do rozpraw 
szczegółowych nad przedłożeniem rządowem o o- 
znaczeniu godzin pracy w dnie powszednie i o 
spoczynku niedzielnym w kopalniach.

Komisya budżetowa przyjęła już zgodnie z przed­
łożeniem rządowem budżet ministerstwa sprawie­
dliwości. Przy tytule: zakłady karne, poruszył den. 
Heilsberg myśl urządzenia zakładów deportacyj­
nych. Radca ministeryalny Pichs odparł, że w tej 
mierze przeprowadzono wszechstronne badania, i 
że przedewszystkiem dążono do tego, aby prze­
konać, się.'czy nie dałoby się nabyć na cel powyższy 
jednej lub więcej z wysp dalmatyńskich. Zwró 
eono uwagę na dwie grupy takich wysp, jednę 
zupełnie nieproduktywna, drugą z glebą urodzaj 
ną i nadającą się wielce na urządzenie kolonii 
deportacyjnej. Musiano jednak odstąpić od proje­
ktu nabycia tej grupy, gdyż odpowiednie jej u- 
rządzenie pociągnęłoby za sobą bardzo znaczne 
koszta, rząd zresztą nie spuści z oka tej sprawy, 
owszem będzie dążył do urzeczywistnienia pro­
jektu. Poozem minister Prażak ze swej strony do­
dał, że według nabytych w Anglii doświadczeń, 
system deportacyjny okazał się zbyt kosztownym, 
a hr. Clam zwrócił na to uwagę, iż nawet w tych 
krajach, w których wykonywano dotychczas sys­
tem deportacyjny, odstępują od niego powoli w o- 
statnich czssaeh.

W  pismach czeskich pojawiła się najpierw wia­
domość, że na wniosek czeskiej krajowej Rady 
szkolnej ministeryum oświaty wydało rozporzą­
dzenie, mocą którego nastąpią znaczne uproszcze­
nia i ulgi dla dyrektorów szkół średnich i kiero­
wników szkół ludowych w zakresie ich prac ad­
ministracyjnych. Byłaby to nader pożądana refor­
ma, gdyż obecnie dyrektorowie przeciążeni czy­
sto administraeyjnemi czynnościami, szczególnie 
w przepełnionych i liczne pnralelki posiadających 
zakładach, zbyt mało czasu mogą poświęcić na 
czuwanie nad pedagogicznym i dydaktycznym kie­
runkiem, co jest ich właściwem zadaniem. Doda­
jem y atoli, że wiadomości tej nie znacbodzimy 
w urzędowych pismach wiedeńskich, które do tej 
pory nie doniosły jeszcze nawet o nowych p rze­
pisach egzaminacyjnych na kandydatów na nau­
czycieli szkół średnich, ani o nominacyi nowych 
wspólnych komisyj egzaminacyjnych.

Donosiliśmy już wczoraj, że prezes węgierskie­
go gabinetu Tisza przybył do W iednia i był 
w południe przyjmowany przez Cesarza na oso­
bnej dłuższej audyencyi. Po południn konferował 
Tisza z Kainokym i z szefem sekcyjnym Scb5- 
gyenyi. Polit. Cnrr. zapewnia, że Tisza skorzvsta 
również z tej sposobności, aby się z hr. Taaffem 
porozumieć co do niektórych wspólnych spraw, 
które od dłuższego ozasu załatwienia wyczekują. 
Zdaje się także, że teraz będzie stanowczo posta­
nowiony termin zamknięcia sejmu węgierskiego i 
rozpisania nowych wyborów. Sejm po załatwieniu 
tych wszystkich projektów do ustaw, jakie mu 
dotąd przedłożone zostały, będzie zamknięty ku 
końcowi kwietnia, a nowe wybory rozpisane będą 
najpóźniej z początkiem czerwca.

Wiadomość o pobycie Tiszy ▼ Wiedniu uzu­
pełniają nąjśwież ze wiedeńskie dzienniki tym 
szczegółem, iż rozchodzi się tu w pierwsze) linii 
o nominaeyę nowego ministra honwedów, i że te 
ka ta poruszoną będzie najprawdopodobniej se­

kretarzowi państwa baronowi Fejervary, dla któ­
rego decydujące koła bardzo dobrze są usposo­
bione. Bt-dzie także mowa o nominacyi wieepre 
zydenta Izby magnatów, a ponieważ ani Szlavy, 
ani baron Vay godności tej przyjąć nie chcą,prze­
to wybór Monarchy padnie albo na hr. Franeisz 
ka Zichy, lub na hr. Aladara Andmssy. Mówią 
fakże o kandydaturze hr. Juliusza Karolyi i hr. 
Ferdynanda Ziehy, lecz zdaje się, że dwóch tych 
msgnatów, którzy w Izbie wyższej w stanowczej 
do Tiszy zostają opozycyi, rząd węgierski popie­
rać nie będzie,

Sprawy Sudanu i Tonkinu zajmują do tego sto­
pnia uwagę powszechną w Anglii i we Francyi, 
że sprawa takiej doniosłości, jak  dobrowolne pod­
danie się Rosyi Turkomanów Merwu nie wywarła 
należytego wrażenia. Rosya graniczy teraz bez­
pośrednio z Afganistanem, tą bramą do Indyi, a 
zważać przytem należy i na to, że panujący dziś 
w Afganistanie Abdurrhaman chan*, jest nieprzy- 
jaźnie usposobionym dla Anglii i może przez to 
stać się łatwo wiernym sprzymierzeńcem Rosyi. 
W innym czasie byłby fakt podobnej doniosłości 
wywarł w Londynie niezmierne wrażenie i skie­
rował całą czynność dyplomacji angielskiej w stro­
nę zagrożonych granic Indyi.

Teraz depiero, po upływie tygodnia od czasu, 
jak (ronieć urzędowy netersburski doniósł o tym 
ważnym kroku, jaki Rosya w kierunku posuwa­
nia się swego ku Indyom uczyniła, zaczynają nie­
które dzienniki niemieckie podnosić znaczenie te­
go faktu i wysnuwać z niego możliwe następstwa 
polityczne. *

Dla uspokojenia opinii publicznej rząd angiel­
ski każe sobie nadsyłać teraz tak  z Kairu jak  i 
przez Gordona optymistycznie zabarwione depe­
sze. W  tym samym celu odbywają się w Anglii 
z hałaśliwym pośpiechem przygotowania dó wy­
słania zapowiedzianych wojskowych zasiłków w ilo­
ści 4000 ludzi, przyczem uwidocznia się cała cięż­
kość aparatu mobilizacyjnego. Każde z innych 
mocarstw europejskich uruchomiłoby w takim sa­
mym czasie, jakiego w Anglii na zmobilizowanie 
tej szczupłej garstki wojska potrzeba, siłę zbrojną 
przynajmniej o dziesięć razy liczniejszą.

Skutkiem słabego udziału, jaki właściwy świat 
finansowy wziął w podpisach na ostatnią pożyczkę 
francuską, uważają w Paryżu stanowisko ministra 
finansów p. Tirard, za zachwiane i wymieniają 
jako następcę jego Leona Say.

"W parlamencie włoskim zainterpelowano gabi­
net o politykę'wewnętrzną ministerstwa. Nad tą  in- 
terpelaeyą można się soodziewać bardzo ożywio­
nej dyskusyi. Panowie Crispi, Cairoli i Nicotera 
uczynią wszystko, co będą m ogli, aby różnicę 
między ich zapatrywaniami a zasadami rządu jak  
najdrastyezniej uwydatnić. Że jodnak głoay opo­
zycyjne nie doprowadzą do żadnego rezultatu i 
cała snrawa zakońozy się prostem przejściem do 
porządku dziennego, można już na pewno wnosić 
z tej okoliczności, że większość Izby interpelacji 
tej nie uznała za naglącą i termia rozpraw nad 
nią do Igo marca r. b, odroczyła.

Petersburski G raidanin  podaje wiadomość bar­
dzo sensacyjną, bo zaznaczającą zwrot w zapa­
trywaniach pewnych sfer wpływowych na politykę 
„ultra-narodowców*1- moskiewskich, a mianowicie, 
że kurator wileńskiego okręgu naukowego zabro 
nił wszystkim swoim podwładnym,^ a nawet bi 
bliotekom i czytelniom, nie wyłączając i biblioteki 
publicznej w Wilnie, prenumerować czasopismo
Aksakowa Ruf.  .

W Petersburgu odbyło się niedawno posiedzenie 
komisyi t. z. .hrabiego Baranowa,11 w której 7/.v 
stanawiano się nad kwestyą wyboru rezydencyi 
dla nowoustanowiouego j e n e r a ł - gubernatora k ra ­
jów: południowego Urusu, Kamczatki, Ziem Nad­
morskich i innych prowincyj wschodniej Syberyi. 
Opinie członków koinisyi podzielone były pomię- 
dzy wyborem na stolicę jenerał-gubernatorską mia­
sta Błahowieszczenska, lub osady Chabarówki. Za

OGNIEM i MIECZEM.
P O W I E Ś Ć

przez
H e n r y k a  NśmjNfWŚ*'*®-

(146)
Tom trzeci.

(Ciąg dalszy).

W  tej chwili wnętrze pokrywki zabrzmiało prse- 
raźliwem wyciem ludzkiem — jednocześnie ry­
cerstwo, wvdawszy okrzyk, rzuciło się ku innym 
kopcom. W  ciemności rozległy się ję k i , szczęk 
żelaza, gdzieniegdzie przebiegały jakieś ciemne

Eostacie — inne padały na ziemię, czasem hu- 
nął w ystrzał, ale wszystko razem nie trwało 

dłużej jak kwadrans. Mołojey, zaskoczeni po naj­
większej części w śnie głębokim , nie bronili się 
nawet — i wygnieciono ich wszystkich, zanim zdo­
łali za broń chwycić.

— Do hulaj-grodów! do hulaj-grodów! — roz­
legł się głos starosty krasnostawskiego.

Rycerstwo rzuciło się ku wieżom.
— Palić od środka! bo z wierzchu mokre! — 

zagrzmiał Skrzetzski.
Ale rozkaz nie łatwy był do wykonania. W  wie­

żach budowanych z bierwion sosnowych, nie było 
ani drzwi, ani żadnego otworu. Strzelcy kozaccy 
wchodzili na nie po drabinach, działa zaś, ponie­
waż mogły się mieścić tylko mniejsze, wciągano 
na powrozach, Rycerze biegali więc ozas jakiś

Blahowieszczenskiem to przemawia, że punkt ten 
bliższy jest Rosyi, za Chabarówką zaś, że osada 
ta jest położoną w korzystniejszych warunkach 
jeograficznych i ma przyszłość przed sobą pod 
względem handlowym i ekonomicznym. Kwestya 
wyboru nie została jeszcze rozstrzygniętą ostate­
cznie, są jednak szanse prawie pewne, że stolicą 
jenerał-gubernatora wschodniej Syberyi zostanie 
Chabarówka.

W r. 1875 ustanowionym został we Wschodniej 
Syberyi zarząd akcyzowy gorzelniany z tak li­
cznym personalem służbowym, że na utrzymanie 
go skarb państwa asygnował corocznie po 69,000 
rubli. Obecnie, wskutek przełożeń miejscowego jen.- 
gubernatorstwa, zapadło w ministerstwie spraw 
wewnętrznych postanowienie znoszące ten zarząd 
akcyzy w zupełności z całą jego hierarchią słu­
żbową, jako zgoła niepotrzebny. I  nic dziwnego, 
że za taki uznanym został, gdyż, jak  się okazało, 
we Wschodniej Syberyi nie było nigdy i dziś nie­
ma ani jednej gorzelni. Na cóż tedy istniał przez 
lat 8 ów zarząd i co robili jego urzędnicy, któ­
rym jednak wypłacono ze skarbu w ciągu tego 
czasu 552 tysiące rubli?

naokoło, próżno siekąo szablami belki, lub szar­
piąc rękoma za węgły.

Na szczęście czeladź miała siekiery; poczęto 
rąbać. Starosta krasnostawski kazał też podkła­
dać puszki z prochem, umyślnie na ten cel przy­
gotowane. Pozapalano raaźniee ze sm ołą, jak  ró­
wnież pochodnie —  i płomień począł lizać mokre, 
lecz przesiąknięte żywicą bierwiona.

Zanim jednakże zajęły się bierw iona, zanim 
prochy wybuchły, pan Longinus schylił się i pod­
niósł ogromny g łaz, wydobyty z ziemi przez Ko­
zaków.

Czterech najtęższych z ludu mocarzy nie ru ­
szyłoby £0 z miejsca, lecz on kołysał nim w po­
tężnych rękach — i tylko przy świetle maźnie 
widać było, że krew wystąpiła mu na twarz. Ry­
cerze oniemieli z podziwu.

—- To Herkules! niechże go kule biją! — wo­
łali wznosząc szable do góry.

Tymczasem pan Longinus zbliżył się do nie- 
podpalonej jeszcze belluardy, przechylił się w tył 
i puścił kamień w sam środek ściany.

Obecni aż pochylili głowy, tak głaz huczał. — 
Pękły od ciosu zaraz spojenia; rozległ się trzask, 
wieża roztwarła się jak  złamane podwoje i runęła 
z łoskotem.

Stos drzewa polano smołą i podpalono w je ­
dnej chwili.

Po niejakim czasie kilkadziesiąt olbrzymich pło­
mieni oświeciło całą równinę. Deszcz padał cią­
gle, ale ogień przemógł go — j , paliły się te 
belluardy, z podziwem obu wojsk, jako, że w dzień 
t&lc m o k ry /

Skoczyli na pomoc z kozackiego taboru Stępka, 
K ułak i Mrozowicki, każdy na czele kilku tysię-

Dyskusye w francuskiej I*bi8 deputowanych nad 
nędzą klasy roboczej, które do zamianowania ko­
misyi ankietowej doprowadziły, odsłoniły nam 
dziwna stronę w rozwoju przemysłu francuskie­
go. W  pierwszych latach po zawarciu pokoju 
frankfurtskiego, przemysł francuski jesze^e był 
tak silnym i przewaga jego szczególnie w arty­
kułach dobrego smaku tak  stanowcza w E aronie, 
że w przeciągu lat trzech zdołał odbić całą szko­
dę, jaką Francyi kontrybucya wojenna wyrządzi­
ła, a dziś znajduje się/ jeśli nie tf upadku —- bo 
tego powiedzieć nie można, chociaż podobne tw ier­
dzenia pojawiły się w dyskusyi — to jednak w ta- 
kiem położeniu, że podejmować musi twardą 
walkę z konkurencją zagraniczną i po części 
w niej ulegać.

Przyczyny, które taką nagłą zmianę sprowa- 
dziły, są pouczającemi, i dlatego poświęcimy im 
słów kilka.

Przemysł francuski wzrósł pod zasłoną pro­
tekcji, k tóra się aż do czasów Napoleona III 
przeciągnęła i nabrał takiej siły, że mu wpro­
wadzona w życie za rządów wspomnianego ce­
sarza polityka wolno - handlowa zrazu wcale nie 
szkodziła. Nie ona też spowodowała to chylenie 
się ku upadkowi, które się teraz objawia.

Głównym przedmiotem wywozu za granicę by­
ły te wyroby przemysłu francuskiego, które się 
zręcznością roboty i dobrym gustem odznaczały. 
Dobry gust i artystyczno ść w wyrobach wykształ­
ciły się zaś pierwotnie pod wpływem słynnej na 
świat cały świetności dworu francuskiego, która 
ściągając nietylko z Francyi, ale i z całego świa­
ta  wszystko to, co górowało nad resztą społe­
czeństwa, wytworzyła tę towarzyską wytwornośó 
francuską, która się odtąd stała panią mód i prze­
pychu, lubującego się w artystycznie pięknych 
przedmiotach. Pod wpływem tej warstwy społe­
czeństwa rozwinął się też przemysł odpowiedni 
tym wymogom i ustaliło się w świecie zdanie, do 
pewnego stopnia dziś jeszcze nie bezzasadne, że 
przedmioty wytwornego gustu umie tylko wyra­
biać przemysł francuski.

Tymczasem zaszły już pod tym względem nie­
małe zmiany,

Od czasu zaprowadtonia we Franćyi Rzeczy­
pospolitej, Paryż przestał być środkowym ogni 
skiem tego wykwintnego towarzystwa, które w rze­
czach gustu nadaje ton światu, a dyrektywę prze­
mysłowi. Przemysłowi francuskiemu pozostała 
wprawdzie z dawnych czasów rutyna i wprawa, 
ale zmniejszyła się nieco twórczość i pomysłowość, 
wytwarzająca coraz nowsze i doskonalsze rzeczy. 
Co więcej, tajniki tej rutyny i podstawy kompo­
zytorskiego talentu przestają już h rć  wyłączną 
własnością przemysłu francuskiego. W  czasie W y­
stawy paryskiej dała najpierw Anglia pohop do 
tego, aby wysłać rysowników, którzy kopiując

cy mołojeów i próbowali gasić — próżno. Słupy 
ognia i czerwonego dymu strzelały coraz potężniej 
ku niebu, odbijając się w jeziorach i kałużach, 
których burza naczyniła na pobojowisku.

Tymczasem rycerze wracali w ściśniętych sze­
regach do okopu, gdzie zdaleka już witano ich 
radosnemi okrzykami.

Nagle SkrzetuBki obejrzał się naokoło, rzucił 
okiem w głąb szeregu i krzyknął grzmiącym gło­
sem:

— Stói!
Pana Longina i małego rycerza nie było mię­

dzy wracającymi.
Widocznie uniesieni zapałem, zbyt długo za­

bawili sie przy ostatniej belluardzie, a może od­
naleźli gdzie zatajonych jeszcze mołojeów, dość, iż 
widocznie nie spostrzegli odwrotu.

— Naprzód! — komenderował Skrzetuski. 
Starosta krasnostaw ski, idąc na drugim końcu

szeregu, nie rozum iał, co zaszło, i biegł pytać; 
ędy w tejże chwili obaj pożądani rycerze ukazali 
się, jakby z pod ziemi wyrośli, na pół drogi mię­
dzy belluardemi a rycerstwem.

Pan Longinus, z błyszczącym zerwikapturem 
w ręku. stąpał olbrzymiemi krokami, a przy nim 
biegł kłusem pan Michał. Obaj głowy mieli zwró­
cone ku goniącym ich, nakształt zgrai psów, mo- 
łojeom.

Przy czerwonej łuuie pożaru widać było całą 
gonitwę doskonale. Rzekłbyś: olbrzymia łosza u- 
chodzi przed gromadą strzelców ze swojem ma- 
łem , gotowa w każdej chwili rzucić się na na­
pastników.

— Zginą! na miłosierdzie boskie, prędzej. 
krzyczał rozdzierającym głosem Zagłoba— ustrzelą

wzory francuskie i wnikając przez to w głębie 
ich ducha komnozytorskiego. stali się później nau­
czycielami szkół rysunku przemysłowego. Szkoły 
te i zakładane nrzytem muzea przemysłowe, roz 
powRzeehniły sie odtąd w Anglii, Niemczech, 
w Austryi i we Włoszech, rozniosły po świec!e 
zarody lepszego gustu i wzmocniły siłę twórczą, 
pomysłową, pozaf-aneuskiego przemysłu. W  Rzy­
mie "powstała nadto nowa, bardzo dziś ceniona 
szkoła wyrobów, opartych na guście najdawniej­
szych starożytności, * zastosowaniem do nowo 
ezesnysh wymogów, i zapełniła liczne skłsdy tak 
zwanemi przedmiotami rzymskiemi. Wyrobiony 
w obrębie granie francuskich słynny przemysł al­
zacki, stsł się tak ie  dla Francyi przemysłem za­
granicznym i konkurującym z jej wyrobami.

Dotychczasowy skutek tych wszystkich zmian 
wyrażają cyfry przytaczane w czasie dyskusyi 
w Izbie francuskiej. W  przedmiotach gustu i mo­
dy Franeya w stosunku do pierwszych lat no po­
koju frankfurfakim wywozi dziś rocznie blizko o 
700 milionów wartości towarowej m niej, a wpro 
wadza natomiast w równej prawie wartośoi wię 
coj takich samych przedmiotów.

Do przyczyn, które sie na to złożyły, zaliczo­
no w dyskusyi w Izbie francuskiej głównie nastę­
pujące: W  zarozumieniu, jakiego nabrał prze­
mysł francuski w trzech latach wielkiego powo­
dzenia zaraz po pokoju francuskim , fabrykanci 
francuscy zaprzestali dbać o udoskonalenie m a­
chin i narzędzi.— Zagranica, przyswajając sobie 
zwolna gust francuski 1 starając sie o wszczepie­
nie go w swój przem ysł, nie zaniedbywała zara­
zem udoskonalenia swych narzędzi pracy.

W zburzenia wzniecone między robotnikami pod­
wyższyły we Francyi wynagrodzenie za pracę, a 
nie uczyniły jej bynajmniej lepszą. Czeste bezro­
bocia stały się przyczyną, że przedsiębiorcy prze­
mysłowi francuscy nie mogli dotrzymywać term i­
nów odstawy, do których sie zobowiązali.

Świat handlujący temi wyrobami  ̂musiał więc 
swe zamówienia zwracać gdzieindziej, gdzie cboó 
może mniej gustownie, ale za to taniej i lepiej 
te same wyrabiano przedmioty.

W szystkie niedogodności, zjakiem i dziś m a d o  
walczenia przemysł francuski, uwydatniły się szcze­
gólnie w mowie prezesa gabinetu.

Ankieta, powierzona niedawno wybranej komi­
s j i ,  mogłaby, wyjaśniając te przyczyny, skiero­
wać jeszcze przemysł francuski na dawne drogi, 
uchylić wadliwości, jakie się weń wkradły i wró­
cić mu dawną siłę i przewagę nad zagranicą. Ale 
przewidzieć można, że badanie gruntowne rzeczy, 
stłumi w niej walka sprzecznych z sóba dążności 
politycznych, i jeśli rząd tej walki i jej wpływu 
na zewnątrz stłumić nie zdoła, rzekoma ankieta 
przyczyni się raczej do pogorszenia, niż do po­
lepszenia stosunków przemysłowych we Francyi.

KORESPONDENCYA „CZASU.11
L w ó w  15 lutego.

(§§) Kiedy wprowadzano w życie wielki zakład 
Drohowyzki, dzieło wielkiej fundacyi śp. hr. Skarb­
ka, powssechnie wyrażano nadsieje, że w myśl 
intencji szlachetnego fundatora, wpłynie on^ zba­
wiennie na podniesienie naszego rękodzielnictwa 
i przemysłu. W pływ taki nie może być oczywi­
ście dziełem kilku lat, więc jeżeli się go  ̂dotąd 
nie widzi na każdym krokn, to jeszcze nie mo­
żna sądzić niekorzystnie o osiągniętych dotąd re­
zultatach. Uprzedzenie głęboko wkorzenione, cięży 
na zarządzie fundacyi Skarbkowskiej jeszcze z cza­
sów, kiedy z niepojętą prawdziwie ospałością pra­
cowano nad urzeczywistnieniem inteneyi funda­
tora. Uprzedzenie dziś jeszcze odbije się zawsze 
i wszedzie, jeżeli jest mowa o zakładzie Drobo- 
wyzkim. Tymczasem jednak rezultaty osiągnięte 
w” warsztatach Drohow yrkieh, już obecnie znaj­
dują poehwalpe uznanie w kołach rękodzielni­
czych. Wychowań cy zakładu zatrudnieni w lwow-

ich z łuków, albo z piszczeli! na rany Chrystusa, 
p rędzej!

I  nie bacząc już na to , że nowa bitwa może 
się za chwilę zawiązać, leciał z szablą w reku 
razem ze Skrzetuskim i innymi na pomoc, utykał, 
przewracał się, podnosił, sap a ł, krzyczał, trzą°ł 
się cały i gnał resztkami nóg i tchu.

Jednakże mołojey nie strzelali, bo samopały 
zamokły, a cięciwy łuków rozmokły, więc nacie­
rali jeno coraz bliżej. Kilkunastu ich wysforowało 
się naprzód, i już, już mieli dobiedz... ale wów­
czas obaj ryeerze zwrócili się ku nim jak odyńee. 
i wydawszy krzyk okropny, wznieśli szable do 
góry. Kozacy stanęli w miejscu.

Pan Longinus ze swym olbrzymim mieczem wy­
dawał im się jakąś nadprzyrodzoną istotą.

I  jak dwa bure wilki, zby t napierano  przez o- 
gary, odwróeą sie i błysną białemi ami, â  b|,' ar-
nia, skomląc zdała, nie • > i ,
tak i oni odwracali się po kilkakroć i za każdym 
razem biegnący na przodzie stawali w miejscu.

Raz tylko puścił sie ku nim jeden, widocznie 
śmielszej nature, z z kosą w ręk u ; ale pan Mi­
chał skoczył jak żbik ku niemu i ukąsił go na 
śmierć. Reszta czekała na innych, którzy nadcho­
dzili biegiem, gęstą ławą.

Lecz i szereg rycerzy był coraz bliższy, a pan 
Zagłoba leciał z szablą nad głową, krzycząc nie­
ludzkim głosem:

— Bij! morduj!
W tem huknęło * okopów, i g ranat, chyehoeąc 

jak  puszczyk, zakreślił czerwony łuk na niebie i 
upadł w ściśniętą ławicę; za nim drugi, trzeci, 
dziesiąty. Zdawało się, że bitwa rozpoczyna się 
nanowo,

skieh warsztatach, należą do najlepszych praco­
wników, odznaczają się nietylko wyższą miarą 
intelligancyi i szerszą wiedza fachową, lecz nadto 
pilnością i pracowitością- W  obrębie obecnych 
urządzeń i środków, zakład Drohowyzki nie mo­
że jednak tyle zdziałać na tern polu, ile powi­
nien, ile nawet zdołałby w razie przeprowadzenia 
oewnych zmian i wprowadzenia nowven urządzeń. 
W tej sprawie obraduje właśnie osobna tc-m ^ya 
rzeczoznawców, pod przewodnictwem Dra Jozefa 
Wereszezyńekiego, jako członka Rady aawiado- 
wczej fundacji. ,

Głównym substr&tem obrad tych,, będzie me- 
raoryał wypracowany prze* dyrektora sa-laau  
Drohowyskiego p, Juliusza Starkla. Jestto rzesz 
nadzwyczajnie cenna, bo autor z długiego bada­
nia stosunków wysnuł wnioski wielce praktyczne 
i wiele obiecujące w razi«, jeżeliby się powiodło 
wprowadzić je  w życie. P . Starkel proponuje u- 
rządzenie warsztatów posiłkowych, któreby w t - 
ebowadcom zakładu Drchowyzkiego zapewniał* 
umieszczenie w pierwszej chwili po opuszczeniu 
zakładu, a tem samem chroniły ich od ponie­
wierki zawodowej i moralnej, nieuniknionej w bra­
ku kondycji, zakładowi zaś nietylko nie przyspa­
rzały nowych kosztów, lecz owszem zapewniały 
korzyści. Pod temi warsztatami posiłkowemi ro­
zumie p. Starkel, urządzoną obok samego zakła­
du i z nim w ciągłym stosunku zostająca insty- 
tueyę przemysłową, któraby już nie w ceiach in- 
strukeyjnycb, lecz fabrycznie pewne ściśle okre­
ślone przedmioty wyrabiała i umieszczała u siebie 
na pewien czas pod dobremi warunkami zarobko- 
wemi abituryentów zakładu Drohowyzkiego. In­
sty tucja taka posiłkowałaby się modelami, rysun­
kami, doświadczeniami, jednem słowem całą prze­
mysłową intelligencyą zakłada i przyjmowała od 
niego zamówienia wyrobów, fetórvra on w zakre­
sie swej pracy instrukcyjnej podołać nie może. 
W  takim zakładzie przemvgłowymv niedoświad- 
czeni jeszcze wyehowańey (arbituryenei), znale­
źliby korzystną dla Biebie pierwszą etapę na dro­
dze życia samodzielnego, a z drugiej strony za­
kład Drohowyzki czysty dochód z pewnych opłat 
za pomoc swej intelligencyi przemysłowej i za po­
średnictwo w zamówieniach, któreby swej repu­
tac ji zawdzięczał. Zastanawiając się nad formą 
warsztatów posiłkowych, p. Starkel w memoryale 
swoim uważa słusznie u tartą formę fabryki za 
najmniej odpowiednią, a natomiast formę spółek 
zarobkowych, tworzących razem silną kolonią prze­
mysłową, za najwłaściwszy sposób. „W kierun­
kach przemysłu —■ mówi memoryał — wraca się 
mimowOli do owych form, które stm ówiły w śre­
dnich wiekach potęgę zamożności klas* zarobku­
jących. Jak w dawnej Polsee nie małym czynni­
kiem przemysłowym bywały kolonie rękodzielni­
cze tkaezów, szewców, płatnerzy, garbarzy itp., 
tak i dzisiaj w rozmaityeh krajach rozwijają się 
z powodzeniem pewne całe miejscowości, obej­
mujące jedynie pewne gałęzie fabrykacji- Gro- 
madrenie fabryk w wielkich miastach, przekształ­
cenie robotnika w maszynę bezduszną i pozba­
wienie go, a przynajmniej utrudnienie życia w rfc 
dżinie, wytworzyło właśnie owa dzikość dzisiejszych 
stosunków robotniczych, wydały ów proletaryat 
rękodzielników, którzy żądzami komunistycznemi 
podkopują istniejący porządek soółeezny.u Na 
wytworzenie takiej kolonii przemysłowej w mia­
steczku sąsiadującem z zakładem Drohowyzkim, 
w Mikołajowie, składają się wszystkie potrzebne 
warunki. Już dziś można wBkazaó pewne arty­
kuły, które wytwarzane w takiej kolonii przemy­
słowej na większą skalę, mogłyby znałeść łatwy 
i korzystny odbyt. W ory gospodarskie, wózki wę­
gierskie, płosi, młynki i inne narzędzia rolnicze, 
wreszcie rozpowszechniające się coraz więcej 
w okolicy naczynia mleczne, wskazuje już dzi­
siejsza praktyka zakładu Drohowyzkiego jako 
nrzedmioty. których większa fabrykaeya Rowieie 
by się opłaciła, podnosząc oraz wartość mate- 
rysłową lasów okolicznych.

K om ite t rzeczoznawców, ustanowiony przez radę 
administracyjną Tundscvi Skarbkowskiej, bada ści­
śle całą te sprawę podniesioną w mśmoryale p. 
Starkla. Można się po nim w każdym razie spo-

Kozakom aż do oblężenia Zbaraża nieznane 
były tego rodzaju pociski, i po trzeźwemu bali 
się ich najwięcej, widząc w nich czary Jarem y ; 
więc ławica wstrzymała się w jednej chwili, po­
tem pękła na dwoje, a razem pękły i granaty, 
roznosząc postrach, śmierć i zniszczenie.

—  S p asa jte s! s p a sa jte s ! — rozległy się przera­
żone głosy.

I  p ierzch ło  wszystko, a tymczasem pan Lon­
ginus i mały rycerz wpadli w zbawczy szereg hu ­
sarzy.

Zagłoba rzucał się to jednemu, to drugiemu na 
szyję, całował ich po policzkach i oczach. Radość 
dławiła go, a on ją  tłumił, nie chcąc miękkiego 
serca okazać, i wołał:

— H a, skurczybyki! Nie powiem . żebym was 
m iłow ał, ale się’ o was bałem! Bodaj was byli 
usiekli! T ak to służbę znacie, że na tyłach zo­
stajecie! W artoby was końmi po majdanie za nogi 
powlec! Pierwszy powiem księciu, aby wam noe- 
nam obmyślił. Chodźmy teraz spać. Chwała Bogu 
i za to. Szczęście tych psubratów, że przed g ra­
natami uciek li, bo byłbym ich naszatkował jak
kapusty. Wolę się bić, niż ?*tr*J6. * P° X T £  £  
znajomi giną. Musimy dzisiaj podpić! Chwała Bo- 
*u i za to. Już myślałem, ze wam requiem jutro 
zaśpiewamy. Ale żałuje, że spotkania me było, 
bo mnie ręka okrutnie świerzbi, choć i w nakryw­
kach dałem im bobu z cebulą.

( Ciąg dalszy nastąpi).

• M b
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dziewać takiego załatwienia, na jakie tylko roz- 
porządzalne środki i stosunki pozwolą.

Z  n a d  R a b y  13 lutego.

Rada powiatowa bocheńska, zamykająo czyn­
ności bieżącej kadeneyi, na o s t a t n i e m  posiedze­
niu w dniu 8 lutego L ‘ .................
dnogłośnie założenie

fub na^DrzvDadek roz'zairzirnvn^V rm w a^ya^f ’ I L- ^?^°.^ne ®̂ Ja®^enie dał także drugi członek I rozporządzenie, oparł się rząd na powadze naj-[dę omawiał dalej na publicznem posiedzeniu fa-
żaiaevch konstvtucvi albo be/nieiwnńntwii nhJLa I on?18yi’ ? ’ . uzeblU8z C z e r k a w s k i ,  dodając, ż e l wyższego trybunału, którego orzeczenie dziwnem I któw, które, smutno, ze się tak stało—przedarły
l ai,:WC.h . k0nBtyJtuCyi _a!b0 „ , obywa-1 postanowienia wspommonej ustawy z 5go maja zrządzeniem losu mniejszość milczeniem pomija się do dzienników ń n h w L a h  i«Hnak n ie  d z iw ­

nie pozwalały także wyrazić w uchwale chociaż w innych małoznacząeych sprawach, jak cie si
ak długo trwać ma stan wyjątkowy (np. do n. p. w drobnych kwestyach językow ych, jeżli to żonyc
r.b.) z dodatkiem, aby po skończeniu tego dla celów opozycyi potrzebne, uważa je za do- jako

l̂z^ J,P°frzeb?LPrzie^ uzenia *®S° I ęnts.t. Ku końcowi wykazuje minister, że swobó-jm inę — a uczciwego człowieka w Magistracie tu-
ltejszym  uważa jako białego kruka. (Znow u p rze ­
oczenie to niepodobna!) W ybierzcie sobie komisyę

c z ę d n o ś c i  pod kontrolą Wydziału Rady'pow ia-1 z tego swego kroku,1''̂ r z e d s ta w in e g r p o X d y  II M a ' nrzvlszvnT "które* z a lir n w e d ^ e n ie ^ W n ^ 6 1 HU ° P' baF \ Uioyanem; znajduje już w sprawo- Panowie, a jej przedłożę akta, i ip sits im a  verba. 
towej i z a  g w a r a n c j ą  c a ł e g o  po w i a t u;  —  zasięgnąć uchwały Izb. Lecz ustawa nie okreśhła wodowały zaprowadzenie jego spo zdaniu mniejszości wiele^dostatecznych arguraen- U P oruszem e i oburzenie z  drugiej strony .)
przyczem zatwierdziła i statut dla tejże kasy u- wyraźnie, jaką ma doniosłość ta uchwała Izby Nasiennie zabrał <rłn« tr ł  t  v • • - 7  na popareie wniosków większości. Ula niego, Czy więc dla jednego urzędnika, względem któ- 
łożony. ' mianowicie m t  nehwała I »hvn 7 n . i . . .   ̂ Iw t  i". * głos trzeci członek kom isyi,Ijako dla starego prawnika, jest votum najw yż-lrego okazywałem zawsze największą wobec was

Jako powód do zawiązania tej nowej instytucji dzenie rządowe za nieuzasadnione L o s i  t^ r o H s w o je ^ p a tr y t ln iV J ie  n V te  sDrowi6 ^ łu8zcza} 8eeS° *fjbunała decydującem, a wobec tego rząd, wyrozumiałość, godziło się nieohęció do Prezy-
kredytowej przywiedsiono fakt, powtórzony w ko- porządzenie, czy tylko pociąga za’ sobą następ- on iw a ż S e  nrzedstawL^n sPrawę. W ysłuchał bez wzięcia na siebie ciężkiej odpowiedzialności, denta i od tego czasu, ze tak powiem, przy na-
respondencyi, zamieszczonej w Nrze 3 5 3Czasu, stwaparlam entarnej to J^ rd fm isye  e a L e t u  k?b L n k S h ^  k o S J i  ^  P°«e- me m ógł już dłużej zwlekać z wydaniem r o z p o z n a j ą c y c h  się raz i wtóry sposobnościach, dać
iż w powiecie bocheńskim przeszło dwa tysiące rozwiązanie Izby. wodował* m T n iier^ lJ  Ha faktów, które spo- rządzenia. Po przemówieniu Oppenheimera, zam -lPrezydentowi doświadczyć porażki względnie od-
gospodarstw włościańskich obciążonych jest wie- Z nowodu znanveh wvnoHt-Aw „I /  • u I do wydama rozporządzeń kmęto dyskusyę, a zapisani do głosu posłowieIm awiać mu poparcia i zwolna zizolowaó g o , ile

obciążony j wie | Ap o w o d u m m n y eJ ^ y p a d k ó w , _ ^ _ C_ 1 7 C ,°I^ P ^ w a d za ją ey ch  stan wyjątkowy w stolicy mo- |  lewicy, wybrali jeneralnym mówcą Dra Weebera. się tylko dało? A tej boleści niestety doznałem.
ministra P rażak a il Tkwią mi bardzo pamiętne słowa, pełne skro-

sprawozdawca| mnośei p. ministra Ziemiałkowskiego, wyrzeczone 
jego argument o I przy bankiecie z powodu poświęcenia kamienia 

i nie jest wła- ł "ł TT ! i  ~  ~
zftstosowfić i do

wi bocheńskiemu; —  a jeżeli jeszcze w 'czyn i a I dwa” rozDorzad*zenift 1 c u l “ *lu w> HWiaa®zyc mogących, że istnieje tu I sędziów-prawników, a jeżeli lewicy zarzucono,I ** W-  w " i u . 1 s s ę
głosować za wnioskiem większości komisyi, uzna-1 sądów przysięgłych i Bądów cywilnych, ustano 
jącym za usprawiedliwione rozporządzenia rządo- wiono tam sądy wojskowe, gdyż właśnie podno 
we tak daleko sięgające, bo zawieszające ważnelszono wyraźnie teroryzowanie dwóch pierwszych

. , . . -   j - .    — f —....-  wszystkie wymienione w tej
tani kredyt, a następnie prroprowadzi konwersyę stawie z 1869 r. artykuły ustawy zasadniczej z d. 
dzisiejszych długów włościańskich, bez narażenia 21 grudnia 1867 r. o powszechnych prawach o- 
powiatu, z tytułu uchwalonej gwarancji, na nowe bywateli, w drugiem zaś rozporządzeniu zawiesił 
klęski, temu zgóry zapowiedzieć możemy, iż przed sądy przysięgłych, stosując oba rozporządzenia 
gmac em a y powiatowej bocheńskiej będzie I do Wiednia i do dwóch wspomnionych sąsiednich 
mia pomnik po śmierci. I okręgów sądowych. Następnie zdał rząd sprawę

U 1 ,ob Powia^ w. zac.hodniej Galieyi, sta- o tym swym kroku Izbie poselskiej i zasięgnął I ma być zwrócony tylko przeciw anarchistom'lecz 
rostwo bocheńskie znajduje się bowiem w stanie jej uchwały L ; .  . . . . . L L .  V  . anaromsiom, lecz
najwyższego obdłużenia, i w nim stosunki kredy. n .. - . . , , - v . Jm® uwa^a zastrzeżenia tego dostatecznem.

, 1 ^ 1 1 1  T , ?  ! My ? ‘ ł  Powtórnie zabrał głos p. G r o c h o l s k i
towe, jak obecnie są najwięcej powikłane i wy- na posiedzeniu Koła poselskiego dnia 3go t. m. świadczył, że fakta przytoczone przez rząd w"ko'

Po przemówieniu sprawozdawcy większości, Ton- 
k lego ,  ̂ który wspomina o faktach omawianych 

komisyi, i powołuje się na orzeczenie najwyż­
szego trybunału, przyjęła Izba wniosek większo-

węgielnego nowego Uniwersytetu w mieście na- 
szem, roku zeszłego, kiedy podniesiono tak liczne 
zasługi jego , około kraju i miasta, a on odparł, 
w tak p ęknej i przykładnej prostocie: nie mojej 
to zasłudze, ale waszemu poparciu przypiszcie, 
bo i słabemi siłami dużo zdziałać można, jeźli 

znajduje rzetelne a wydatne zewsząd popar­
cie.

mimo słabych sił byłbym w tym czasie 
mógł zdziałać, niezaprzeczalnie, gdybym  

szczęście doznać rzetelnego poparcia... 
Zwrócił się p. Radca Jakubowski najprzód do 

mnie z wytyczką, że na zeszłem posiedzeniu  
wspomniałem, jeźli to dobrze dosłyszał lub za­
pamiętał — że wobec widocznej tendencji śeią-

nom przynosi. Jak to nieraz 
ludzkości 
wiejskie baby 
później swoich 
form prawnych 
wach wekslowych
prędkim czasie, jak tylko bądź "sami w charakte­
rze dłużników,! bądź jako poręczający lub żyranci 
zaciągną zobowiązania wekslowe.

oblężenia I giego czytania kilku przedłożeń rządowych, do- 1 kam gdzieindziej z zapytaniem, czy mam jeszcze  
n ir+A *̂/(łi — -•— i-iu— -1 -? P ier-1zaufanie w ludności i u wyborców moich. Nie

FUrn-1 przeczę —  żem się tak wyraził, ale z dodatkiem,

i u  t - Groehol8kieS0> z g r z a ło  si§ p r a l n y  podstaw społecznych rząd ma°obowią^ek^użyć I 
wie cale Koło.  energicznych środków. Dlatego z całym spokojem

rosłow ie polscy, zasiadający w komisyi izbowej Igłosował ; • ■ ■ I

zostających 
wyjątkowych 

chlebal
pozostałych, tudzież 

Pierwsze czytanie wniosku Lienbachera w spra-l
która V ' -  a " ------------■rri  p ~ * gł°.80wac będzie za projektem wię- wie uwolnienia od podatku niezamieszkałych bu
która roztrząsała rozporządzenia rządow e, zapro- kszośei kom isyi, uznającym usprawiedliwionemu dowli.

łn i.  • i . .* ' ---------- -------------- .wadzające stan wyjątkowy w W iedniu^ działali rozporządzenia rządowe, zaprowadzaiace stan wv-
tują przeważnie włościan zapomocą weksli kupie- w tej komisyi odpowiednio powyższej wskazówce, jątkowy w Wiedniu i okolicy, a głosować bedzie 
ekich, urabianych na trzy lub więcej podpisów, danej im przez Koło polskie. Lecz postanowienia tem spokojniej, że ufa oświadczeniu iż ten stan
płaconych d, V ista  lub d D ato , przy których w ra 
zie niewykupienia na terminić, co się oczywiście I czas przez
bocheńskim włościanom Ł J — ----- _ ’ 1 !
muszą być natychmiast 
dla zapewnienia regresu 
kom wekslowym awizowane 
w ciągu trzech miesięcy

Ponieważ włościanie wypożyczają

ustawy z d. 5gc» m jja 1869 r uchwalonej wów-1 wyjątkowy użyty będzie tylko” dla p‘otłumien“ia I d o w lfe tw l^ ó lS ?
ernokonstytucyjną lew icę“, utru- anarchistów. eis.ka Skowrona, nozostaiae,nwi

gdybym tu od kolegów w Radzie miejskiej, za­
miast sprawiedliwości, której się po zacności wa­
szej spodziewać mam prawo, doznał owszem po­
krzywdzenia dobrej sławy, na jaką przez 30 lat 
z górą zasłużyć mniemałem; odkąd całe miasto 
a może bez chełpliwości powiedzieć mi w olno, 
w pewnej części i kraj jest świadkiem mojej nie- 
rozgłośnej może, ale uczciwej pracy i nieskażo­
nego postępowania.

Nie będę się tłum aczył długo z tego, że nie 
miałem na myśli bynajmniej odwołania się do u- 
licy, lub umizgać się do popularności tejże, nasłużbie w de

sprawiedliwionemi rozporządzenia mmi^myalne, | myśli ich przemów odłożyć muszę do następnego I go w  ’Tarnowie ’ prowizoryczny

dodam, iż K ołol
,  , , , . . . .  * , ogólności I zaprowadzające stan wyjątkowy w stolicy monar-1 listu.
tylko drobne kwoty pieniężne, a egzekucja we- chii, zaznaczono wyraźnie uroczyste oświadczenie Na zakończenie niniejszego 
s o w a  jest metylko bardzo drogą, ale i bardzo rządu, iż tego rozporządzenia użyje jedynie „w celu przeważną większością uchwaliło głosować w Iz 

szybkąr  albowiem w trzy dni po wekslowym na- potłumienia anarchicznych knowań, i jak tylko bie za wnioskiem większości komfsyi a tylko dd 
kazie zapłaty następuje równocześnie i zagrabię- cel ten osiągnie, rozporządzenie to zniesie.“ ks. Czartoryski, Hausner, Rayski i Starzeński z £

egzekucym a mtabulaeva na za-1 P r m e l r t  n « h w a t *  ---------->strzegli, iż korzystając ze statutu K oła , wstrzy-

downictwa.

nie ruchomości i egzekucyjna intabulacya na za-1 Projekt hchwały," przedstawiony Izbie przez 
grodzie włościańskiej, przeto już te same podróże I mniejszość komisyi złożoną z ośmiu jej członków  
do Krakowa i te koszta prawne i egzekucyjne, I należących do „lewicy proponuje, ażeby Izba 
zostające w wielkiej dysproporcji do kwoty za-1 uznała „za n i e u z a s a d n i o n e "  pierwsze rozpo- 
eiągniętego d łu gu , stawiają odrazu wsiowych dłu rządzenie ministeryalne, o ile ono zawiesza §§ 12 
żników wekslowych w stanie niewypłacalności. l i  13 ustawy o powszechnych prawach obywateli 

Jeżeli zważymy, iż w powiecie bocheńskim jest I (to jest artykuły zapewniające obywatelom swo- 
13.435 chat i domostw, a zatem nie wiele wię bodę stowarzyszania się i zgromadzania i wolność 
cej, jak 10.000 gospodarstw włościańskich, z nich druku) oraz o ile rozporządzenie to zawiesza bez 
według twierdzenia Dra 8., jest przeszło d w a  ograniczenia §§ 8 ,9  i 10 ustawy o powszechnych 
ty  s i  ą c e  zadłużonych w rozwiązanym banku wło- prawach obywateli. W drugiej zaś uchwale mniej 
ścianskim; —  jeżeli do tej sumy doliczymy, iż szość komisyi proponuje wezwać rząd o przywró- 
w krakowskim sądzie handlowym, w ostatnich 5 ’ * . . .  w-. . .
trzech półroczach, zakłady kredytowe bocheńskie

Sprawy miejskie.
mają się od głosowania przez wyjście z Izby.
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prowadziły przeszło p i ę ć s e t  nowyoh sporów i 
eiekucyj wzkslowych, to zaiste nielada zadanie 
oczekuje nowo-powstać mającą powiatową kasę 
Oszczędności w Bochni.

P o s ie d z e n ie  R a d y  m ie jsk ie j  d. 14 lu teg o .
(Dokończenie).

Po przemówieniu r. m. Dra D o m a ń s k i e g o ,
na którem przerwaliśmy wczoraj sprawozdanie,
zabrał głos Prezydent Dr W e i g e l :

Na wstępie dzisiejszego posiedzenia reklamo .. ___  _____
Prervdftnt Dr Smolko I wano urzędnikom prawo odparcia zarzutów, mia-1 rzyli "mi ponownie i jednomyślnie prawie jako Pre-

° lka zaSaJa posiedzenie o go-1 nowicie uczynionych budownictwu. Pozwólcież I zydentowi właśnie, mandat poselski, musieli być 
z tego prawa korzystać także Prezydentowi, któ-1 przeto przeświadczeni o udolności mojej do pia1 
ry minro znużenia pragnie odeprzeć w dalszym I stowania go, jak o udolności w kierowaniu spra' 
ciągu objekeye czynione jemu, co do wad w ad-1 wami miejskiemi. I od tej udolności odsądzić się
ministracyi miasta i Magistracie. I. . . . . .  : . .  j ------ !-

W dzięczny jestem p. radcy Jakubowskiemu, mi

becnie Przewodniczący usprawiedliwić nietylko 
mam prawo, ale i obowiązek; gdyż mnie nadto 
wybrali jako Prezydenta miasta na sejm krajowy 
i po mnie żądać mają prawo wyjaśnień, czy i ja ­
kim sposobem postradałem zaufanie w Radzie 
miejskiej. Tego prawa mi nikt odmówić, jak o 
mizdrzenie się do popularności ulieyT nikt pomó­
wić mnie nie może. A  że tak jest, powołam się 
znowu na powhżny organ tutejszy, kiedy podawał 
żyeiorysy posłów polskich do Rady państwa, a 
przyznał mi i odwagę cywilną i niedbanie wcale 
o jakiś poklask ulicy lub szukanie popularnośoi 
u niej.

Wyborcy mimo nieproszenia się mego, powie-

dzinie 10 m. 15.
. _ .  _ . . Na ławie ministrów zasiedli wszyscy ministro

cenie zaraz sądów przysięgłych w Wiedniu i Kor-1 wie prócz ministra obrony krajowej Welsers
neuburgu. Dodać tu winienem, iż z całego spra-1 heimba.
wozdania mniejszości komisyi i z całego postępo-1 Minister skarbu Dr. Dunajewski oświadcza iż _  __  „
wania lewicy w tej sprawie jest w idocznem , iż cofa wniesiony na mocy Najwyższego upoważnię-1 mo"tak dosadnych zarzutów, "jaWe“Vawiera “proe 

izezeanose, w Dochm , 1 2 . ° “  tylk°. dA°  konfliktu parła- ma z d. 28 listopada z r. projekt do ustawy, do- mówienie jego, które zaś następnie szczegółowo .używano - . v .
W obec Dieknei m vili n«tPnTiło.«>,- D A • “ entarneS0 I*bą a teraźniejszem mmi-1 tyczący dodatkowego kredytu na budowę odnóg odeprzeć się spodziewam, za przyzwoitą i parła-1 dopuścić jak głoszono już .wtedy

towej -  c h o c S  nieco 2 8 2 ? -  8te^ tWefm- • - . ,  . v  I kolei transwersalnej za r. 1883. mentarną formę, w którą ’zarzuty swoje przyodział, zarouty p «  eciw^ Prezydemowi, jak 6o
nieobawiamv sie ażeby nowv instytut kredytowy otwarciu wczoraj posiedzenia Koła polskie I Z kolei następuje dalszy oiąg obrad nad przed- i mniemam, że nietrudnoby o porozumienie się, Imimo najrzetelniejszych zabiegów, że zaprzepaścił
zam ie*Tył^^iyw’raraćbo°hTńsk^m w łościan om r Ioddaniu*nod^Zw^ohiTA*° Gl>* ‘ 8 k i 6 8 ° i  ł °ftT k ? .k ° Zawie8łer .  “jektórych swobód oby- gdybym trafił na to, o co zawsze i przy każdej sprawę zyskania dworca kolei tr’answeroalnej na-

wniosr.ńwP .f®. ?brad7. powyżej streszczonychi watelskieh. Po przemówieniu sprawozdawcy mniej- sposobności prosiłem, t. j. o sprawiedliwe wyro-1 przeciw zamku i mostu na Rybakach, dająe się
Z Z  P t. P  pievrW8Zy gł,°8 Za^rał r  Dra KJ° Ppa 1 8prr ° zdawey  ^ ęk szo śc i Dra zumienie. 3 Sbiedz Podgórzanom; kiedy wręcz przeciwnie się
poseł C h r z a n o w s k i  Z eałem przekonaniem Tonklego odrzuca Izba w głosowaniu wniosek Jeżeli się zaś zizoluje manewrami zręcznej rę- miało i robiłem z własnej inicjatywy największe
popiera i popierać będzie wszelkie kroki^ społe | mmejM»śoi wszystkie mi głosami przeciw głosom | ki Prezydenta do tego stopnia, że ograniczony |  wysilenia, aby uzyskać ten dworzec dla miasta 1

1 8 W

tak łatwo nie dam, niesprawiedliwemi co do mnie 
zarzutami.

Czy mam przypomnąó Panom, jak ohydnych 
następnie szczegółowo I używano sposobów, aby mię do tego mandatu nie
 ------------.-i. _• — 1 _ I ,  . . .  *-■1L —L-*- niestworzone

posądzano go

konomiczne zdrowie według zasad Steumana. Si- 
m ilia  sim ilibus curantur , bo do tej kuracyi nie- 
masz już chętnych podmiotów w dostatecznej ilo 
śei, i dlatego już z góry objawiamy życzenie, a- 
żeby nowa kasa Oszczędności, mając do usług 
w sporach o kwoty do 50 złr. postępowanie dro

. . , - . -. . , i społe I mniejszości wszystkiemi głosami przeciw głosom ki Prezydenta do tego stopnia, że ograniczony I wysilenia, aby uzyskać
^ykonywająeej swoje prawo i swój obo- lewicy. Następnie wnosi dep. Fiirnkranz, aby nad jest do żmudnej i wysilającej, a mimo to mniej wy- most drugi na W iśle, o który jeszcze dotąd eią- 

bronienia F hnBTn'L,P° l 8i t W „BP°;e^ZDy u *1 ’ ł ° r  y<° 1 i® imienne głoso-j datnej pracy jednostkow ej, i sprowadza się nań |gn ą  się rokowania u władz centralnych. Ileż to
hiazfrowe a w kwotach Hn «vww>»"*nifnA I osobistego obywateli, I wame. W niosek ten atoli został odrzucony, gdyż zarzuty, w formie tak nieoględnej, a raczej tak I narzekań i zarzutów podniesiono tak niesłusznie
rvczne nóstenowanie a nrzv^m n a m c !  ch tX 7 • na? du Przeciw. d«»łaniom  h i e  uzyskał potrzebnego poparcia 50 głosów, po bezwzględnej, jak tu przy zawiązaniu obecnej dys- przeciw mnie w chwili ważenia się właśnie wy-
_7 -_ :-_ P_ _?S _ ° - ’L^ P 7 em n a  J- J I anarchistów i przeciw dążeniom antispołecznym. | « « m  wmos_ek komisyi większości przyjęto 177 |k u sy i uczynił Dr Jordan, muszę sobie z jednej I borówka nie stawałem przed wyborcami z unie-

się, aby nie być pomówionym, że do- 
gwałtem mandatu, z tych wszystkich

________ ; tak mię krzywdzących, oczyścić się pra-
- . .   j  .     »« -lgn ę. Przeniosłem tedy tę krzywdę — a mimo tych

i, • i- 1j aU8ner» Rayski, i Starzeński. Z le- chowywać usiłuję. I poda8Iczeń przeciw mnie, poczciwi wyborcy mia-
sieira nodoisÓw na wek«la«h r '~ J I ”*" ”‘v D1'““ y w ™ ' " /  oaęooio-i brakowało 13 członków. Podnoszono tu po raz wtóry, że Prezydent stra-lsta uwieść się nie dali, jakoż i nie uwierzyli, a-
mi zaskarżeń przed sąd krm inalnT  we zawieszenie praw politycznych ciężyć może Następnie rozpoczęły się obrady nad zawiesze- cił czucie i łączność z Radą, a ja  po raz wtóry bym coś na szkodę miasta zdziałać był zdolny,
takowych ymmalny o podrobienie spokojnym obywatelom , krępować może rozwój mem sądów przysięgłych w okręgu sądowym W ie- zaznaczam, że krok ku temu nie z mej strony a może łaskaw przyświadczyć obecny tu radca

Witamy wiec ze szczerą radością intr.anka -1 n,8r.0d0V >  co zwiększając malkonten- dnia i Korneuburga D o głosu aapisalisię  przeciw  I nastąpił. W pierwszym roku mego urzędowania p. hr. Lasocki, co mi sam powiedzieć raczył, że
ej przyszłości nad o b d łL n ą  z ie V u T o l^ J  S  WZ ‘ I " i e t y l k o  Panowie^ niestrudzo- szanowny poseł Chrzanowski zaręczył mu, iż nie-

f T a  • • i  -i ŁmoFB.Łlon 1 w easiow ycniw  innem m ieście dostarczało rządowi wiele n o -| Vasaty, H e
pi"j i,* Ti 1 n iev o dz*‘a włościan gromadami przed wych, a do tego celu skutecznych środków; oba-1 Czartoryski 
sąd an owy w Krakowie dla sprawdzania przy- wia się zaś, że ten stan wyjątkowy i to częścio-1 wicy brako 
sieera nodDlsÓw na wekslach   l  • . , 5 . I xr .-i._ _ .

szej przyszłości nad obdłużoną ziemią bocheńską raża uznanie polskim członkom kom isyi, iż sta- Auspitz, W eeber A ugust, Sturm 
i micyatywie ustępującej Rady powiatowej ży-jrali się przynajmniej w motywach uchwały i w sa-1 kelberg; za  Giovanelli. 
czymy powodzenia z całego seroa. mej uchwale wypowiedzieć zastrzeżenie, iż stan | Obaj sprawozdawcy zastrzegli

Jaqnes i Hac-
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brad
wieczornem
czyła się o uznanie lub nieuznanie usprawiedli 
wionemi rozporządzeń rządowych z d. 29 stycznia, 
które z a p r o w a d z i ł y  od 30 stycznia r. b. stan wy­
jątkowy w stolicy monarchii i w dwóch sąsiednich 
okręgach sądowych, korneuburgskim i neustadt-
skim , to jest rozporządzeń zawieszających czaso­
wo wykonanie ważnych politycznych praw obywa­
te li, a to na mocy ustawy z d. 5 maja 1869 r., 
w celu stłumienia knowań anarchistów i terrory­
stów.

Dla objaśnienia rozpraw nad tym przedmiotem 
tak wczorajszych w Kole polakiem , jak i dzisiej­
szych w Izbie, przypomnieć winienem, że wspo- 
mniona ustawa z d. 5 maja 1869 r., (na mocy 
której wydane były teraz rozporządzenia^ zapro­
wadzające stan wyjątkowy w W iedniu), przedło­
żoną i bronioną była w 1868 r. w Izbie poselskiej 
przez ówczesnego ministra sprawiedliwości Herb­
sta i ówczesnego sprawozdawcę komisyi izbowej 
p. Sturm a, którzy dzisiaj są naczelnikami opozy- 
cyjnej „lewicy" i zawotowana przez tę lewicę, 
mającą wówczas większość w Izbie, a uchwalona 
po odrzuceniu poprawek, wnoszonych wówczas 
przez posłów polskich. Ustawa ta orzeka, że w ra-

mej uchwale wypowiedzieć zastrzeżenie, iż stan 
wyjątkowy ma być użytym jedynie dla potłumie 
nia anarchistów. Lecz zapytuje się członków ko

nej pracy Prezydenta, w której sobie dotąd ani na I słuszno to narzekanie, gdyż W eigel czynił, co tyl- 
włos nie zwolniłem, ale nawet dzienniki, które mi l ko  m ógł! A czyniłem to z własnej inieyatywy —

;anl Obaj sprawozdawcy zastrzegli sobie rozwinąć dawniej nie sprzyjały, tak dalece sprawiedliwie I powtarzam — bo niemasz dotąd ue 
ie-1 swoje pog ą y przy końcu dyskusji. Pierwszy te-1 oceniały czynność Prezydenta, że zapisywały ją I polecającej Prezydentowi, jak sobie 
ro-| y zaoiera gfos oteudol. Rozporządzenie to uwa-l bardzo ściśle i nrzedmioiewn a nm usiiioA „ m .Irvskania w,iai ii.on>>oar»1nsi

uchwały Rady, 
w sprawie u-

. . . , - , », i . , -  „ -----r ----->-----------------------. , przedmiotowo, a omawiając pro-1zyskania stacyi kolei transwersalnej postąpić był
misyi czy me można było przez modyfikaeyę sa- ża mówca za wyraz wielkiej nienfności dla oby- gram ciężkich prac czekających Prezydenta wo 1 '  ‘  ’
mycnz© rozDorzadzfin skiitftcznifti IwatelfitwA wiftdAńBlrin»A NirrArr i j .  li__ ______ _____ -u ___funduszów, stawiały mu z je- 

horoskop wielkich trudności,] 
poprzednika, a z drugiej stro-

. . . .  |  . .   —   ...^ r .__,_____  —  jednak jeden z najpoważniej-,
anarchistów, jak to żadały zero-!swobód obywatelskich, natenczas nrzeiście Ha hv.IH7vt*ł) H„.iAnników tuteiH**Ali nia mnnrnMT

miał, a wniosek ś. p. posła Rydzowskiego co do 
budowy drugiego mostu na 'Wiśle czyli na Ryba­
kach, spoczywał latami w tece b. Prezydenta m., 
a nie śniło się nikomu podnosić z tego powodu 
zarzutów, jak i ja ich nie podnoszę; ile że był 
statecznie zajęty pracami innemi i wielką akcyą

jest zajmowanie się poli-
, .  . . - i  . *   i » - » — i o—   i ox. Jtyką w s z e r o k ic h  rozmiarach, ale żmudna i cięż-

skiem większości komisyi ale pragnął, aby w ko- być nagrodą za lojalne objawy Wiedeńczyków? Tak jak drugi z dzienników po dozwolonym ka praca w murach Magistratu, Jak to wspomniał
misyi starano się zmo jhteować rozporządzenie I Miłość wolności i ojczyzny skłania mówcę do (Prezydentowi trzech-tygodniowym urlopie donosił |n a  wstępie dzisiejszego posiedzenia szanowny rad-
w tym kierunku, iżby w treści swojej zwrócone sprzeciwienia się zarządzeniom wyjątkowym. iż Prezydent użyje, chociaż czas krótki, dobrze ca rektor Zoll, kiedy oświadczył, że Prezydent, 
by*y tylko przeciw anarchistom. | Następnie przemówił minister sprawiedliwości|zasłużonego a potrzebnego spoczynku. (będąc od rana _do późnego wieczora w Magistra-
. f ”8®* G r o c h o l s k i ,  jako członek komisyi I Prażak. Rząd świadom jest odpowiedzialności, ja-1 Cóż odtąd zaszło takiego, co wpłynęło na z u - | c i e — stwierdzić najlepiej może czynności bu- 
!zbowej przedstawił, że brzmienie ustawy z d. 5 ką przyjmuje na siebie. Rząd zasięgał w tej mie- pełne zizolowanie Prezydenta i na odmówienie downictwa, z których usprawiedliwić się pragnął 
maja 1869 r., uchwalonej przez ówczesną centra-jrze zdania nietylko organów bezpieczeństwa, a le |m u  tego poparcia, na jakie zasługiwać zdawał się | dyrektor tegoż. A stwierdzić mogę, że urzędnicy 
listyczną większość Izby, nie pozwalało komisyi także kompetentnych sądów. Badając arguments | stanąwszy nad stronnictwami i nie przystępny ja-1 budownictwa częstokroć jeszcze o godzinę i wię- 
proponować a Izbie uchwalić zmian w rozporzą- obu stronnictw, oświadcza minister, iż sprawozda- kimkolwiek intrygom? Przepraszam, ale powiem cej, później, bo nawet po 10 lub 11 w nocy opu-
uzemach rządowych, ale tylko Izba może uznać nie mniejszości nie oddaje wiernie niektórych otwarcie — błahe powody lub pozory!— powstałe szczają dopiero biuro. Nikt jednak zważyć nie
rozporządzenia te usprawiedliwionemi lub nieu 1 — — a»a„ „ „k_-j i ~ — , . . . i i__*., ^  . r J r - • ■ -u-"   —
sprawiedliwionemi; sądzi zaś, że zapisanie w sa 
m.e-*..e. u°bwale. uznającej rozpórządzenia uspra
wiedliwionemi.. , —•> uroczystego oświadczenia rz
i s anu  ̂wyjątkowego, zaprowadzonego temiż

rządu, 
roz-

szozegółów z obrad kom isyi, a wskutek tego m o-1 wtedy, kiedy Prezydent w następnym roku nie (chce, jak ogromną i rozstrzeloną jest praca Prę­
żę opinią w błąd wprowadzić. Musiano przyznać, I był w stanie przedstawić wedle życzenia powa-1 zydenta, który odpowiada za wszystko, i nade- 
że rzeczywiście zaszły takie okoliczności, które I źanej bardzo frakcyi świetnej Rady, jednego z zdol-1 ws^ystkiem czuwać musi bezustannie. Zastanówcie 
usprawiedliwiają użycie nadzwyczajnych środków, I nych wprawdzie, ale znarowionych i drażliwych I się Panowie nad tą pracą i przedstawcie sobie 

norzadzeniami , * “U4, ' "C6 U tomiz roz - 1  a nawet prof. Suess wspominał o rosnącym ruchu nad wszelki opis urzędników na posa<)ę bardzo I wobec 40.000 blisko rocznych ekshibitów, ciągłych  
tłumienia kno’wań Z  Vędzie j edynie w celu po- między robotnikami, a szczególnie o tendencjach odpowiedzialną, który wyrażając się z lckeew aże-lposiedzeń, ankiet i komisyj, którym Prezydent

, abv stanu t e ł  ych, m0Ź6 U8P°koić stronnictwa przewrotu, które wywołały owe okro- niem i uchybieniem o wszystkich niemal urzędm- prawie wyłącznie sam przewodniczy, jaki ogrom
* tA dla krenowania DolitTyjątk° Wes°  nie nad“- Pne zbrodnie. Od wydania niemieckiej ustawy o kaeh Magistratu, wnosi ziarno niezgody w rzędy zajęcia okupuje Prezydenta, który nadto przewo-
zyto aia aręp p tycznego i narodowego socjalistach przenosi się powolnie punkt central- urzędników (przeczenie z  k ilk u  stron i  w y k r z y k iU r ń m y  w Radzie szkolnej okręgowej, w wielkim
rozwoju. | ny anarchistycznego ruchu do Wiednia. W ydając 1 o! o!). Tak jest niestety, Panowie, a lubo nie bę-| W ydziale Kasy Oszczędności, w Komitecie budo-
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Wy pomnika Mickiewicza, Mazeum Narodowego, I dawałem przy każdej sposobności zasłużoną cześć rnie wypowiedzianą tu zasadę Btarego procesu in- 
w filii Czerwonego Krzyża i niezliczonych, jednem i uznanie. (G ło sy : tak jest). A dano mi pierwszeń- kwizyeyjnego, d o w o d u  z e  z b i e g u  o k o l i -  
słowem instytueyaeh i stowarzyszeniach, szkon-jstwo z powodu tego zapewne, że nio przemogła e z n  o s o i — czego ja  zaś nie czynię, nigLniemam  
trując osobiście kasę główną miejską, odbywając I Rada popełnić niesprawiedliwości, aby ten , któ dowodów formalnych, których redakcje zaprze- 
dwarazy w tygodniu zwyczajne posiedzenia Magistr. I rego zaprzęgano do wszystkich prac organicznych czają, nie chcąc zdradzić swych korespondentów, 
i udzielając posłuchanie dla tylu stron, szukających I od pierwszego zawiązania się Rady —  co mówię?) 'Twierdzą w końcu pomawiani o to , że nawet 
zarady, lub użalających się w najrozmaitszych I nawet już od czasu zawiązania się kółka obywa- pp. radcy bez ogródki*, opowiadają w miejscach 
wypadkach u Prezydenta, z prośbą o wgiądnięeie telskirgo w Krzysztoforach, celem przygotowania publicznych rzeczy* odbywane na posiedzeniach 
osobiście w ich sprawy, co powoduje naoczne I projektu statutu miejskiego dla obrad komitetu, poufnych, tuż po posiedzeniu. Gdzież tu pociągnąć 
przekonanie się na miejscu, a ztąd niemałą m i-l przez lat 2 trwających, który następnie od r. 1866 granicę pozwolenia*, lub zakazuP Mogę tylko o- 
tręgę czasu. j sprawował obowiązki radcy m iejskiego, przez 13 strzegać, i to czynię.

Od dwóch lat nie odpocząłem, że tak powiem, lat posłow ał, i powtórnie posłuje, a przez lat 8 Poruszony tu artykuł z Przem ysłowej G azety , 
ani na chwilę —  przygotowania jubileuszu króla! czy wi<(eej z największem zaparciem sprawował polega na mylnej informacyi i nawet zmistyfikowa- 
Jana III, komisye i komitety odbywane tak czę-1urząd Igo wiceprezydenta, wśród najprzykrejszych niu redakcyi; bo ani odbierałem bilecików, ani 
sto z tego powodu, trzymały mnie do upadłego, Iw świeeie stosunków i okoliczności, nie dając przyjmowałem deputacyi, której bym był przyrzekł 
śmiało powiedzieć mogę, dzień i noc na uwięzi. I nigdy zgorszenia lub rozbratu dowody, został nie- że od n. r. sam prowadzić będę w żelaznej ręce 
Nie wychyliłem się na pół dnia, z miasta, dla po-1 słusznie pom in ięty ... sprawy ekonom atu; gdyż nie jestem technikiem,
krzepienia zdrowia lub wypoczynku, ale na do-1 Musiano mnie wiec uważać, ani za thk niego-1 ani powołany! do tego.
miar pragnąc najbliższym siebie urzędnikom wyż dnego do godności Prezydenta, —  bo znano mnie Prostować takich rzeczy* nie warto i czasu nie
szym dać możność obaezenia się na dłuższych I od la f  30tu prawie w życiu publicznem i w spo- mam.
lub krótszych urlopach, prowadziłem, prócz teg o ,! łeczeństwie tutejszem; znano (może to bez cheł- Poruszono dalej, że D ja ie ł  utrzymuje na 4-tej 
aprobacyę trzech biur, a więc tysiąca przedmio-1 pliwośei wypowiedzieć mi wolno) i charakter nie- stronnicy stałą rubrykę wyszydzającą prezydenta 
tów za nieobecnego wiceprezydenta. A mimo te- Iskazitelny, i zdolności jakie takie, i chęć służenia w sposób ubliżający i poniżający całe Prezydyum. 
go i wśród tego, odbył się jubileusz i połączony I miastu bezinteresownie i energię —  przypisywaną Co do osoby mojej, jestem bardzo wyrozumiałym 
z nim szereg uroczystości, któro kilkudziesięcio I mi w mieście i w kraju, choć różniącą się w for- na to, powiem: wyższym nad to! 
tysięezny lud i tyle obcych do Krakowa sprawa Imię;  bo krewkości lub uniesienia się —  mówiąc Niech sobie humorystyczne pismo hula kosztem 
dziły, z taką okazałością i w tak wzorowym po-1 nawiasem — nie uważam jeszcze Bamo przez się, osoby prezydenta, naciągając ludzkie może ułomno- 
rządku, że około utrzymania tegoż możeby też i 1 za energię. soi pod pręgierz formułki ^ridendo i m ores,*— je-
Prezydentowi jakieś ziarnko zasługi przyznać w y-1 Otóż, kiedy znali mnie c i, którzy mimo tylu żeli je  znajdzie.
^  a i * [intryg, zabiegów i poruszania prawie piekła w o- Nie dochodzę, i dowozdę, czy to urzędnicy ro

Ależ czynów woła p. radca Jakubowski — rsiacb przeciw mnie, nie przemogli nad sobą, iżby bią, czy także kto inny — nie wytykam tego ni 
czynów pragnie opozycja, której się zapierają! popełnili niesprawiedliwość rażącą uchylenia od komu; a bodaj czy nie łatwiej znieść niezasłużo-
panowie oponenci, i i^mogący się zdobyć na spra-1 prezydentury tego, który przez lat tyle ća łem iln e pociski pisma żartobliwego, nadt o ,  czego do
wieliwe uznanie dla Prezydenta, ale zasypujący I miesiącami sprawował urząd wiceprezydenta naj Iświadczam w tej chwili tutaj także niezasłużenie. 
go prawdziwym gradem niespodzianych nigdy I obiektywniej i najcierpliwiej, w zastępstwie Pre-1 Zastrzegam się zaś uroczyście przeciw mylnej 
zarzutów. I jyjjenta, inną częstokroć akeyą zajętego lub nie- pogłosce, jakoby jednostki lub klika jakaś miały

Jakto , czy po zreorganizowaniu Magistratu, I obecnego—  a obok którego — bez wywoływania przystęp do Prezydenta. Owszem wiadomo w Ma- 
podjęciu prac w czterdziestu kilku komisyaeh,I najmniejszej scysyi (przyznajcie) sprawowałem gistracie, że Prezydent z osobami posądzonemi tu 
całozimowyeh posiedzeniach w sprawie ankietyjurząd po trzykroć wybierany wogóle na Igo wi tylko tyle mówi, co ścisła służba za sobą pocią- 
ubogich, której wnioski podobało się Radzie ode-1 ceprezydenta miasta — z znajomością rzeczy. Czy ga; a może i rinde tras  lub h c r im a e !u 
słać napowrót do komisyi, tak, że roboty z inne-1 godzi się więc w taki sposób, publicznie —  bez Zarzut, jakoby w departamencie pewnym nie 
go zupełnie stanowiska na nowo podjęte być mu-1 przystąpienia do Prezydenta, i porozumienia się robiono w ięcej, jak związywano akta sznurkiem, 
•M  ~ o b a w i a n o ,  że się uprzywilejowa-1 z nim względem rzekomych lub prawdziwych wad by je  odesłać do przewodniczącego, jest mylnym 
ny tylko eeth żebraków wytworzy; —  czy spra-1 w Magistracie, którym nie przeczę, albo'izastoju I o tyle, że departament zaległości ma stosunkowo 
wa wodociągów od dwunastu lat się przewleka-1 lub powolnego trybu w administraeyi, występywać I mało; a gdy przewodniczący tej sekeyi sam dzieli 
jąca, a teraz do dojrzałości dochodząca, —  czy I w taki sposób na posiedzeniach jawnych, z ujmą referaty między członków sekeyi, mniej z natury 
pracy około planów uregulowania Rudawy, spra-1 dla powagi Rady Miasta? rzeczy~zostaje dla biurap mimo to sprawami prze-
wa tak żmudna zaprowadzenia czyszczenia dołów,! O dpowiednie sobie na to PP. wobec siebie, mysłowemi właśnie obecnie bardzo przeciążonego, 
przyrządami pneumatycznemi, tyle posiedzeń pod-j  nim odpowiecie za to wyboreom; a położył sam Innym pp. radcom nie odpowiadam zosobna 
komitetu, komitetu fachowego i skombinowanych I p. Dr Jordan w zakończeniu przemówienia swego, na zabierany przez niob głos, po p. radcy Jaku- 
trzeeh sekcyj Rady miejskiej i tyle niezliczonychjaez w innym zamiarze nacisk na to , że wobec bowskim, —  bo nie byłoby temu końca. Wiem  
prac, które w tej chwili wyszczególnić nawet nie-jblizkich wyborów uzupełniających, wystąpić na-1 wszakże o co chodzi, a spraw technicznych mia- 
podobna, ile że na zarzuty tak niesłuszne przygoto-1 leży, czego mu wszakże nie broniłem, znając jego nowicie dotykać nie m yślę; ani liczyć się z drobne- 
wany nie byłem i pamięcią,chociaż dobrą,nagroma-Jdla soraw publicznych gorliwość, (byle nie tak mi zarzutami przeciw Prezydentowi w dalszym  
dzonych i załatwionych w trzechleciu tem prac ob- się było wystąpiło). ' chórze tu podnoszcnemi.
jąć mi trudno, czy to wszystko nie czyny, albo I Pokrótce więc tylko dotknę jeszcze kilku za- Zdaje mi się, że wykazałem bezzasadność, prze­
czy 1 rezydent, krępowany formami, odsyłaniem jrzutów p. radcy Jakubowskiego, wobec posunię ssdę lub mylne zapatryw ania—  nie mówię już 
z sekeyi do sekeyi, temi alembikami, przez które I tej a późnej pory i znużenia waszego, zarówno o c«em innem, jakiemi się w tej dyskusji kiero- 
przejsc ™U8ł wszystko, nim dojrzeje do o sta te -|jak m ego; bo szczegółowo —  tylko z aktami I wano i na co sobie parol zagięto, 
eznej uchwały Rady, odpowiadać ma za wszyst- w ręku wykazaćbym mógł p. Jakubowskiemu i Twierdzono, jakobym był przyznał p o z o r y  
ko, co się dotąd zdziałać dla prostego braku cza-1 przekonać go, jak wielce się myli, w sprawach w i n y  zarzucanej mi tu onegdaj i dotknięto od-
su me zdoła ło{ —  czy Prezydent któremu po podjazdu kolejowego na Lubiczu, topiarni łoiu. wołania się mego do czystego sumienia. Te sło-
wiedział Czas, jak ogromne właśnie na niego j Ostoju w sprawie gazowei i t. d. Nie o schodki, wa są mylne; zakońosyłem onegdaj przemówienie 
spada brzemię, kiedy po wydatkowaniu P /a mi-1 ale o podjazd chodzi na Lubiczu w obecnej sy-lm oje i kończę je  dziś temi słow y: że mimo upo- 
lionowej pożyczki, przyszło mu rachować się ści I tuacyi, bo przeciw schodom zaprotestowałem nąj- zorowania, jakiem usiłowano mnie oskarżać i po­
śle z każdym groszem, a raczej pasować z bra-1 energiczniej już przy pierwszej komisyi na dwor-1 mówić o winę —- przekonanie moje zostaje nie- 
kiem funduszów, na które się ciągle oglądał — |eu,  czego dowody są w aktach — w wydziale zmienne, a sumienie czyste, 
miał stworzyć cuda w tak krótkim stosunkowo m i ,  a dziś podobno jeszcze w namiestnictwie zo- Wśród ogólnego poruszenia —  zamyka Prezy- 
czasieP A czy nie wykazują rozbierane przez stających. N ie mówiłem o topiarni łoju, że jest dent wobec skończonej dyskusji posiedzenie, a 
dzienniki tutejsze szczegółowo zamknięcia ra- jw t o k u  (to samo o rogatce warszawskiej* któ I tylko p. radca K i e s z k o w s k i  zabiera głos do 
e unkowe, i  r. 1881 i 1882, w tylu rozlicznych I rą m; onegdaj zarzucano, jakoby sprawę zaległą) uwag finalnych.
tytułach, bardzo znaczne oszczędności, co p ism a l— ale o z a k o ń c z e n i u  jednej i drugiej sprawy;I R. m. K i e s z k o w s k i :  Pow ołał się tu pan 
publiczne podnosiły. Czy nie świadczy to wszyst-1 ho topiarnia będzie w tym miesiącu g o t o w ą  — I Prezydent na słowa ministra Ziemiałkowskiego, 
ko, Że Prezydent trzymał starannie rękę na gro-1 skutkiem kontraktu z fabryką p. Zieleniewskiego, I bardzo ładne, śliczne słowa. A l e j a  mu dam rze
SZU miejskim, iżby nic nie uroniono, aby ile s i ę l a <jorn rogatkowy, w którym wypowiedziano już I ezywisty przykład z osoby innego ministra, JE
tylko da, granie budżetu nie przekroczono, c b y - |m;eR7ikania lokatorom, po dzień 1 kwietnia b. r. I Dunajewskiego, ministra skarbu. Olóż on, gdy 
baby sekcja  lub Rada dodatkowe kredyta za I będzie burzony dnia 8 kwietnia, co już doniesio I przyszedł do W iednia, także miał do czynienia 
usprawiedliwione uznały, lub z góry na nie po-1 no inżynieryi wojskowej. Sprawy gazu nie doty-l*  kliką, ale postąpił sobie krótko —  uciął łeb  
zwoliły, łkam tu obszernie, bo przyjdzie z szczegółowem klice. Niech i pan Prezydent tak zrobi — utnie

Zarzuca dalej p. radca Jakubowski Magistra-1 na aktach opartym sprawozdaniu przed Radę. łeb klice, a najlepiej zrobi (brawo). 
towi* pod moim przewodem brak inieyatywy, jak Przypomnę wszakże już tu , że nie było takie- P r e z y d e n t  (schodząc z trybuny): Minister 
gdyby takową był miał poprzednio, lub jakoby to go zastoju, jak go przedstawiono, że udawałem każdy jest panem swego ressoru, Prezydent ma 
było przeważDem zadaniem władzy wykonawczej, się celem przygotowania procesu po obszerne od- h a ś  brć sługą w szystk ich ... (reszty  słów wśród  
która wszakże raczej uchwały wykonywać, aniżóli I pi«y aktów sporu podobnego do Pragi, gdy led- U zm eru  nie m ożna dosłyszeć). 
na inicjatywę zdobywać się winna. A  mimo to, nak przybyły wreszcie w leeie z. r. pan Syndyk, Na tem zakończyły się ogólne rozprawy bu 
ileż to instrukeyj wypracowanych w Magistracie, I któremu to oznajmiłem, udawał się właśnie do dżetowe,
albo wydanych z Prezydyum, nie mieści sam D zień -18zezawniey; poezem szły prace jubileuszowe
w k  rozporządzeń  Magistratu; instrukeyj, o któ-lsorbująee mnie do szczętu, tak że ani po 3 go- 1 " . -1..
ryeh się dawniej nikomu nie śniło, aż za bytności [dżiny przeciętnie zaledwie syp ia łem ;—  dalej, że I fr f ln ilf lt  Itli& i8P ftU fS  i 7 9 f lF f llt iP 7 ltX
w W iedniu powołałem tam drugiego w iceprezy-jtuż po sejmie udałem się na wystawę elektry- ^  ioJSO O W S
denta Magistratu, a wprowadziwszy go do biurjczną — celem naocznego badania sprawy oświe- K w a k ó w  16 lutego,
i zakładów stołecznego m iasta, poleciłem  m u , i i tlenia elektrycznego, której wyczekiwać radził fi-i 
wyjednałem mu możność otrzymania wzorów dol zyk i znawca w elektrotechnice, wysoko ceniony C zterech se tn a  r o c z n ic a  z e jśc ia  S w . K azi- 
instrukeyj i urządzeń, a że są wzorowe i p0 temu prof. Wróblewski. W e 3 dni po powrocie z wy- m ierzą . 0 0 .  Reformaci w Krakowie, których ko- 
sposobność w stołecznem m ieście, temu nikt nie j stawy zwołałem kom isję oświetlenia miasta, do- ściól stanął jeden z pierwszych na ziemi polskie; 
zaprzeczy. Że zaś dotąd nie cały “ aterył dał się I znając —  przygotowanych z góry — rekryminacyj. pod wezwaniem św. Kazimierza, zamierzają uroezy- 
spożytkować, to przecież nikogo zadziwić nie może, j że się cały rok nio nie robiło; —  mimo, żem u- ście obchodzić rocznicę jego zgonu, przypadającą 
wobec tylu prac, jakiemi sekcje Magistrat i Pre-1 trzymywał Radę w ew idencji tego, co czyniłem , w d. 4 marca r. b . . W kościele tym znajduje się 
zydentowi zarzucają. _ M eiąsając kopię kontraktów o gaz z W arszawy obraz św. Kazimierza, urodzonego w Krakowie w d.

Trzeba więc tylko mieć iskierkę wyrozumia-|Ji t. d., oświetlenia z Temeszwaru światłem e l e - | 3  października 1458 r. z ojca Kazimierza Jagiel-
cesarza niemie-

był się w w sali Strzeleckiej wieczór, urządzony 
staraniem i kosztem członków krakowskiego To­
warzystwa techników. Celęm jego było wzajemne 
zbliżenie się i skromna, a niewymuszona zabawa. 
Komitet z inieyatywy zarządu Towarzystwa, wpro­
wadził pewną nowość w tego rodzaju zabawach 
karnawałowych przez połączenie koncertu z balem; 
nowość ta okazała się bardzo praktyczną i godną 
naśladowania, bo nietylko przyczyniła się do uroz­
maicenia wieczora, ale nadto przez takie połącze­
nie odjęła zebraniu cechę sztywności, jaką się nie­
raz formalne bale odznaczają, czyniąc natomiast 
z niego rodzaj prywatnej zabawy, niepozbawionej 
uroku, elegancji i dobrego smaku. —  Nie był to 
w ścisłem znaczeniu warszawski „bal wełniany,* 
ale twierdzić można, że nie był od „wełnianego' 
droższy, — przez co technicy krakowscy dali czyn' 
ne poparcie zacnej odezwie obywateli wielkopolskich, 
przeciw nadmiernemu zbytkowi karnawałowemu u 
nas skierowanej

O godzinie 8 wieczorem licznie zebrana publicz­
ność, przeważnie do tutejszego świata technicznego 
należąca, zapełniła obszerną salę Towarzystwa strze 
leckiego, przystrojoną gustownie w zieleń, godła 
techniczne, modele maszyn, konstrukcyj budowla­
nych, przyrządów mierniczych itp. przedmiotów, 
które na pierwszy rzut oka znamionowały, że to 
jest zebranie techników. Program koncertu obejmo­
wał, prócz uwertury orkiestralcej, między innemit 
śpiew golowy zaszczytnie znanej w naszem mieście 
panny B. „T Estasi“ Yalse Arditego, recitativo 
pieśń Stefana z opery „Straszny dwór* Moniuszki, 
odśpiewane pełnym i dźwięcznym tenorem przez p 
B., kwartet solowy, wykonany przez panny B. i W., 
pp. B. i dyrektora Niedzielskiego z preoyzyą

pena.* —  „No, puśćcie się ,*  rzecze do męża i sió- 
stry, Posłuszni woli chorej, p. R. i panna K. prze 
biegli r tz  dokoła salę, w tem nagle ust je muryka 
i straszny kaszel porywa chorą. Mąż i siostra po­
spieszyli do fortepianu, aby chorej dać ratunek, lecz 
nieszczęśliwa siedząc w fotelu — wydała ostatnie 
tchnienie.

W l a d o m o s e l  policyjne- Straż policyjna 
przytrzymała: Błażeja Barana i Jana Strychalskiego, 
za kradzież beczki piwa; Petronelę Szewczykównę, 
za kradzież w służbie; Józefa Długockiego, za po­
siadanie cudzej książki służbowej; Jakóba Szymela, 
za podejrzane posiadanie narzędzi pilnikarskich; J. 
Czeohowskiego, za zgwałcenie; zapijaństwo 7 osób.

któ-

łośei i eheieć sprawiedliwie oeenić położenie, n lktrycznem , jak tyle innych materyałów, cenni- Iońezyka i matki Elżbiety, córki 
nie dojdzie się do wyników tak dosadnego — acz j ków i sprawozdań; które sobie miał przesłane ckiego, a zmarłego w dniu 4 marca 1484 roku., ma- 
w formie powtarzam dziś łagodniejszego przynaj-1 właśnie p. radca Jakubowski. Zarówno zawiada- Iowany jak twierdzą, zaraz po jego śmierci, a da- 
mniej oskarżenia, jakie mieści się w ciężkich zre-1 miałem Radę o próbach światła elektrycznego, rowany* przez Zygmunta III, dobrodzieja zakonu 
sztą zarzutach p. radcy Jakubowskiego, nie mó- jw zakładach pp. Baruehów, które oglądano bez 0 0 .  Reformatów

•  1____1-2   2 — _ L    —____• . T~V -r „ °  i l l .  A n n L l  w i n  m l  A . i .  * 1  1 1 .  . .  - I
—* , .  0 - ,  . . . .  #      -.w____ - ___ . fundatora warszawskiego kon

wiąc o uchybieniach w mowie Dr. Jordana, w przed-1 kosztu dla miasta, jak bez kosztu ułożyłem  się wentu. Przed obrazem tym wyprosiła sobie pobo- 
wczorajszej tak zwanej d ysk u sji, która trwa I z firmą Peszteriską o oświetlenie elektryczne mia żna wiara naszych przodków nie jedną łaskę. Na- 
obeenie już dwa dni, a nie mówiono słowem o j  sta przez 16 dnu. za jubileuszu króla Jana III ilbożeństwo odprawiać się będzie w d. 2, 3 i 4 mar 
budżecie, choćby generalnie ale wystąpiono|połączonych z nim uroczystości; co dzięki żabie-1oa r. b. w kościele OO. Reformatów w Krakowie 
tylko przeciw osobie Prezydenta, w sposób, któ- j gom moim i znajomości z tą firmą — prócz mon- z całodziennem wystawieniem Najświętszego Sakra 
remu tu nazwy dać nie chcę . . - .  i tera i frachtu nie kosztowało miasta^ nic —  i oo mentu w Monstrancji od godziny 5% zrana do

W ydano sąd o mnie — powiedziałem już raz ■— | obiecywał nawet podnieść na Radzie pan radca! godziny 7 wieczorem. Wotywa przed ołtarzem św. 
tak nieoględny a raczej bezwzględny, że tenden-1 Rzewuski, skutkiem choroby dziś tu nieobecny. Kazimierza o godzinie 9 zrana. Suma uroczysta od- 
cya takiego postępowania jest namacalną, i po-1 Otóż robiono co się dało. | prawiać się będzie o godzinie 10 */a z kazaniem;
znają takową zarówno wyborcy jak i kraj cały i I to^cu proszę zrekonstytuować kom isję i nieszpory o godzinie 5 ł/a z kazaniem. Oprócz tego

1 ... odprawiać się będą Msze św. ciche, co pół godzi­
ny od rana do wyjścia sumy. Spowiadać się można 
vr owych dniach zrana i po południu. Gwardyan 
0 0 .  Reformatów w Krakowie, X. Maurycy Wil­
czyński, wzywa pobożnych mieszkańców Krakowa, 
w którym niegdyś stała kolebka św. Królewicza, aby 
pośpieszyli tłumnie na to nabożeństwo, i nie wątpi, 
że się z nimi połączą w duchu wszyscy synowie zie­
mi polskiej.

—  T o w a r z y s tw o  T a tr z a ń sk ie . Zapowiedziane 
na d. 3 lutego X I zwyczajne walne zgromadzenie 
Tow. Tatrzańskiego, które dla braku kompletu nie 
przyszło do skutku, odbędzie się 2 marca o godzi­
nie 4ej w tutejszem Muzeum techniczno-przemysło- 
wera z następującym porządkiem dziennym: 1) Za­
gajenie posiedzenia przez prezesa; 2) Odczytanie 
protokóła z X zwyczajnego i VI nadzwyczajnego 
walnego zgromadzenia; 3) Sprawozdanie z czynno­
ści Tow. za rok ubiegły; 4) Sprawozdanie ze stanu 
kasy Tow.; 5) Uchwalenie budżetu na r. 1884 ; 6) 
Wybór drugiego wiceprezesa tudzież 6 członków 
Wydziału; 7) Wybór komisyi kontrolującej, złożo­
nej z 3 członków na r. 1884; 8) Wnioski Wy- 
działo.

— Wieczór Towarzystwa technicznego 
krakowskiego, Wę czwartek dnia 14 b. m, od-

kaidy, kogo dojdą sprawozdania o tych, ubole-1 wybrać sobie przewodniczącego szczęśliwszego 
Wania godnych zajściach z pism publicznych. Ci-1 odemnie, skoro moja ręka tak nieszczęśliwa w tej 
śnięto Prezydentowi w twarz niezasłużony zarzut I sprawie. Zobaczymy, co się zdziała, 
nieudolności i to w obliczu M agistratu, któremu I Jeżeli w końcu co do Magistratu, z którym się 
Przewodniczy i którego jest zwierzchnikiem; wo- j ni e  identyfikuję, ale który od niesłusznych za- 
bec galeryi nareszcie tłumnie zebranej i nawet I rzutów zarówno bronię jak budownictwo miejskie, 
Wobec służby na sa li! ..  Nie będę wywodził kon- 1 wspomniano: że ś. p. D ietl nie miał Magistratu, 
sekw encji takiego postępowania dla karności służ- to pow iem — ow szem — że go miał, bo miał za- 
b ow ej,—  ja, to mi przyznać raczycie, przestrze- j prawne, stare i wydatne siły—  mam je i ja— ale 
g&łem zawsze godności W aszej w tej Radzie i po nowszy materyał jest młodym zastępem urzędni­
ka murami tej sali —  a unikałem wszystkiego, j ków nie mogącym mieć jeszcze tej rutyny i wpra- 
«oby ją  poniżyć zdołało.  ̂ lwy; acz bardzo zdolnych i porządnych obejmuje

Ależ przypomniał mi wcoraj jeden z poważnych j w części ludzi. Za kilku znarowionycb lub nie 
Przyjaciół mych w tej sali, „powiedz im Pan — jzgodę szerzących urzędników, jacy >ą wszędzie, 
słowami Pism a ś w i ę t e g o rzekn ijc ie , kto mnie ] którzy w części właśnie u pp. radców znajdują 
Wybierał, a potem wydajcie sąd o m niej"  Tak jest posłuch lub obronę, nie odpowiada ogół. Co do 
banowie! wybrała mnie Rada m iejska, acz za- istniejącej jakoby k l i k i  za lub przeciw Prezy- 
*c«z« przepołowiona i wybierana w tym celu, abym dentowi, oficjalnie niawiem nic ,  poszeptów i do 
Pie m iał większości w niej —  ale raczej wrogów, nosów nie cierpię, brzydzę się niemi; a stojąc nad 
bo ja nigdy nie w pływałem  na wybory -— oo mi stronnictwami tu i tam — troszczę się o rzecz, a 
Przyznacie — a uawet przy ostatnich wyborach nie o k lik i, o których może nawet obecni tu 
Pzupełniająoych, nie czyniłem najmniejszych za-1 urzędnicy Magistratu nietyle wiedzą. Pojmuję zaś, 
jńegów, aby tu wchodzili zwolennicy moi ,  byle że mętne źródła dostarczają takich wiadomości, 
byli tylko przyjaciółmi miasta i jego dobra. A |tendencyjn ie i z przesadą; acz wiem , że są je- 
Piimo to , Panow ie, dano mi pierwszeństwo nad|dnostki^  mogące się narazić na bardzo przykre 
*Bp6łkandydatein, którego zacności i pracy od- następstwa, —  jeśli szanowna Rada przyj-

ra była w znacznej części zasługą tego ostatniego 
jako kierującego, a wreszcie solo skrzypcowe z to­
warzyszeniem orkiestry „Prćlude du deluge* Saint- 
Saehs’a, po mistrzowsku wykonane przez kapelmi­
strza p. Hocka. Huczne oklaski, jakich publiczność 
nie szczędziła koncertantom, świadczyły o zadowo­
leniu zgromadzonych z tej części wieczoru.

Około godziny 10 rozpoczęto szereg tańców po­
lonezem; do kadryla stanęło 70 par, do mazura 60; 
około godziny 2 rozpoczęto kotyliona ze wszyatkie- 
mi przyborami, między któremi byty i chorągiewki 

godłami technicznemi. Zabawa skończyła się o 
godzinie wpół do szóstej rano, —  a że bawiono 
się ochoczo, świadczy pytanie, na wszystkich ustach 
będące: kiedy drugą podobną zabawę urządzi To­
warzystwo techniczne? Charakterystyczne były 
karneciki z porządkiem tańców, w kształcie trój 
kąta zręcznie połączonego z cyrklem i kątomiarem, 
na którym, zamiast podziałki, figurował program 
tańców.

Na zakończenie podnieść należy wzorowy ład, 
z jakim cała zabawa była urządzoną, elegancją bu 
duaru, względną taniość restauraoyi, — porządek 
w garderobie i doróżkach, co było zasługą komi­
tetu i niezmordowanego inż. A. Z., który tańce 
przez cały wieczór prowadził. Dodajmy dla uzupeł­
nienia sprawozdania, że koszta urządzenia wieczoru 
wynoszą zaledwie 220 złr.

—  S ześć  n a g ró d  przeznaczonych jest dla ma­
sek podozas jutrzejszej Reduty, Wystawione są one

sklepie Hawełki.
—  T a r n o b r z e g  15 lutego. Jeżeli doniesienie 

Tagblattn  jest prawdziwem, że Hago Schenk ucho­
dził także pod nazwiskiem Joachima Rosó, to i my 
mieliśmy również zaszczyt tego pana w naszem mia­
steczka przez dłuższy czas oglądać. Z końcem gru­
dnia 1882 r. przybył on tu, przedstawiwszy się wła­
dzom i prywatnym pod nazwiskiem Joachima bar. 
Rose (miał także karty wizytowe drukowane) jako 
dyrektor jakichś gorzelń. W tym charakterze pró­
bował skłonić obywateli okolicznych, za pewnem 
wynagrodzeniem, z góry niśoić się mającem, do po­
wierzenia mu objęcia ruchu gorzelń — obowiązując 
się przy tyoh samych nakładach, jak dotąd prakty­
kowano, zdwoić wydatki gorzelniane. Na szczęśeie 
jednak arguments jego nie znalazły gruntu i widać, 
że gorzelnictwo nie było jego speeyalnością....! B a­
wił on tu około dwóoh tygodni, mówił płynnie po 
polsku, spraszał do siebie gości, zachwycając ich, 
jak mówiono, znakomitą grą na skrzypcach, którą 
popisywał się także i w prywatnych domach, chcąc 
może tym sposobem przy pomocy swojego tytułu 
i elegancji trafić do czułych serc. O żadną niecną

niegodną sprawkę w Tarnobrzegu pomówić go 
nie można,- owszem, pozostawił po sobie jak naj 
przyjemniejsze wspomnienia, wyjąwszy jednego do 
mn, w którym zamieszkał, gdzie za mieszkanie i 
wikt i z tytułu pożyczki nieznaczną kwotę został 
dłużnym. Zapomniałem jeszcze dodać, że przyjechał 
do nas „gegen Nachnahme,* bo rzeczy swoje do 
piero za kilka dni, odebrawszy zkądś pieniądze, 
z poczty wykupił.

—  D ar. Cesarz udzielił z prywatnej swej szka­
tuły gminie Chocimierz w pow. Horodeńskim na re­
staurację kościoła zapomogi w kwooie 100 złr.

—  Ludwik Biskupski, weteran z r. 1831, za­
kończył życie, licząc lat 72 , w Źukooinie, w po­
wiecie Kołomyjskim.

Pamiątki po nasrych kiólach. Gazeta 
P olska , wychodząca w Czerniowcach, donosi, żs się 
znajdują w rękach prywatnych cztery cenne pa- 
miątk5, hędące na sprzedaż, a mianowicie: 1) B u ­
ł a w a  S o b i e s k i e g o  z wizerunkiem kfó’a i her 
hem Sobieskich, z kości słoniowej, roboty weneckiej
2) P i e r ś c i e ń  żelazny, nabijany złotem, z kameą 
starożytną, króla Stefana Batorego; na puzderku, 
ze słoniowej kości wyryta jest scena, przedstawia 
jąca ofiarowanie pierścienia przez króla Potockiemu.
3) P u s z k a  z wielkiej rodowej pieczęci Zygmunta 
III, wykonana prześlicznie z kości słoniowej. Wierzch 
puszki, ze srebra oksydowanego, wyobraża sceny 
wojenne. 4) K a ł a m a r z i p i a s e c z n i c z k a z  kości 
słoniowej, króla Michała Korybuta; robota ®rt7' 
stycznie piękna. —  Przedmioty powyższe właściciel 
zmuszony jest sprzedać. Byłaby szkoda, gdyby pię­
kne pamiątki przejść miały w ręce zagranicznych 
hand’arzy; wszak wśród naszej publiczności znajdzie 
się może miłośnik, który je potrafi ocenić i postara 
się o nabycie. Bliższych szczegółów kupna udzieli

Aleksander Kłodnićki w Czerniowcach, pzry ulicy 
Liliowej, Nr. 13.

—  Ś m ie r ć  p rzy  fo r te p ia n ie . W Warszawie, 
jak donosi K u ry  er W arsz., pani R., będąca w osta­
tnim stopniu suchot, a nie przewidując bliskiego 
końca życia, zamierzyła dać u siebie wieczór tań­
cujący w ostatni wtorek. „Ależ to niemożliwe je­
steś chora,“ tłómaczył mąż nieszczęśliwej kobiecie, 
- „ C o  tam ja wyzdrowieję i chociaż tańczyć nie 
myślę, będę się przyglądać i grać wam na forte­
pianie. Siostra pani R., bawiąca przy chorej, wy­
raziła powątpiewanie w możliwość wieczora. „Je­
steście uparci, czuję się znacznie lepiej, rzekła chora, 
a na dowód, proszę mnie zaprowadzić do fortepianu, 
mam szaloną chęć zagrać wam walczyka.* Nie chcąc 
rozdrażniać chorej, uczyniono zadość jej życzeniu 

pani R, zaczęła grać ulubionego walca z „Nieto-

RepeHoar teatralny.
W n i e d z i e l ę  17go:Kościu a z k o  p o d  R a ­

c ł a w i c a m i *  Anczyoa.

— Wystawa uieustająoa Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 
Pięknymi w S u k i e n n i c a c h  otwarta codziennie odgodz. 
Hej do 4ej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedzielę 15 
w dnie powszednie 30 centów.

— JJuzouiuloccnicsuo-przemywowe w gmaana Franr- 
izkaUskim otwarte codziennie cd p. lO j do 6oj. — W*t?p 
ł)  esw, od osoby. W nSedaieie od lOej d- 2e: bezotat it.

— Zb ió r  Ks. C z a r t o r y s k i c h  we wtorki 1 ozwartfci 
id g. lOej do 12'ej.

— G a b i n e t  a r o b e o l o g i e s s y  uniwcMsytetu Js-  
ę i e i l o ń s k i e g o  (Colleffienn tnaizs) zwidtaó można 8C- 
lsienntc od litej do ląj prócz niedziel, świąt i feryj unt- 
<rsrsyteokieh bezpłatnie.

— Groby królewskie, Grób zasłużonych (w krypcie oa 
•ikałoe), Grób Skargi (n Bgo Piotra), oraz S k arb i kzw- 
iralny i koicioła N. P. Maryi, ogiądaó można w chwOaoh 
wolnych od nabołefflw za zgłoszeniem się do zakrystyl.

— 0 . 15go lutego pochmurno, wietrzno; term, 
od -4»1‘6 spadł na — 1'2 C. Barometr z małym ru­
chem; o g. 7ej rano d. 16 go stan jego był 752 7 
atillua-, term. —2*0 0 .—  Wiatr wschodni silny.

— W niedzielę d. 17go tntego: g ś . Sabina i Syl­
wii; w poniedziałek 18go: ŚŚ. Symeona i Konstancyi.

tPiedonsodei mrfyfSffome, liśfrsteSi*,
i natsiotM.

G ó r ą  n a s i ,  najnowsza komedya Z ilew sk je­
go, przedstawioną będzie po raz piąty we wtorek.

Pnblikarye polityczne Manrycego Bnscha 
o księciu Bismarkll zwracają na siebie z wielu 
miar sw ag;, a szczególnie dla tego , że pewna e ?ęśd 
prasy niemieckiej uważa je za in«pir>wane przez sa­
mego kanclerza. Nas obchodzą w nich przedewszzst- 
kiem dwa ustępy: Pierszym z nich jest ten, w któ­
rym Busch wyjaśnia, ża dla kanclerza chęć zgerma- 
nizowan'a ziem polskich pod zaborem praskim zo­
stający h* była główną pobodtą do rozpoczęcia walki 
z Kościołem; drugim zaś ten,]którym przytaczając 
dosłownie umieszczoną kiedrś w Czasie rozmowę 
sz'achcica polsHegp z księciem Bismarkiem, antor 
nieKaprzecz* anteutycziości jej, jak to uczyniła 
niegdyś w niesbyt kategoryczny sposób N orddeut- 
sche A lly . Z tg , ale w jjtśoia przeciwnie jei pt- 
bndki, polegające głównie na tem, że ks. Bism rk 
lubi na wszelkie możliwe wypadki zastrzegaó sobie 
rzeczy takie, któryohby w danym razie z korzyścią 
dla polityki swej mógt użyć.

O p e r a  R u b i n s t e i n a  „ Ne r o n . *  W teatrze 
Maryjskim w Petersburgu przedstawiono przed kilka 
dniami operę Rubinsteina „Neron,* pod kierunkiem 
samego antora. Jest to jedna z najwspanialszych 
kreaeyj muzyki tegoezesnej. W akcie trzecim po­
żar Rzymu, przy naśladowniczym akompaniamencie 
orkiestry, szaleje na scenie z takim realizmem, że 
chwilami damy w lożach zrywały się wylęknione. 
Cała pięcioaktowa opera pełna jest epizodów wstrzą­
sających do głębi i pomyślanych głęboko. Olbrzymi 
efekt na widzach sprawia scena w akcie czwartym 

grobie Augusta, kiedy szalejącemu z wyrzutów 
sumienia Neronowi nkaznją się widma jego ofiar. 
Rubinstein miał w ciągu tego wieczora owację po 
każdym akoie, kiedy opera włoska wręczyła mu 
wieniec srebrny, wśród oklasków rozlegających się 

całym teatrze. Nietylko w sali, ale na scenie 
grzmiały wtedy okrzyki i oklaski, które biły wszy­
stkie bez wyjątku dłonie, aż do chórów uszykowa­
nych na scenie, służby teatralnej, żołnierzy mary­
narki, używanych na scenach petersburskich zamiast 
statystów, i orkiestry wojskowej. Rabinstein w zu- 
pełnem milczenia przyjął tę ow ację, tak był nią 
jednak zdenerwowany, że przez pół godziny nie 
mógł ująć batuty.

Olśniewająca wystawa i znakomita gra artystów 
uwydatniły w najdrobniejszych odcieniach mistrzow­
skie dzieło Rubinsteina. Główne role były w ten 
sposób rozdzielone, że rolę „Nerona* oddał p. Silva, 
Cotogni „Vindexa,* a role „Criseidy," „Poppei* 
i „Epioharyi* odegrały panie Durand, R e p e t to  i 
Stahl. Interes sceniczny utrzymywał się w ciągłem 
natężenin od introdukcji do ostatniej apoteozy.

Nakładem i staraniem Towarzystwa politechni­
cznego we Lwowie wyszedł słownik niemiecko-pol­
sk i. zawierający wyrazy z dziedziny kolejnictwa 
(16° 99 str.). Brak takiego słownika fachowo i umie­
jętnie opracowanego dawał się dotkliwie uczuwać, 
nie wątpimy więc, że z n a jd z ie  on przychylne przy­
jęcie nietylko u urzędników 1 inżynierów kolejo­
wych, lecz także u budowniczych, architektów, in­
żynierów cywilnych itp. W dalszym ciągu ma wy­
dawać Towarzystwo politechniczne we Lwowie, dru­
gą część tego słownika polsko-niemiecką , następnie 
s ło w n ic ze k  technologii żelaza i drzewa, tkacki, mły­
narski itd.

Od Administraeyi r Czasu.u
M ickiewicza nadesłał p. Zvgmunt 

Minejko, naczelny inżynier wilajetu w Janinie

D la weteranów polskich z r. 1831 nadesłał p. 
J. Dunin Brzeziński z Łazan 10 złr.

Helena z Wężyków Morawska.
W  ciągu długiego życia, przyszło mi patrzeć 

na śmierć, albo żegnać słowy, wielu znakomitych, 
zasłużonych i kochanych, miłych Bogu 1 ludziom, 
rzadko z takiem rozdarciem, jak patrząc na śmierć 
świeżo grzebanej na wieczny spoczynek H eleny Mo­
rawskiej. Było zapewne coś osobnego w tem krót- 
kiem , cichem, niewieśeiem życ iu , a tragicznego 
w końcu, kiedy nietylko sgou ten krewnych, przy- 
jaeiół, znajomych, ale niemal co tylko ezuło w na- 
szem mieście, tak mocno poruszył. Są dusze, które 
nieświadomo, nie wiedzieć jakiem i drogami z u- 
krycia na zewnątrz prom ienieją i działają, wiążą 
gwałtownem uczuoiem bliższyoh, a kiedy niezba-



iane wyroki Boskie priesinają onych wątek, dalii 
nawet czują eo straoili, a dla bliższych zniszcze­
nie pociech, prawdziwego szczęścia albo ideałów 
życia, bo takie dusze umieją ■wypełnić każdy obo­
wiązek, nie zawiodą żadnej nadziei, osłodzą, roz­
jaśnią, ułatwią każde powołanie.

Ojca, który poetyczne życiev heroiczną zakoń­
czył śmiercią.nie zaznała, jak jej matka swych ro 
dzieów, a jak dziecko jej nie zazna bicia macie 
rzyóskiego serca. Chowała się dziwnie w ukryciu, 
ale szczególne zdolności wybornem wychowaniem 
rozwijane, tak uderzały w siedmnastoletniej, że 
człowiek wyższy, Józtf Badeni, odgadnął pod 
powłoką wielkiej prostoty i wesołości silny umysł 
i głębokie serce. Nie omylił się, i w pracowitem 
życiu była mu odraza nietylko urokiem, ale pod 
porą. a kiedy śmierć rozdzieliła małżeństwo, stała 
się dla matki męża podporą lat, pociechą po zraar 
łym, okiem ociemniałej, a bardziej daleko jeszcze 
rozkoszą życia. Poziom kobiet obecnego pokole­
nie o wiele niższy od tych, które zaznał początek 
naszego wieku; czy to dobrze albo źle, czy tego 
przyczyną dziś zbytnia nauka tłumiąca samodziel 
nośń, czy panie, które starsi znaliśmy, są możebne 
albo po trzebne w dzisiejszym społeczeństwa ustroju, 
nie wchodzę. Helena Morawska właśnie miała 
kulturę i zrozumienie swego czasu. B /łoby oie* 
kawe psychologiczne studyum, aby zbadać, jak 
ten umysł poważnem czytaniem i obcowaniem 
wzmoomony nie stracił ani kobiecości, ani tego 
■żywego dowcipu, który nie osłabiał trafaego i 
głębszego sądu; a jeszcze oiekawszem, jak ta or­
ganizacja głowy wystawiona na wszystkie pokusy, 
ani na chwilę nie zachwiała się w zasadach prawdy 
i praktykach żywota.

Kto bliżej tej Pani nie stał, komu nie ufała 
zupełnie, ten nie pojmie, jak łącząc siłę woli 
a potęgą umysłową ponad kobiece rozmiary, i 
roztropność z fantazją, bezwiednie sypała jej wy 
obraźnia iskry dowcipu, które jakby perły i dro­
gie kamienie układały się w jej mowie w najory­
ginalniejsze barwy. Tej rozkoszy już nikt nie za­
żyj®, j&k niełatwo będzie z kim naradzić się 
W sprawach zdrowego sądu i smaku,

Z takiem usposobieniem weszła w drugi zwią 
zek: nadmiar życia, żywotność tego serca potrze 
bowała ustalenia, oddała je człowiekowi, cô  je 
zrozumieć był godzien, a który sam zarazem, jak 
zwykle w dobranem stadle, dojrzewał pod wpły­
wem ciepła jej seroa. Bóg zaszczycił ją macie 
rzyństwem, długie oczekiwanie i tęsknota speł­
niona, szczęście zupełne. Prawda, ale na ziemi, 
a więc zmiecione. Nieprzygotowanej śmierć nie 
zastała. Z odwagą i decyzją, która niemal trwoży, 
układa przyszłość rodziny i majątku, daje rady 
mężowi, i z tą samą odwagą pełną swobody i 
nadziei oczekuje stanowczej chwili.

Przyszła bolesna i niebezpieczna. Przebyła: już 
nie nadzieja tylko, ale życie otwiera się pomię­
dzy mężem i synem. Ciężar spadł nam z serca, 
a mówili, że kto był taką córką, synową i żoną, 
potrafi być i matką. Opatrzność inaczej zrządziła 
i rozpoczęła się straszna przez dni 15 pomiędzy 
życiem i śmiercią walka. Śmierć zwyciężyła cia 
ło, ale nie duszę. 8. p. Helena żyć pragnęła. Ta 
pełnia animuszu, który w każdym objawiał się 
czynie, a taką sprężystość dawał władzom ciała i 
duszy, nie mogła zrazu zrozumieć obowiązku podda­
nia się w oli: nie zmogło jej też ani cierpienie, ani 
bunt przeciw Opatrzności, zmogła ją wiara i łaska 

Gotować się zdała na śmierć a przyjąć ją zbli 
ska, to eo innego: miała i chęci i nadzieję życia, 
a tego życia pragnęli z gorąca modlitwą matka, 
ćl* której była wszystkiera, mąż rozżalony, po­
święceni lekarze i wszyscy, począwszy od sług 
poczciwych, skończywszy na przyjaciołach. W dzień 
przed śraieroią, wierząc w ratunek, zapytała le­
karza ciała i duszy — Odpowiedź zrozumiała. Kto 
powie, eo zaszło między Bogiem a tą duszą? Wo­
lę, nadzieję, szczęście, nietylko już swoje, podda­
ła wszystko wyrokom^ niezbadanego miłosierdzia 
ł nastąpiła chwila, której żaden nie zapomni. — 
Z najrupełniejszą przytomnością, zwoławszy ma­
tkę, męża, krewnych i niektórych przyjaciół, po­
błogosławiwszy syna, żegnała każdego z tą wy­
razistością słów i myśli, które ją odznaczały, dzię­
kowała, prosiła, upominała, i  oezów, które za­
chowały reszty ognia, z wysokiego wspaniałego 
czoła, bił jakiś majestat śmierci, który każde sło­
wo rvł jak na miedzi. . . . .

Jeśtto jedynym i wyłącznym chrześcijaństwa 
przywilejem, że w każdej potrzebie daje naukę i 
wyjście, w każdym bólu ułagodzenie i że ohrae- 
ścijanie nie cierpią, jak ci, co nie mają nadziei. 
Ci, którzy otaczali do końca łoże konającej, tego 
byli przekonania, a utwierdzał ich kapłan niezró­
wnanej miłości. Pociechy po takich stratach nie­
ma, jest poddanie — ale co zostaje przyjaciołom? 
Pamięć, iż spotkali w życiu takie zjawisko, a 
w śmierci taki przykład.

Kraków 13 lutego 1884. P ■ P.

Gospodarstwo handel i przemysł.
W  s p r a w i e  o p o d a t k o w a n i a  g o r z e l ń

pisze D ziennik Polski: „D. 13 b. m. w Wiedniu 
miała deputacya w sprawie podatku gorzelnianego, 
wybrana przez tarnopolski oddzitl gospoderski, 8 
składająca się z hr. Leonarda Pinińskiego, Michała 
Oarapicha, Kazimierza Tuczyńskiego i Eustachego 
Zagórskiego, do której to deputaoyi przyłączyli się: 
hr, Wilhelm Siemieński, Stanisław Polanowski, har. 
Seweryn Brunicki, bar, Jakób Romaszkan i hr. Ju­
styn Koziebrodzki, posłuchanie n prezesa Koła pol­
skiego, p. Grocholskiego. Hr Piniński w wyczerpu­
jącej mowie przedstawił zgubne skutki tej ustawy 
dla rolnictwa w Galicyi. Deputacya udała się po­
tem do ministra bar. Ziemiałkowskiego i ministra 
roluictwa hr. Falkenhayna. Dzisiaj w Kole sprawa 
będzie omawianą i deputacya, zdaje s ię , będzie ode 
słaną do członków delegacyi należących do korni- 
syi gorzelnianej.*

Koszta transportu od zboża i wyrobów mącz 
nych za 100 kilo do miast główniejszych, a ma­
jących dla handlu zbożowego lub mącznego pewne 
znaczenie, wynosi:

Ze Lwowa do Krakowa 90 cent., z Krakowa 
do Wrocławia 1 markę 40 fen., z Koszyc do Kra­
kowa 1 złr. 37 cent., z Podwołoczysk do Krako­
wa 1 złr. 30 cent., z Brodów do Krakowa 1 złr. 
7 cent., z Tarnopola do Krakowa 1 złr. 27 cent., 
z Tarnowa do Krakowa 31 centów.

Z Krakowa do Bielska 38 cent., z Krakowa do 
Berlina 2 marki 80 fen., z Krakowa do Ham­
burga 4 marki 10 fen., z Krakowa do Warszawy 
1 rub. 80 kop. z cłem i ekspedyc., z Krakowa 
do Łodzi 1 rubl. 65 kop. z cłem i ekspedyc.

Fracht jest obliczony na całe wagony. —  Od 
frachtu z niektórych miast kolej przyznaje re 
fakcyą po poprzedniem porozumieniu się.

W r o c ł a w .  —  Płacono pszenicę za 100 kilo 
po 19-80 marek (11 złr. 58 cent.); — Żyto za 
100 kilo po 15-40 marek (9 złr. — cnt.); owies 
za 100 kilo po 14*— marek (8 złr. 19 cent.); — 
rzepak za 100 kilo 29-40 marek (17 złr. 20 cnt.).

A itjr k u ly  w  f i s t a l s  .B s ż s i I h s '  a i s  p s s b i  
Sną o l  B s ż a i i i y i .

N A D E S Ł A N E .

O&Ag s aiedzitth if Litego 1884,

N A D E S Ł A N E .

Cfrosz w dow i.
Założenie domu pracy przez X. Siemiaszkę dla 

zaniedbanych chłopców spełniło moje marzenie — 
życzyłam sobie dożyć jeszcze takiego zakładu. 
Lecz myślę: sama bez ju tra , cóż pomogę temu 
błogosławionemu dziełu. Wtem przypominam so­
bie, że przed 25 laty wyszłam z projektem t y g o ­
d n i o w e g o  k r a j c a r a  na spalony kościół Do­
minikański, co się tak powiodło, że uzbierano tym 
sposobem przez rok parę tysięcy guldenów; bo 
raz na tydzień dać krajcar, jest i ubogiemu mo­
żebne. Dlatego dziś powtórnie odzywam się z tym 
projektem na to chrześcijańskie dzieło; będzie to 
lepiej, niż dać włóczędze centa. Każda pani do­
mu, gospodarz, kupiec może swoich namówić do 
włożenia w puszce na ten cel postanowionej Igo 
centa co tydzień, a zbierze się sum ka!

A gdy właśnie jest 25 la t, jak  dla ludu pra 
cuję, będzie to dla mnie gatunek miłego J u b i  
l e u s z u ,  gdy od Publiczności wysłuchaną zo 
stanę!

Ludwika L*śniowska 
autorka ludowa,

N A D E S Ł A N E .

Kraków dnia 14 lutego. —  Przyjechali. 
HOTEL BASKI. H. Uszyński z Kielc, A. Glin*

ther z Faćmiechu, H. Goldlust z Podwołoczysk, 
P. Sarassaty z Pomplora. P. Sehlozer, O. Gold- 
schmidt z Warszawy, J. Jodko z Rosyi, M. Pod- 
bereski z Kowna, P. Prondzyńaki ze Szlązka, B. 
Rodt z Kęt, W. Chełmski z Łukowa, A. Zimmer- 
mann z Mad, B. Stroheim z Wiednia.

Grande Chartreuse.
Niniejszem mam zaszczyt podać do ogólnej wia 

Jdomości, że z dniem Igo stycznia 1884 r powie­
rzono mi g ł ó w n e  z a s t ę p s t w o

Grande Chartreuse w  Voiron
(Procureur F. Marcel Mie Grdzier)

dla całej A u s t r y i - W ę g i e r ,  upraszam więc o 
adresowanie tutaj do mnie wszelkich zamówień na 
prodnkta Grande Chartreuse, gdyż wysyłka odby 
wać się będzie także z mojego tutejszego składu.

Zwracam zarazem uwagę każdego na to, że znak 
handlowy Grande Chartreuse jest w Austryi-Wę- 
grzech urzędowo zarejestrowanym —  wyrabiający 
więc jakoteż odprzedający naśladowania i fałszo­
wania tego znaku będą bezwzględnie ścigani.

J a n  K a t t u s .
kupiec w W iedniu I. H o f 8 obok 

centralnej straży ogniowej

Ostatnie wiadomości.
Następca tronu austryaekiego ma, jak donosi 

Budap, Corresp., udać się wraz z dostojną mał­
żonką swą na wiosnę do Konstantynopola i Bu 
kareszttt. Chociaż podróż ta przedsięwziętą zosta­
nie tylko dla przyjemności, nie pozostanie ona 
jednak bez wpływu na ustalenie dobrych stosun 
ków Porty i Rumunii z sojuszem niemieeko-au- 
stryaekim. __

Prawitehtwiennyj W iesłnik publikuje następu­
jący telegram, nadesłany Carowi przez naczelni­
ka okręgu zakaspijskiego, pod datą dnia 31 sty 
oznia (st.st.): „Mam szczęście najpoddanniej do­
nieść Waszej Cesarskiej Mości, iż w dniu dzisiej­
szym w Asehabodżo* chanowie eztóreeh plemion 
Turkomanów z Merwu i dwudziestu czterech upeł­
nomocnionych, wybranyoh po jednym z każdyeh 
dwóch tysięcy kibitek, przyjęli bezwarunkowo 
poddaństwo Waszej Ces. Mości, stwierdziwszy to 
oświadczenie uroczystą przysięgą w imieniu swo- 
jem i całego narodu merwskiego. Do postanowie­
nia tego. według oświadczenia chanów i pełnomo­
cników Turkmani z Merwu przyszli wskutek na 
branego przekonania, iż sami rządzić się nie u- 
mieją i że tylko silne rządy Waszej Cesarskiej 
Mości mogą wprowadzić i utrwalić w Merwie po 
rządek i pomyślność.*

R z y m  16 lutego. Podług Moniteur de Rome 
otrzyma Sshloezer zawiadomienie o nocie Waty* 
k8nu w sprawie Propagandy, w celu doniesienia 
o t m rządowi berlińskiemu.

L o n d y n  16 lutego. W Izbie niższej oświad­
czył Gladstone, iż rząd sądzi, że koszta transpor­
tu żołnierzy i oficerów,, przeznaczonych do Su­
danu,- ponosić ma Anglia.

L o n d y n  16 lutego. Zgromadzenie zwołane 
przez związek konserwatystów, w którem wzięło 
udział około 2 500 osób, powzięło rozolucyę, ga­
niącą egir>sVą politykę rządu.

L o n d y n  16go lutego. Na wyborze do parla­
mentu w Paisley wybrano posłem kandydata li­
beralnego znaczną większością głosów; kandydat 
stronnictwa konserwatywnego upadł.

B e l g r a d  16 lutego. Wybuchło tu przesilenie 
w ministerstwie; król powołał do siebie Garasza-
uina, który ta dziś przybył,

A t e n y  16 lutego. Eskadra rosyjska rozprószo­
ną została skutkiem gwałtownej burzy. Statek 
pancerny „Książę Edinburg* przypłynął do zato­
ki Balamińskiej w celu naprawy.

P e t e r s b u r g :  16go lutego. Okólnik departa­
mentu handlu rozporządza, że podczas tegoro­
cznej żeglugi w portach rosyjskich nie należy o- 
bliczać po raz wtóry pojemności tych zagranicz­
nych okrętów, które zaopatrzone są certyfikatami 
pojemności swych władz, obliczonej na sposób 
rosyjski.

P e t e r s b u r g -  16 lutego, Goniec urzędowy o- 
głasza własnoręczne pismo cesarskie, w ystosow a­
ne do pensyonowanego arcybiskupa mińskiego, 
byłego litewskiego wikariusza Antoniusza, z oka- 
zyi 50 letniego jubileuszu jego. W piśmie tern 
wspomina cesarz w gorących i łaskawych słowach 
o zasługach, jakie położył jubilat około połącze­
nia kościoła unickiego z prawosławnym.

•Telegramy własne „Czasu.4*

(569-1-4)
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Nekrolog.
Rzadko kiedy się zdarza przy zamknięciu tru 

mny, przy złożeniu do grobu martwych zwłok 
niewiasty, by ktoś z obecnych przemówił słów 
kilka; zdawałoby się, że życie ciche, bogobojne, 
cnotliwe, pełne zasług, jedynie w Bogu nagrody 
szuka, bo rzeczywiście tak jest, że największa 
zasługa świątobliwych czynów przed Bogiem po­
liczoną zostanie; jednak i dla tych, eo tu zostają 
potrzeba nieraz podnieść te cnoty, aby młodsze 
pokolenie miało wzór do naśladowania, a wzór ten 
wskazała ś. p. Marya z Łabowskich Potocka, 
zmarła d, 21 stycznia w Słopnicach.^ Urodzona 
z zacnych rodziców ś. p. Wincentego i Frane.sz 
ki z Wolfów Lebowskicb, była dla nich najlepszą 
córką, pociechą i ozdobą domu; poślubiona Józe­
fowi Potockiemu wzorową małżonką; a kiedy ji 
Pan Bóg dziećmi obdarzył, uczucie macierzyństwa 
tak silnie pojęła i zrozumiała, że z zaparciem sa 
mej siebie dnie i godziny trawiła, kształcąc i na 
uczając je sama. Powstanie w 1863 r., dotkliwe 
przejścia, niejedną boleść przyniosły, te jednak 
z anielską słodyczą znosiła, oddając to wszystko 
woli Bożej, lecz kiedy najstarszy syn, dorosły 
młodzieniec, obdarzony temi zalety, co stanowią 
największą pociechę rodziców, skonał na jej ręku 
w r. 1876; wtedy serce matki krwawym bólem 
cierpieć zaczęło, od tej też chwili widocznie sła­
bnąć na siłach zaczęła, a lubo w obowiązkach 
swych gorliwa dla męża i dwóch pozostałych sy­
nów, Rodziny, przyjaciół wylana, ciosu tego bez 
uszczerbku na zdrowiu znieść nie mogła. W r. 
1881 osiedlili się w Galicyi, we wsi dziedzicznej 
Słopnioe i tutaj to lat parę widziano ją znów tyl­
ko w domu Bożym, — oddaną mężowi i synom, 
krzątającą się czynnie na nowej siedzibie. Pobo­
żnością swoją, słodyczą charakteru, miłością bli­
źniego, ujmowała serca otaczających, czego do­
wodem był żal wszystkich, łzy rzewne ludu tłu­
mnie zgromadzonego i sług, którzy w tak krót­
kim czasie, tak się serdecznie do swej pani przy­
wiązali; te łzy są najwybitniejszą oznaką, czem 
dla nich była ś. p. Marya, jaką pamięć pozosta­
wiła po sobie a to silne współczucie niech choć 
w części pocieszy męża i synów i tych, eo ją bli­
żej znali i kochali.

W a ż n e  d l a  c i e r p i ą c y c h  n a  g o ś c i e c .
Wielmożny Pan Franciszek Jan  Kwizda, 

c. k. nadworny dostawca i  aptekarz obwodowy 
w Korneuburgu.

Moja żona jest praczką i wskutek tego zatru­
dnienia i wilgotnego mieszkania cierpiała tak mo­
cno na goićciec, i i  m usiała porzucić pranie bie­
lizny, gdyż była niezdolną do pracy a p r z y tm  
dokuczały je j bardzo silne bóle.

Wtedy poradził mi jeden z moich przyjaciół 
Pański płyn gośćcowy, przyniósłem jednę flaszkę 
do domu i po 3— 4 dniach używaniu uczuła mo­
ja żona znaczną ulgę, po mniej więcej 14 dniach 
była wolną od wszelkich bólów i może znów pra 
cować tak jak dawniej.

Wspólnie więc z moją żoną czujemy się w obo­
wiązku do najserdeczniejszego podziękowania. 

Wiedeń, 9 czerwca 1880.
L y o ld  Utiescheny,

IX. Salzergasse Nr. 12 
Do nabycia we wszystkich większych aptekach. 

Główny skład u  Franciszka Jana ■ Kwizdy c. k. 
nadwornego dostawcy i  aptekarza obwodowego 
w Korneuburgu.

Z w r a c a  s i ę  u w a g ę .  Przy zakupnie tego

f  wyrobu upraszam Szanowną Publiczność, 
aby zawsze żądała „ K w i z d y  p ł y n u  
g o ś ć c o w e g o “ i uważała na to , aby 
t a k  k a ż d a  f l a s z k a  jakoteż p a c z k a  
zaopatrzoną b y ł a  w  z a m i e s z c z o n y  
o b o k  z n a k  o c h r o n n y .

( N A D E S Ł A N E . )

Reduty w Gmachu Teatralnym.
N i e d z i e l a  17go lutego. Premiowanie masek. 
N i e d z i e l a  24go lutego. Kadryl śledzi, ostryg i ryb. 
W t o r e k  26go lutego. Pogrzeb karnawału.

. Muzyka miejska przygrywać będzie pod osobi- 
[stym kierunkiem p. W r o ń s k i e g o  począwszy od 
godz. l le j  wieczór do rana. —  Bufet i restaura- 
cyap. T y l k o ,  który dostarczać będzie piwa prd- 
sto z beczek.

C e n a  w s t ę p u  5 0  c e n t ń w .

W i e d e ń  16 lutego. Telegram Nowej Reformy 
o rozprawach w Kole polskiem nad stanem wy­
jątkowym jest tak niedokładny, iż daje mylne 
wyobrażenie o zdaniach posłów. Chrzanowski ga­
nił wprawdzie postępowanie rządu, ale z tego po­
wodu, iż rząd nie użył odrazu energicznych sku­
tecznych środków przeciw anarchistom, zaś ogło 
szony stan wyjątkowy więcej dotknie spokojnych 
obywateli i rozwój polityczny, niż anarchistów.

B u d a p e s z t  i6  lutego. Budapester Corr. do­
nosi, że Aroyks. Rudolf uda się ze swą małżonką 
w połowie marca w dłuższą podróż na wschód. 
W towarzystwie świty dworskiej udadzą się Ar- 
cyksięstwo najprzód do Konstantynopola, skąd 
po kilkodniowym pobycie udadzą się przez War­
nę do Bukaresztu, a następnie przez Turnseverin 
parowcem do Belgradu.

B e r l i n  16 lutego. Dziennik urzędowy rejen- 
cyi bydgoskiej ogłasza ponownie list gończy prze­
ciw kard. Ledóchowskiemu z r. 1874.

B e r l i n  16 lutego. Nordd. Allg Ztg stwierdza 
w artykule wstępnym, że w sprawie Sudanu od­
była się wymiana zdań, i oświadcza, że wypadki 
tameczne dotykają boleśnie nietylko egipskie i 
nubijskie kraje, ale tyczą się także ważnych in­
teresów wielu państw i ich obywateli.

P e t e r s b u r g :  16go lutego. Dzienniki tutejsze 
utrzymują, że poddanie się oazy Aehalteke jest 
przyczyną poddania się Turkomanów Merwu, któ 
rzy zostali zupełnie odosobnieni i nie mieli racyi 
bytu. Dzienniki wyrażają nadzieję, że Anglia 
w objęciu w posiadanie Merwu upatrywać będzie 
niezbędną potrzebę zabezpieczenia granic Rosyi, 
a nie pogróżkę. Z wycieczek pewnych dzienni­
ków odgadnąć można obawę, aby wypadek ten 
nie pogorszył już i tak krytycznej pozycji Glad 
stona i nie spowodował go do ustąpienia. Korzy­
ści, jakie Rosya będzie miała z aneksyi Merwu, 
polegają na silniejszem połączeniu Turkestanu 
z terytoryum zakaspijakiem, na możliwem oży­
wieniu handlu z Afganistanem, a w razie P°®“! 
nięcia się Rosyi ku Herat na tem, że Hosya 
za sobą, ani z boku nie będzie miała ni p y- 
jaciół.

-  W i e d e ń  16 lutego. 2 godz. 
30 m. popoł. — Renta papier. 79 80. — 5 /„ Rento 
papier, nieopodat. 96’—. — Rento srebr. 80 40 
Rento złoto 101 70. — 6°/0 Rento złoto wępeiaka  
12175. — 4D/0 Rento złoto węgierska 9025. —  
Losy z r. 1860 185 50. — Akcye Banku Anatr. 
Węg. 844*— . Akcye kredyto. 307'30. — Londyn 
121-45. — Napoleony 9-61.— Lombardy 143 10. 
Losy roku 1864 172 25. — Akcye kolei Karola 
Ludwika 293-75 — Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieck. 172*50. -  Akcye kolei węg.-póta^ach. 
156 25 — Obligacye indemn. galicyjsk. 100-._ —  
Losy prem. węgierek. 115 70. Akcy® ei ?* 
szycko-Bogum. 146-25. -  Akcye kole p ó łn - - ^ -  
austr. 183 —  -  6°/0 Listo ząst łupot. 101 20 -  
6°/„ Listo zastaw, galic. Zakładu kredyt. Ziemsk. 
1. A. 99 25 — Akcye kolei Siedmiogro. 173 25 — 
Marki 59 25. — Ruble 117 50 — Dukaty 6 70 
Srebro —•—. — Akcye Anglo-Bank — .

Usposobienie giełdy dobre.
B e r l i n  — 16go lutego. Banknoty austryaokie 

168 60 _  Krótki Wiedeń 1 6 8 -6 5 .- Krótka War­
szawa 197-70. -  Banknoty rosyj. 198 25 — 5 /„ 
Listy sast. Polskie 54 25. — 4°/0 Listy Likwida.
Polskie  .— Akcye Kolei Karola Ludwika
12412 — Akcye austr. kredytowe 532 50.

REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 

A n to n i  K lo b u k o u fs k i

Pociągi na kolejach żelaznych.
Mflp* Godziny przybycia i odjazdu pociągów 

na kolei Galicyjskiej obliczone według zegara pe- 
szteńskiego (różnica od krakowskiego o 4 minu­
ty) ; zaś na kolei Ces. Ferdynanda według zega­
ra pragskiego, (o 22 minut później od krakow­
skiego).

Odchodzą z Krakowat
Sto I.WOWS i osobowy ' S T E LKraków odjazd: . 10'.. rano 9 lt wieoz, 10-,, wlecz
L/wów przyjazd: . 9 \ ' m rano 11 »• r '

no łwoww i Tarnowa lokalny'.
Kraków  odjazd 6*„ rano 
Tarnów  przyjazd 9-„.
Liwów przyjazd 7*m wieczór. 

w„ Wieliczki! Kraków odjazd: 11-, w połud.
Wieliczka przyjazd: 11-* w poi- 

Przychodzą do Krakowat
I Ze Lwowa i osobowy: mieszany: pospieszny
IjWÓw  objazd. 3*« rano 4-is wieoz. lfrto wnooy
Kraków  przyjazd?. 2-w pop. 5*io rano 6**s rano

SEe Lwowa i Tsrnows lokalny.

Telegramy biufa koresp.

M o n a c h i u m  16 lutego. Possart z powódu 
wyzwania Sigla na pojedynek i sekundant Pos- 
sarta Schneider, skazani zostali na jednodniowy 
areszt w fortecy, i solidarnie na ponoszenie ko­
sztów karnych.

6-51 wieez. 
7*8.*) wieoz.

Tarnów  odjazd 6-s po poi.
K raków  przyjazd 8*6 wieoz.
I/wów  odjaza 6*16 rano.

W ie l i c z k i  i W ieliczka  odjazd:
K raków  przyjazd:

K W le d n ln  i osobowy: pośpieszny: mieszany: osobowy. 
Wiedeń odjazd: 8 r .  « - J -  wlecz. 8-so wiec.

\ Kraków  przyjazd: 9*« w. 8 so w. ll*s p.p. 9 46 rano
X P r a s  i o e. 3 m. 15 po po. i o g. 5 m. 48 wiecz. mieszany

I K W a r s z a w y  i 9-46 rano osob. 5*48 wiecz. mieszany

Kurs pieniędzy i papierów paki.
K r a b ó w  16 lutego.

Ruble papierów*? rosyjskie za 100 rs. . . . .
Bubel srebrny obrączkowy . . • • • • • •
Marki niemieckie za 100 marek . • > • * * *
Dukat w a ż n y ...................................................... * *
 ......................................................
imperyał w a ż n y ...................................................... *
Bremo austryaokie za 100 złr....................................
Kupony srebrne płatne za 100 złr......................   •

Listy zastawne i obligi 
e j  pożyczka krajowa galicyjsk* . .
4 ł/,y» Pożyczka krajowa galic. z roku 1883 
obugacy0 indemnizaoyjne galicyjskie 4  
4ęi listy zast Tow. kredyt ziemsk. . »

. n. n U cm. ■$ -13 
listy zast. Tow. kredyt ziemsk. . I g o  

6* listy „ bankn hipot . . j f i g  
listy dłużne galic. zakl. włośó. . g

IW listy zast. gal. zakł. kred. wło. za 100 złr.

6*/, liaty RWt (t. «■ I*- *-
za 36 lat srebrem za 100 z“ ;^ *  a* •

W  list., zast. g. z. kr. z. "  Krakowie zwrot 
za 36 lat, banknot za WO ■«. w.

6*  listy zast g. z. kr. z. W Krakowię zwrot ^
za 18 lat, banknot za „wrót I ̂ ^

1̂ 1 listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, 
za 20 lat, banknot, za 100 złT.W.

!W listy zastawne Król. Pol. z r. 1869 [»  JO® h]ij 
4* listy likwidacyjne Królestwa Pol. [„  100 mD11)

Akcye kolejowe i  bankowe.
Akcye kolei Karola Ludwika . . .  po złr. 210

n * Lwowsko-Czerniowieckiej * 200
„ bankn hipot. we Lwowie „ 200
.  banku gal. dla h. i prz. w Krak. „ 200

Losy krajowe.
Losy miasta Krakowa . . . . . . . . . .
Losy miasta Sstapiłswows ...................................

Pte®« 1 sąoajt

117 — 
1 67 

59 — 
6 67 
9 66 
9 84 

100 -  
99 50

118 — 
1 66 

59 60 
5 77 
9 65 
9 94 

100 —

101 — 
99 26 
99 60 
89 60
85 50 
98 :0

10 ) 50 
55 —

108 —
90 —

100 50 
90 76 
87 -  
99 25

101 50 
64 —

100 50 
98 -

101 50 
100 —

i 98 - 100 —

98 — 99 —
97 — 98 —

100 — 
99 60dS 
87 50g

101 — 
100 50dS 
88 50 g

i 1 
1 

1 
1 296 -  

173 50 
313 -

17 50 
28 50

18 60 
1 24 50 I

W i e d e ń  16 lutego 
Obligi długu państwa.

4V.V, Renta papierowa . . .
4 */,'/, „ srebrna .....................
41/. » r i o t * ............................ .....Xt L7 * T 7 ™ t
" •  :  :  J S : f f l  :

„ 1864 „ 50 ,
Losy Como-Renten . . . .
Obligi indemnizaoyjne.

Czeskie . . . . . .  10'/, podat
Bukowińskie . . . .  „ „
Galicyjskie . . .  . .  „
Morawskie . . .  „ ,
Niższo-austryaokie . . „ „
Wyższo-anstryaokie . . „ „
Sziąskie  ........................  „ >
Styryjskie • • • • .  >
Siedmiogrodzkie . . .  7'/, „
Węgierski© • • • • • n »
Wegier. z klauz. 1867 . „ „
5* Oblig. poż. kolei węgierskiej . .
6* Renta węgierska złote
4%* « « » (za Ostbabn).

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiego Bnku . 
Boden-Credit węgierskie . .

„ austryaokie 
Credit-Anstalt dla Han. i Prz.

„ „ węgierskie .
Depositen-Bank . . . . .
Escompt Gesell. niż. austr. .
Gal. Bankn dla Hand, i Prz. 
Anstro-węg. Banku (Nat.-Ba.) 600 „
Unionbank.............................. 100
Verkehrsbank ogólny . . 140 ' 
Wied. Bankverein . . . .  100 „

Akcye kolei.
Albrechta......................  200 złr. bezń
Altóld-Fiume. . . , 2Q0 ,  Q

79 7b
80 85 

101 50 
128 -  
135 b! 
144 50 
172 -  
172
37 -

120 złr. 
140 ,

80 „ 
160 „ 
200 „ 
200 , 
500 „ 
200 .

79 90
80 60 

101 65 
123 50 
135 76 
145 50 
172 5' 
172 5r
40

106 50 
100 -  

100
104
105 50 
104 50 
110 
104 -  
10) 50 
100 76 
ICO 5 
140 T  
121 7C
99 —

114 -

235 50 
106 90 
30/ 76 
207 -  
825 —

314 -
110 75 
161 -
106 50

171 -

101
loo r / 
105 -

105
101 2t 
101 26 
101 
141 26 
121 9 '  
99 25

111 30

236 St 
306 U 
301 25 
207 51 
832 —

315 
111 
152 
107

171 25

Donsu -Dampfseh. - Gee.
E lżbiety.........................
Lina-Bndweis . . • • 
Balrirarg-Tyrol . • • 
Ferdynanda Nordbahn. 
Franciszka Józefa . . 
Gal. Karola Ludwika . 
Koszyoko-Oderberg . . 
Lwowsko-CzernJassy . 
Nordwest austr. . . . 

.  » Lit. B.
R udolfa .........................
Siedmiogrodzka I . * . 
Steatz-Eisenb. Gesell . 
Sfidbahn (Lombardy) . 
Theisbahn (Cisaóska) . 
Węg. gal. Łupkowska. 

,  Nord-Ost . . . 
.  Westb. Stuhłw. .

525 rfr.
210 „ 
200 . 
200 . 

1050 ,  
200 , 
210 , 
200 , 
200 .  
200 ,  
200 ,  
200 „ 
200 ,  
200 .  
200 , 
200 „ 
200 ,  
200 „ 
200 ,

•68 -  
|9 -  

1203 50 
|194 -  

2682 
50 
50 

146 25 
172 2 
182 75 
191 
177 75 
172 25 
311 25 
142 
243 25 
164 25 
155 75 
167 75

Listy zastawne.
M  Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
5'/, Boden Credit allg. złotem płatne 
5'/, „ w w papier 33 lat
6'/, Tow. kred. krakowskiego 18 lat 
7'/, Listy dłużne . „ 20 lat
6'/, Towarzystwa kredyt. „ 36 lat
67,V. ft „  . " 7j0te 36 lat 
4'/, Gal. Tow. Kred. ziemsk. . . . . 

Gal. Tow. Kred. ziemsk. . .
,  ,  « „ nowe 37 lat
.  Bank Hipot. lwów..................
" „ Włość. „ . . .  .

Bank austr. węg. (National.) wal. a. 
Szląsko aust. Bod.-Kredit-Anstait 
*, Węg. ogól. Bod.-Kredit 34 lat 

rt..aen Kredit-Institut. .

■»*/. 
6% 
5’/. 
6V. 
5V. 
5*/. o‘> v, 
fi1' •/U #2 ł%

Priorytety kolei.
Albrechta.........................
Alfttld-Fiume . • • • 

B „ Em. 1874 . 
Donau-Dampfsch. 100 i
E lżb ie ty .........................

Em. 1862 . .

300 złr.
200 „
200 „
200 „
100 „ 4V.V. 
300 .  .  .

57.

żądaj®
67» -  
229 25 
208 76 
194 50 
2686 

20' 75 
283 7' 
146 '■5 
172 75 
183 5( 
191 50 
178 25 
172 75 
311 5o 
142 30 
248 50 
164 75 
166 2' 
168 25

120 25 
104 60
97 75 

100 -
99 -

90 60
98 50 
98 50

101 70 
63 

101 50
100 50

101 eo

98 -  
98 80

108 75

120 75

98 50 
101 
100 —

91 10
98 75 
98 7 

102 2( 
64 

102 50
101 50

102 50

98 3
99 IP

Elżbiety Lins-Budwois , 900 afar. 6y(
.  Km. 1870. . . 200 „ .

„ 1872. . . 200 .  ,
» 8*lsb.-Tyr. 1870 200 ,  ,

Eperies. Kani. węg. otęió 800 ,  »
Ferdyn.-Nordb. m. kon. . . • 4/,j»

,  „ wal. austr.. . ■ », ,
,  Mor.-Szląc. linia 1871/72 6ęt
„ poż. 14 milion. 1882 . „

poi. 1872 r. . . 100 ab. 6j< 
Franc. Józefa Era. 1867 . 200 .  ,

„ „ Em. 1878 . 900 .  .
Gri.-Karel.-Lud. I Em.. 300 .  •

II .  1871 300 ,  .
„ III „ 1872 800 .  .

Koszyoko-Oderb. . . . 900 
Lwow.-Cter. I Em. 1866 tOO 

H „ 1867 800
„ HI „ 1868 800 ,  .
„ IV ,  1872 300 .  .

Nordwestb. austr. . . • 200 „ „
„ L it B. . 200 .  .

” " Em.1874 2C0 ,  ,
Rudolfa ...............  300 „ „

„ Em. 1869 . . .  300 ,  „
,  E n. 1872 . . .  *00 ,  „
.  Salzkam. gut. zł. 300 „ „

Siedmiogrodzkiej I . . 200 .  „
Steatseisenbahn . . . 500 fr. 3ji
Sflddahn (Lombardy) . 600 fr. 3j<

„ . 200 złr. 5*
Theissb.-Gesell...................  „ „
Węg. gal. Łupków. . . 200 „ «

.  „ II Em. 200 .  .
,  Nordost . . . .  800 » •

„ złotem . . 200 „ »
,  Westbahn . . . .  200 ,  »
* „ Em. 1874 200 ,  *

l esy.
hit D >o»n Hegul. • - ’ **r" ^$ £ £ £  '. ' • : 1$ 
3* Tureckie . . . £  400
Kredytowe • • * • 1W

------------- _

_  _ —

------------- ------------

---------- ł -------------

_ _  — —  —

106 a6 1C 6 -
101 60 -------------

109 - -------------

106 50 106 5‘J
104 80 105 30
104 90 105 3'
1(4 93 105 3 >
99 *0 99 60
—  — —  —

___  _ —  —

99 I! 99 40
96 - 96 25

100 50 101 -
96 30 96 90
96 5 96 -

108 60 103 80
103 30 103 60

----- —  —

102 60 102 9
102 60 
102 60

102 90 
102 90

122 70 123
96 76 96 25

185 15 ---------
140 - 140 CO
122 40 m  eo
102 30 102 6C
9fi — 96 25
16 40 16 80
93 8(J 91 -

118 - 118 30
98 25 98 75
98 26 98 75

117 2t ill7 75
126 4 126 70
116 51 116 -
20 ~ 20 30

173 - 173 bO

(Etrw . . . .  .
złoaan-Dwapcsea. 

w arunku. . . . .  
Keglewicha . , ;
Krakowskie . . . 
Ofaer (miast* Bndy).
P a i t y .......................
R u d o lfa ....................
Salma . ' ...................
Balzburgskie. . . • 
St. Genois . . . .  
Stanisławowskie 
4 V,'/, Tryesteóakie •

w*teldsteina 
WiudischgrKtza.

45
108
*0
10'
10
40
49
10'/)
42
20
49
50 

106
60
91
81

Waluty.
Dukaty w ażn e..............................
20 f ra n k ó w k i . ..............................
Imperyâ y K>ByJ5kl® * • • • •
Funty rzterl. angiel-skie . . .
Liry tu reck ie  z ł o t e .......................
Jkrkj niemieckie za 100 marek 
B ubel papierowy za 100 . . .

Kiwńw 15 iute?f0 
ye Banku hip. gal. 200 złr..Aki

5'/i Listy zast. Tow. kred. ziem.
teye naiiKu tup. 
i, Listy zast. To- 

4%
* « 37-letnie

® '• » * Banku hip. gal. .
fft,' . * » włość, galic.
5 /, Obligi indemn. gal. 5'/0 podat 
6'/• fi pożyczki krajowej . .

W a r n s w *  15 lutego.
5'/, Listy zastawne nowe 1869 r. .

kupon
4'/, Listy likwidacyjne, , . . .

kupon

*9 60 
1 —

19 60 
9 —

17 60 
40 25 
a7 26 
90 -  
63 26 
21 50 
43 fO 
24 — 

195 -  
66 -  
28 25 
37 60

6 70 
» 61 
9 87 

12 12 
10 9' 
69 o j  

117 tU

111 60
20 50

18 -  
40 10 
37 75
21
53 75 
22 25 
49 — 
Vb — 

127 -  
67 -  
29 -  
88 -

6 72
I 62 
9 89 

12 15 
10 94 
59 40 

117 75

297 -  
98 45 
90 25
98 45 

ICO 90

99 60 
101 50

jub.ikop

302 — 
99 45 
91 26 
99 4*

101 90

100 RO
102 6C

rub.|kop

100 30

88 25
ŁO



CZAS z Niedzieli 17 Lutego 1884.

«

ni. W A L I  ZGROMADZENIE
CZŁONKÓW

Stowarzyszenia pożyczkowego 
i oszczędności

„Wzajemna pomoc
w Krynicy

z poręką nieogran. w Sądzie zapisanego
odbędzie się dnia S S g 'O  lu te fifO  

r .  o godz. 3ej popołudniu 
w lokalu Towarzystwa kasynowego 
w K r y n i c y ,  na które niniejsze® 
wszystkich P. T. Członków uprzej­

mie zaprasza się. 
P o rzą d ek  d z ien n y:

1) Sprawozdanie Dyrekcji z obrotu fun­
duszu Stowarzyszenia za rok 1883.

2) Sprawozdanie Rady Nadzorczej z jej 
czynności za rok 1883.

3) Zatwierdzenie rozdziału czystego zysku 
za rok 1883.

4) Wybór trzech członków i zastępców 
do Rady nadzorczej w miejsce wylo­
sowanych (lub ustępujących) § 4 3  stat.

5) Zatwierdzenie wybranych członków Dy- 
rekcyi lub też zarządzenie ponownych 
wyborów.

6 ) Wybór Komitetu rewizyjnego na rok 
1884.

7) Zmiana § 7, 13 i 59 ustawy Stowa­
rzyszenia.

8 ) Wnioski Członków. (602-3-3)
9) Wnioski Dyrekeyi.

RADA NADZORCZA 
Stow arzyszen ia  pożyczkow . i o szczędności 

„W zajem na Pom oe“
w K r y n i c y ,  dnia 12 lutego 1884 r. 

lir . Alfons M ałdziiski.

TRAN RYBI BIAŁY
prawdziwy

z  B e r g e n

z przyjemnym smakiem — dostać można 
w aptece „pod Gwiazdą4 w Krakowie przy 
ulicy F l o r y a ń s k i e j .  (163-9-)

K onstanty  W iszniew ski

x a R a tk a  moja staruszka trapioną była długi czas 
lTR -przez reumatyzm i i ie mogła nigdzie znaleźć 
ulgi ni pomocy. Przypadkiem jednak  otrzymałem 
nareszcie ś r o d e k  d o m o w y ,  k tóry  nietylko 
mnie pomógł znakomicie, lecz i moją biedną ma­
tkę uwolnił bardzo prędko od uporczywego je j 
cierpienia. Z wdzięczności udzielam podobnie cier­
piącym na zapytanie bliższych szczegółów chęt­
nie i b e z p ł a t n i e  po polsku. [486-2-4]

M . K l i n a ,  Wien I, Getreidemarkt 2.

Dra HARTMANNA R

M A  U  X I Ł I U  O T  w E
najlepszy uznany środek leczniczy b e *  
w » t r i y l t i w a n l a  p r z e c i w  ś l n z o tn -  
k n w l  u  m ę ż c z y z n  i Dra Hartmanna 
Auzilium dla kobiet p r z e c i w  n  p ł n „  i> m  
(czy świeżo powstałym, czy zastarzałym) 
je s t do nabycia wraz z pouczającą broszu­
rą i biletem upoważniającym dojednej kon- 
sultacyi w zakładzie Dra Hartm anna, we 
wszystkich aptekach po cenie 2 złr. 80 c. 
i w g ł ó w n y m  s k ł a d z i e  W .  T w e r d y  
a p t . , I .  H o h l m a r k t  1 1  w  W i e d n i u .  
U Ę T ~  Tylko w znak ochronny i bilet zap­

atrzone Anxilimn test skuteczir i praw- 
ziwe. Pau U r .  l i a r t i u r . i l u  od

wielu lat słynnie znany specyalista, wedle 
dyplomu z r. 1870 mianowany członkiem 
wiedeń. lekar. wydziału, ordynuje od godz.
9 — 2 i od 4—6 w swoim zakładzie, gdzie wy­
leczą k i ł ę ,  w y r z u t y ,  c h o r o b y  s k ó r ­
n e  I t a j n e ,  c h o r o b y  k o b i e c e  I o- 
s ł a b i e u i e  u i ę z h i e  wedle nader uzna­
nej metody, bez następn. cierpień i przer­
wie zawodu. O lekarstwa stara się w spo­
sób dyskretny. Honoraryum skromne. Le­
czy także listownie w W i e d n i u ,  S t n d t ,  
» e t l e r j c » s » e  1 1 .  (186-29-)

Skład w KRAKOWIE u W. Redyka apt.

sd:

WH Świeży transport

[ij Herbaty chińskiej
f tS  w  cenie z a  funt czyli pół kilo R S  

od złr. 1-50 do złr. 5 20.

!if
od złr. 1-50 do złr. 5 20, ^

jakoteż R?

$  Wysiewki najlepszych fiei bat«
po z ł r .  1-25, 1-40 i  160, !**

S poleca
uU Rudolf Hirchner

ń  w Wiedniu, Ł
^  II., Karmelitergasse 6. ^

Próbki na żądanie dostar- ^  
czam opłatuie. (455-5 )

■- R -JłŁ. m*. JB- jtA

p r a w d z i w e

PIGUŁKI iORISONA
P a  A rth < iu ^  J H o u lia .

N ajlepsze  ze śra tłków  czyszczą t- 
cych  i  p r ze c zy s zc za ją c y c h  krew  w t 
w szelkich  sła ł/ościach  złego  p r z y ­
m iotu , n ad to  u  zo łzach , lisza ja ch , 
w yrzu ta ch  skórn ych  i zepsuciu  

k r w i .
Skład główny w PARYŻU o P- A rihaud Mon 

•in aptekarza, 30, ulica Louis le Grand, — w KRA 
KOWIE w aptekach pp. Trauozyńakiego i Wi­
szniewskiego. (79-48 )

Szczęście!
rrno w c. k. loteryt pewne przez 
j nowszy wykaz wygranych w terno 1883 
afesora Rudolfa Orlice w Westend - Berli- 
), k tóry przesyła go każdemu darmo i o- 
itnle. Wielu szczęśliwych ternistów 401-2-2

■■ t.w,

Z naczne zn iien ie  ceny.
K A W Ę

WPROST z HAMBURGA 
rozsyła ja k  wiadomo w najlepszym gatunku

Karot Fr. Burghardt w Hamburgu
w workach po ft kilo opłatnie z opakowa- 

waniem nieoclone za zaliczką. 
S n e m  praw. arab. b.ssdack.49/, klg. złr. 6'30 
T le  m u l o  wybór, w smaku „ „ „ 5'40
P e r ł o w a  Ceylon b. d. i ł . *  r „ 5 40
mieszanina szszegl. p. god. „ „ „ 5 30
Ceylon plantacyj.b. sra. „ ,  ,  5 —
Jawa złoto -brun. wyborne „ „ „ 4‘70
Cuba niebiesko ziel. wspan. „ „ „ 4'40
afryk. Hocca dob. i wyd. „ „ » 3-90
Santos dobra i moena „ „ ,  355
Mto smaczna........................... „ „ „ 3 25
H e r b a t a  w wielkim wyborze za ' / , kilo 

od złr. 1 do 6. (119-68 )

3 wydanie. Dla wszystkich 3 wydanie.

n erw ow o ch orych
najlepszy obecny podręcznik.

Księgarnia H u h e r  &  Ł a k n i e  w Wiedniu, I., 
Herrengasse Nr. 6 : Heilung aller chronischen 
Nervenkrankheiten auf naturgemassem W ege. Na­
tur u"d  Diat uud rationed.) milde W asseikur. 
Ein Handbuch filr N em  nkranke. — Cena 1 złr., 
pocztą opłatnió 1 złr. 10 cent. (196-7-20)

rt̂ H?£SH5HSZERl?HSiSLrasa5BSri5HSHSiSSB5?.5^.

f  D a w n y  d om  b a n k o w y
(J| z a m ie rz a  w e  w sz y s tk ic h  w ię k sz y c h  

m ie jsco w o śc iach  G a licy i p rz y ją ć
s t a ły c h

|  a jen tó w  miejscowych
d l a  s p r z e d a ż y

ffi

S Listowne zapytania pod „Bankhaus“ jjj. 
K przyjmuje Ludwik 1 urnowsky w Ber- jjj 

nie morawskim. (529-3-3) H

DYREKCIA
Towarzystwa Zaliczkowego w Brzesku

podaje do publicznej wiadomości, że obrót kasowy od dnia 1 stycznia do dnia 31
grudnia 1883 r. był następujący:

P rzych ód :
Dochód pozostały z roku 1882 .........................................
Udziały członków T o w a rz y s tw a ...................................................   94,995
Wkładki na rachunek bieżący o sz c z ę d n o śc i ..........................„ 215,220
Wierzytelności w ekslow e..............................................................„ 3,500
Zwrot ulokowanej zbędnej g o t ó w k i ......................................... „ 5 3 , 1 8 5
Pożyczki na weksle, skrypta i hipotekę ...............................„ 348,815

1 )
2 )
3)
4)
5)
6)
7)
8) 
9)

10)
U)
12)
13)
14)
15)

złr. 399 c. 14 
* 77 
,  41

rachunek bieżący 
„ zastawy . . .

Reeskontowane weksle . . .
Procenta pobrane.....................
Wpisowe od członków . 
Fundusz rezerwowy . . .

„ dywidendowy . .
Zwrot kosztów prawnych . .

„ administracyi

14,831
3,663

11,500
16,717

231
2,009
4,303
1,405

128

05
95
59
67

07

10
70
09
75

Razem 770,906 ,  29

k o i  Gzerwinega S r
(529-3-3) j„

!5 £ 5 E 5 2 ^

R ozchód:
Zwrot udziałów członkom Tow arzystw a...................................... złr. 13,976

„ wkładek o s z c z ę d n o ś c i .........................................................„ 88,736
Spłata wierzytelności w ekslow ych................................................... „ 3,500
Lokacya zbędnej g o t ó w k i ..............................................................„ 58,325
Pożyczki na weksle, skrypta i hipotekę .................................... „ 534,684

„ „ rachunek b ie ż ą c y .........................................   „ 29,461
„ zastawy . . . . . .    b 3 ) 6 6 3

Wykupno reeskontowanych weksli ..................................  4  5 0 0

Procenta wypłacone........................................................................  13 024
Funduszowi rezerwowemu w p is o w e .............................................. ” 231
Zakupno obligacyj na fundusz rezerw ow y.................................... ” 1,800
Wypłata dywidendy za rok 1882 ................................................... „ 4,303
Koszta prawne i s tem ple ...................................................................„ 2,469

„ administracyi z roku 1882    250
» » 1883    3,291

Podatki opłacone za rok 1883 ........................................................ * 846
Koszta in w e n ta rz a .............................................................................  579
Gotówka z dniem 31 grudnia 1883 r....................................   . „ 7,263

56
71

05
14
59
67

13

70
01

84
56
26
07

Razem 770,906 „ 29
a sM is s H s iis a sa sH sa H s a sa sa s ? '

W szelkie gatunki nasion koni­
czyny, szczególnie dobrej czystej 
koniczyny czerwonej , b iałej i 
szwedzkiej , następnie nasienie 
tymotki i wszelkie inne nasiona 
polne i leśne kupują i sprzeda- 
ją  po cenach targowych przez ca­
łą  porę nasion IV. Harol Hirsch 
i Syn, hurtowny handel nasion 
w Opawie (Troppnu) w Hzlązku 
austryackim.— Cenniki na żąda-' 
nie darmo. 1&01-5 10)

5  k o n e w e k  w o d y  i  z a  5  
cnr. w ę g la .

Kto sobie kupi tuki stołek  
kąpielowy W E I LA do o- 
grzowania, może codzitń  n»j- 

k w y g o d n i e j  ciepłej kąpieli uży- 
■ E j ^ H g R B  wać. Cenniki d«r;no i opiatnie.
E n s M a  Ł< W E Y Ł

posiadacz c. k. przywileju 
w WIEDNIU, I , K arntner/ing 17, w WIEDNIU.

Wanny, przyrządy natryskowe, klo- 
sety, lodownie, chłodniki piwa i t. p.
są zawsze na składzie. (473-6-20)

Żaden środek przeciw kaszlowi, chrypce, 
zallegmieuiu, nieżytom i t. p. nie

okazał się dotychczas tak  wybornym, jak  
wyrabiane z leczniczej rośliny babki za­

ostrzonej ł z powodu swego pewnego 
i szybkiego skutku, wszędzie tak  wysoce ce­
nione 86 14 12)

7 babki zaostrzoaej

Ogólny zatem obrót od dnia 1 stycznia do dnia 31 grudnia 1883 r. wynosi: 
Jeden milion pięćkroć czterdzieści jeden tysięcy ośmset dwanaście z łr., pięćdziesiąt 

!ośm cent. w. a. (1.541,812 złr. 58 c.).
Tudzież, że jak dotąd tak i nadal przyjmuje wkładki na rachunek bieżący 

(oszczędności) nietylko od członków Towarzystwa, ale i od obcych osób do Towa­
rzystwa nienależących i oprocentowuje takowe od dnia złożenia do dnia odebrania 
na 4 % za krótszem wypowiedzeniem, na 4 V*°. o za 3 -miesięcznem wypowiedzeniem, 

i Udziela zaś członkom swoim pożyczek na weksle, skrypta notaryalne i na 
hipotekę za opłatą 5, 6  i 7% rocznie.

Na rachunek dywidendy przypadającej członkom Towarzystwa za rok 1883 
od złożonych udziałów (pro rata temporis) 6 % każdego dnia w godzinach kance­
laryjnych za przedłożeniem książeczki udziałowej — wypłaconem być może.

Brzesko, dnia 12 lutego 1884 r. (604)
W ła d y s ła w  R otter. S ta n is ła w  D yłsk i.

Piękność kobiet.
Glicerynowe mydło piękności g  cCeSrens?ycb-

miast, nie dopiero po długiem używaniu delikatny, lśniąco biały, młoducia- 
no świeży k o lo ry t ,  wyleczą natychm iast  p i e g i ,  plamy w ą t ro b ian e  jakoteż 
połogowe wypryski,  s t łu szozen ia ,  l iszaje,  wygładza zupełnie blizny z ospy, 
b rodaw ki ,  fa łd y  i zm arszczk i ,  bez różnicy wieku Wielkie flaszki do całego 
wyleczenia I złr. 50 et.

Wiktora Se lim i <1 ta I Synów 
w W iedniu.

Tylko prawdziwe w aptekach i u Sta­
nisława Feintucha w Hrakowle.

CACAO van HOUTEN
w proszku

zupełnie oczyszczonym i rozpuszczalnym.
Ca(L° Viln, Houten je s t produkcją nader poży- 

ną do polecenia każdej familii, której na poźy- 
zsleży owem’ strawnem, del.katnem i taniem

Poświadczenia najpierwszych chomików i le­
karzy stwierdzają, że produkt ten odznacza się:

L “^ ł „ g łacdz" i?JSZ4 czystością, wolny zupełnie
2. niezmierną siłą pow yższą;
3. przyjemnym smakiem i aromatom;
4. oszczędnością z powodu je j taniości, skoro 

funt rzeczonego proszku wystarcza na 100 
filiżanek.

5. Bardzo łatwym i pojedynczym sposobem , 
tudzież szybkiem bardzo przygotowaniem 
do życia. (&9 z3-27)

J. van HOUT E N & Z 0 0 N
W c c s p  w  l l o l l a n d j i

w większych ilościach do nabycia na ci>łą Gali 
cją w domu handlowym

J- WENTZLA w KRAKOWIE.

-  Wysadki chmielowe, a
Począwszy od <1. l  kwietnia b. r. [n 

rozsyłam, za poręczeniem kiełkowa- JH 
nia", silne i zdrowe z a t e c h i e  wyr- J{J 
s a d k i  c h m ie lo w e z uznanych
najlepszych o g r o d o w  « ł a ś c i -  
c i e l i  d ó b r

I. g a t u n k u  i»o z ł r .  I *
H .  " - f  S

III. „ «. " . 3 In
za 1000 sztuk opłatnie, umiejętne K 
opakowanie na miejscu w Aoteczu ^  
za zaliczką i upraszam o wczesne uj 
zamówienie, gdyż zamówienia wyko- 
nane będą takim porządkiem, w ja­
kim nadchodziły. (561-2-10)

E d w a r d  G r o ss ,
inspektor gospodarczy w Micheld ^  

u pod Zateczem (Saaz). Si
^ S a sa sa sa sa jra ssH S E a sE sz sH S E S Z sE S H sa ^

BIURO UMIESZCZEŃ
H e le n y  H o w ó l e c k i e j

w Krakowie przy ulicy W Pilnej 
pod Nr. 9.

Powyższa firma ułatwia wybór żądanych 
nauczycielek i nauczycieli, tak  edukacyi 
krajowej jak  i zagranicznej.

Obecnie poszukują poead w domach pry­
watnych: I * o lh i  n a u c z y c l e l h i  posiada­
jące obok nauk szkolnych wyższego zakre­
su , dokładną znajomość obcych języków 
oraz muzyki.

S ą  do u m ieszczenia :
Francuzki wykształcone ori.z wy­

chowawczynie czyli Bony Polki, Francuski 
i Niemki. (448-3-)

i

Przyjmuję młodych ludzi
na praktyczną naukę gospodar­
stw a w połączeniu z wykładem teoryi i 
zwiedzaniem lepszych gospodarstw w oko­
licy. R ip p o m n n ,  (572-2 10-

D o b r a n o w i c e ,  poczta Wieliczka.

ZDOLNA PANNA,
umiejąca krawiecczyznę i białe szycie — 
p o s z u k u j e  o b o w i ą z k u  każdego cza­
su.— Bliższa wiadomość u PP. Wójcików 
w Krakowie, plac P. Maryi Nr. 8. [571-2-2]

Magazyn bławatny 
Henryka Schw arza w Krakowie

potrzebuje (504-3-3)

praktykanta.
Trawa miodowa

(Koleus lanatus) 
nasienie świeże i pewne na grunta suche lub mo- 
kre zupełnie liche, na pastwiska wyborna roślina 
raz zasiana trwa kilka lat. J e d e n  k o r z e c  wraz 
z workiem kosztuje 4 złr. 50 et., przy zaku- 
pnie naraz I O  h o r c y ,  dodajesię korzec bezpła­
tnie. Zamówienia uskutecznia J .  
skład nasion w B o c h n i .  [o28-3-32]

1i
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l^ P ię ć  m edali z a § lu ^ i^
z a  przewyborne perfumy i wody toaletowe.

WODA LWOWSKA odznacza się bardzo przyjemnym i długotrwałym zapachem. Woda 
lwowska zyskała powszechną wziętość w kraju i zagranicą. Flakon 80 cent. 
i 1 złr. 50 cent.

WODA LEWANDOWA-AMBROWA. Posiada bardzo przyjemny i silny zapach; służy 
do skrapiania sukien i chustek, daje bardzo pr.yjom ne i wonne kadzidło. Cena 
flakonu l -20. Pół flakonu 70 ct.

WODA LEWANDOWA PODWÓJNA. Odszczególnia się nader przyjemnym orzeźwiają­
cym zapachem i używa się z wodą do mycia, korzystnie wpływa na płeć i skórę, 
konserwując i chroniąc ją  od wyrzutów, zmarszczek itd. Cały flakon 90 ct. Pół 
flakonu 50 centów.

WODA K0L0ŃSKA PODWÓJNA, która o wiele przewyższa swoją dobrocią zagrani­
czną po 25, 40, 50, 80 ct. 1 złr. i 1-50.

OCET TOALETOWY. Odznacza się nader przyjemnym zapachem i je s t powszechnie
używanym do odśwn ż&nia ciała, skórze nadaje jędrność, czerstwośó i chroni ją  
od wszelkich w płjwów szkodliwych. Służy również do odświeżania i odwietrzama 
powietrza w salonach. Cena 50 e n t  i 1 złr.

PERFUMY. Chypr, heliotrop, jFUMY. Chypr, heliotrop, jaśmin, Jokey-Klub, hiacynt lilia, perfuma krakowska, 
perfumy z kwiatów alpejskich, kwiatów polnych, kwiatów wschodnich, Ess Bou-

SASZETKI (SACHET) z zapachem paczulowym, z kwiatów wschodnich, konwaliowym, 
kwiatów polskich, kwiatów alpejskich, fiołkowym, lewandowym, piżmowym, róża­
nym, heliotropowym itd. po 50 ct. 1 złr. i 4 złr.

WODY TOALETOWE z zapachami: fiołek, heliotrop, Millefleurs, Ess-Bouquet służą
do nacierania ciała. Flakon 1 złr.

JAK IlIM TAlfICZ,
magister farmacyi i  chemik sądowy,

we Lwowie, u lica K opern ika 1. 3 — filia w K rakow ie.
Sukiennice 1. 20 . (168-27 )

Oryginalna) pa sta Pompadour ó̂1kł5o°cfciMr'Uiafy

Balsam na włosy

Słabowitym kobietom i p a n n o m S ‘Ł w
S era i l  profesora Ali Beja Mustafy ju ż  po b a rd z o  k ró tk iem  używaniu pożą­

daną tu szę  c i a ł a ,  czyni piersi  i ram iona  p e łn a ,  c k r ą g ł e  i g ład k ie  nadaje naturalny powab 
i wdzięk, zapob ega wtzelkiemu osłabieniu wymienionych części ciała nawet w bardzo pod.-szłym 
wieku kobiet,  bardzo skuteczny po rozwiązan iu .  W ielka flaszka oryginalna 1 złr. ?ó ct. mała 
flaszka 1 złr.

prawdziwe serajowe mydło bu-
k i p t n w p  4 0  p n t  (bez trucizny) profesor* Lep- 
i v i c i j Vj v t c ; p erta  posiada cudowny przy

miot przywrócenia osiwiałym włosom w przeciągu 8 dni barwę mianą w młodości, wygubia łu 
p eż, wyleczą łysinę, wypadanie  w łosów , wzmacuia p o ro s t  włosów i n a d .jt  im jed w ab is ty  p o ­
łysk. Wielka flaszka oryginalna 2 złr. S k u te k  poręczony  100 dukatam i._________________

Lomanowa esóicya na włosy
lec_enie 1 złr. 50 ct. (564 1-4)

G łó w n y  s k ła d  w  P a r fu m e r ie  H y g ie n iq u c  
w  W ie d n iu , M a r ia l i i l f e r s lr a s s e  Jlr. l i .

S k ła d  w  P e s z c i e  u  J ó z e fa  v. T G ró k , a p te k a r z a ,  
w  P r a d z e  u J ó z e fa  F iir s ta , a p t.

Zamówienia poste restante nie mogą być wykonane. — Tysiące podziękowań.

Zahne- SeboE
I. Nie należy pożywać gorących potraw, 

a po nich pić innych napojów.
II. Nie należy chodzić w zimie z otwarte- 

mi ustami na ulicy , a zębami gryźć 
orzechy.

III. Nienależy zapominać o tć n, aby po je­
dzeniu zawsze wypłukać usta a zęby 
wyczyścić szczoteczką do zębów.

IV. Nienależy zaniedbać o tern,' aby dziu­
rawe Zęby natychmiast kazać plombo­
wać.

V. Nienależy zapominać o tern, aby zepsute 
zęby sprawiające ból natychmiast kazać 
wyrwać. (412 3-3)

VI. Nienależy chodzić z lukami od zębów, 
lecz trzeba brakujące zęby kazać zastą­
pić sztucznemi za poręczeniem.

VII. Nietrzeba zapominać, '  że luki zębowe 
szkodzą dobrym zębom i są w 'ogóle 
dla zdrowia szkodliwe.

VIII. Należy się udać tylko do słynnie 
znanego od SO lat dentystycz­
nego zakładu U. Herzl w W ie­
dniu, Hothentliurmstrasse 3ft.

IX. Należy dokładnie zważać na Nr. 3ft 
(Ecke der Adler und Holilmesser- 

v  tu dzież nazwisko „Herzl‘».
X. N altży te przepisy zawsze zachować.

Dobrodziejstwem w domu, ja k  w rodzinie, jest dobra i pra­
ktyczna maszyna do szycia służąca czy to  do zarobku, czy też dla 
własnego użytku domowego, je s t ona bowiem najlepszem narzę­
dziem pomocniczem i g- spodarstwo domowe bez tegoż je s t rzeczy­
wiście pozbawione prawdziwego dobrodziejstwa.

Zmartwieniem zaś v  domu je s t niepraktyczna, zużyta maszyna 
do szycia, która co chwila się psuje, a obawa przed nabyciem takiej 
maszyny wzmaga się tern bardziej, że ze Szkocyi mnóstwo tego to ­
waru przez wędrujących kramarzy na miejscu i gdzieindziej bywa 
zachwalane i jako  „oryginalne Sinyerao od łatwowiernej 
Publiczności kupowane.

Każdy więc przed nabyciom maszyny do szycia zechce prze­
konać się we własnym swoim interesie o znakomitej dobroci m a­
s z y n  d o  s z y c i a  wszelkich systemów, które zawsze na składzie 
utrzymuję.

Zarazem polecam ręczne maszyny do szycia, uznane przez 
lekarzy za najlepsze, ruch bowiem tych maszyn je s t lekki i cichy.

Przy zakupnie tych maszyn udzielam wszelkich możliwych 
ułatwień, a przy zapłacie gotów ką stosowny rabat. Nauka szycia 

a do 1 • ..............................
iy

przesyłka do ostatniej stacyi kolejowej, jakoteż opakowanie bez­
płatnie. (251 6 10)

Knpełna gwaraneya za każdą maszynę.

T E L E S F O R  J O I  A I ,
najw iększy skład m aszyn do szy cia  i m echaniczny w arsztat dla reparacyj

w Hrakowle przy ul. iw. Jana *r. K.

I®!
P1ERWSZI I KAJWIĘKSZY

dom komisowy i wywozowy
mebli

i ZUPEŁNYCH URZĄDZEŃ DOMOWYCH
po największej części pochodzących odd o s t o j n y c h  p a ń s t w .

Umeblowanie do salonów, Jadalń, pokoi mązklch, bodosrów, sypialń, pokoi gośclnnyoh 
i przedpokojów we wszelkich możebnych kształtach — wszystko bardzo trwała robota 
z pierwszych zakładów — są wystawione po tanich oenaoh w podpisanym doms komiso­

wym i wywozowym uporządkowane pokojami.
Obrazy olejna, franoaskla bronzy, jednem słowem wszystkie potrzeby do kompletnego

urządzenia mieszkań. (104-40 )
D. FRIEM & WECHSLER’s Kommissions u. Exporthaus,

Wien, S4adt, Graben Wt. S, Eingan? SpIeffelgr«Me i.
Przyjmujemy na kom isową sprzedaż meble z  domów arystokraty L

"  Prosim y tiważaź d o k ład n ie  na flrmę I a d r e s ^ ' ^ B  DeDenniki
itycznyoh.
darmo. I

Doniesienie dla podróżującej 
publiczności.

Szan. PP. Pasażerów życzących odbywać dalekie podróże n. p. do Anglii, Ame­
ryki, Afryki, Australii, mam zaszczyt zawiadomić, że w mojem biurze dla komunikacyi 
powszechnej mogą otrzymać każdego czasu bezpośrednich biletów tak dla europejskich 
jak wszelkich kolei innych części świata, również dla wszystkich Towarzystw parow­
ców pocztowych świata po urzędowej taryfie. (178-22-50)

Również można tamże dostać wszelkich gatunków monet, banknotów i przeka­
zów na wszystkie większe miasta handlowe. Wyjaśnienia o kosztach podróży i t. p.
i i . . J A „ „ „ I J  r» >r iii* _ J  * . I D n A łn ln77m ocC Qbezpłatnie. Arnold Reif w Wiedniu, I., Pes ta lozzigasse .

ZASTĘPUJE MACHINY PAROWE
bez urządzenia kotłów i komina, wolny od koncesyi,

, bezpieczny, znacznie mniejsze koszta ruchu.

O tto  n o w y  m o t o r
z zupełnie cichym chodem (1 1 1 -8 8  )

0 SILE 1 DO lO O  KONI.
F A B R Y K A  MOTORÓW O A Z O W Y C H

L A S G E i  &  W O L F  w  W  i e t l n l u ,  L a x e n b u r g r r s t r a s s e  5 3 .

wm

Prawdziwa wyroby paryskie
_ m _«• Zk otAOAnrnin ,1 ̂  J 1 •

po złr. 1, 2, 3, 4, 
( 8 8  26-)

najlepsze'l t a u c x i i l t o w e  I g n m o w e ,  stosownie do dobroci,
5  złr., rozsyła P U N K T U A L N IE  za zaliczką lub za gotówkę

P ip r r p  Mnunier  8h^ ,d t o w a ł ^  g u m o w y c hn e r r e  muurilc , W Wiedniu, Karntncrsfra»»e 14 w Bazarze
1 Freiung 2 w Bazarze.

Osłabienie m ęzkie, choroby nerw ów , tajne grzechy m łodzieńcze i wyuzdania.
D ra  t t rru n a

p r o s x e l t  p e r u w i a ń s k i
('wyrabiany z ziół peruwiańskich).

P ro tzek  peruwiański jes t jedynie 1 wyłącznie ns to odpowiedni, 
ł’ ZHpt, biedź każdemu osłabienia ezyśoi rodnych i płciowych i tym 

sposobem usunąć u mężczyzny osłabienie męzkie (Impoteneya), a u
omwMTOtv v v k °b ie t n iep łodność .  Również je s t nieocenionym środkiem leczniczym 

ystkich zboczeniach ustroju nerwowego, w os łab ien iach  spowodowanych wskutek 
n tra ty  sokrn* 1 k rw i ,  a szczególniej w o s łab ien iach  m9zkieh wskutek wynzdań. s a ­
m ogw ałtu  i n o cnych  pollucyj (jako jedynych sku tków osłab ien ia) ;  również we wssystkich 
C h o ro b ach  nerw ow ych j a k : osłabieniu zmysłów, utracie siły cuda, bolach w krzyżach, 
piersi i głowy, migrenie, osłabieniu, melancholii, uporczywem zatkaniu, nerwowem drże­
niu rąk  i nóg, niedokrewnośei itd. . . . .  . (99 20 40)

Ż a d e n  ś ro d e k  znany w medycynie nie wyleczą tak  pewnie  i z u p e łn ie  w powyż­
szych c h o ro b ac h ,  ja k  Dra W runa proszek  peruwiański ; n ieszk o d l iw o ść  p o rę cz o n a ,  

p y  Cena pudełka z dokładnym opisem I z łr .  8 0  cen t .
Składy w H r a k o w l e  utrzymuje W .  R e d y k ,  apt. we Lwowie t?. Rucker, w  Czer- 

niowcach J . Golichowski. — Główny ajent: Al. L  i senne r, dyplom, aptekarz w W iedniu, 
Kaiser Josefstrasse 14.

I
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R k l a d  f a b r y c i n y  w najw ięk­
szym wyborze i w oenie rozmaitej 
począwszy za 100 sztuk 25 e. i wy­
żej. O b r a z y  większe i K a n o n y  
oraz wszelkie a r t y U w ł y  d e w ® .

. I f c y jn e .  D r u k i  f c o i c l e l n e .  Na 
O b ra z y  do o ł t a r z y  i c h o r ą -  
ą w l e  z wykończeniem artyatycz- 
nam, uskuteczniam y zamówienia w 
najkrótszym  czasie. — Ceny stałe 
i nizlcie. — Na prowincyę odsyłamy 
odw rotna poczty. [292-13-20]

Kutrzeba i Murczyński
w  K r a k o w i e .

W yszły z druku:
II. Przewodnik prakt. do n au czan ia  

dzieci małego katechizmu
w 2. poprawioncm i poumożoaem wydaniu, obej- 
tnnjąrem przygotowanie do I. powie iz i i kom u­
nii św. D uku 15 ark. Cena egzemplarza l  z ł r .  
8 1 .  R o i m y i l a ń  M a j o w y e b  o  t a j e m n i ­
c a c h  R ó ż a ń c a  Hf. M . P .  * p r » y k ł a d a m l  
1 o b r a z k a m i .  Druku 13 ark, Cena egzemul 
45 ct. Biorący większą dość egzempl. otrzymują 
znaczny rabat. X. Krukowski, (519;

prób, b, św, Flo yana w Krakowie.

«aSZ57JS?51S?5e5ESE5ES2SHSMHSlSiSE5^
CHOROBY in

r P Ł C I O W E  I S K Ó R N E  jj
[Jj leczy pod dyskrecyą

* Dr. ANTONI BERGER
specjalista chorób weneryczn. i skórnych,

także listownie.
Jego poradnik w tychże słabościach (wy­
danie III.) kosztuje 1 złr,, za zaliczką po­
cztową złr. 1 cnt. 20, (575 1-)

Lwów, ul. Karola Ludwika L. 7. 
Ordynnje od godz. 3—5 popołud.

Leki w ysyła w sposób dyskretny.

Bi

■JPrzed fa łszow an iem  o strzeg a  s ię . “ H Q

Bilińskie cukierki na niestraw ność.
sty lfe i h i l iń s k ie

w yborny środek w zapaleniu iolądka, nieżytach  
żołądka, nieregularnem trawieniu wogóle. 

Jedyne układy w K r a k o w i e  u Jana Wentzla, = |  
Konstantego Wiszniewskiego aptek. (405-7-10) y *

M, F. Ł. Industrie-Direktion g

S ’"«T N
m  atzr*2.n t%• n
z Z  
* 3

Itilin (BObmen).

n ct
Et
10
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Helia pastylki tamaryndowe
z owocu Tamarindus indica starannie zrobione i równej wartości francuskim Tamar indien, 
wobec których są znacznie tańsze, mają codzień większy pokop u leba-zy i publiczności. 
Helia pastylki tamaryndowe są przyjemnym bez bólu działającym środkiem przeczyszcza­
jącym, który polecić należy szczegóiniej cierpiącym na hemoroidy, następnie kobietom  
1 dzieciom i k tó ry  znakomici lekarze przedkładają nad ostre pigułki w szelkiego rodzaju 
i  przeszkadzające leczenia wodami mineralnemi.

Helia pastylki tamaryndowe sprawiają naturalne rozmiękczenie wnętrza kiszek i są 
w zatwardzenlach stolca i wszelkich z tego pochodzących cierpieniach najcenniejszym środ­
kiem. Cena pudełka 75 ct. w. a.

Fabryka i główna rozsyłka :
O. H e l l  &  Ćomp. w  O pawie.

Na międzynarodowej wystawie aptekarskiej w Wiedniu odznaczone dyplomem honorowym. 
Helia pastylki tamaryndowe są do nabycia w aptekach.

Główny skład w Krakowie u aptek. pp. K. W iszniewskiego, E. Stockm ara; we Lwo­
wie u Mikolascha i we wszystkich większych miastach. (120-19 24)

i  S a s i  ^ j j i  g p u r a  g f g

Podziękowanie.
Świeżo ukonstytuowane i dobrze się rozwija­

jące  .K ółko rolnicze"w K łaju, poczytuje sob;e 
•za miły obowiązek z łoźjć  Przewieleb. JMC X . 
K t o j a ł o w . k l e m u  publiczne Bóg zapłać, za 
podarowanie pisem es w ydanietza swego z r. 1883 
zawiązują-.ej s.ę tamże czytelni ludowej. (582;

N ie p o ło m ic e .  X. Jan  Piaskowy.

OBWIESZCZENIE.
Nr, 149. - -  ■■=* (506)

Zwierzchność gminna m. Jorda-1 TjX 
nowa rozpisuje niniejszem na budo-|Jjjj

poprzednio naczelny kuchmistrz w hotelu „Erzherzog Karl“ 
w W iedniu, ma zaszczyt donieść niniejszem, że od 1 stycznia

b. r. objął

Restauracyę
w słynnie znanym i z wszelką wygodą urządzonym

H o t e l u  l f a n d l a
w Wiedniu. I., P etersp latz  12.

Oprócz wybornej niemiecko - francuskiej kuchni, uważa za 
swój szczególny obowiązek donieść, iż zaprowadza u siebie 
narodową kuchnię p o lsk a  i rosyjsk a .

ci-devant Chef de cuisine k  1’hCtel de 1’archi-duc Charles 
h Vienne se donue l’honneur d’enseigner, qu’il a louó depuis le 

1. Janvier a. c. la vieille et connue

Restauration
i

(adjustće avec le plus grand comfort) a

H ś l e l  M a ml  I.
Vienne, I., P etersp latz  12.

II se compte comme devoir de livrer hors d’une excellente 
cuisine allemande et franęaise, une cuisine exquise ro sse  
et p o lon a ise . (306-3-4)

BERLIN.— Jan HOFE, c. k. nadw. fabrykant wyrobów słodowych w W i e d n i u . — PETERSBURG.

i
l

wę jednej nowej a zgłębienie i na­
prawę trzech starych studni, l ic y ­
t a c j e  trzecią na dzień a  m arca  
lSSHf r. o godz. 9 rano, a to nad 
ceny fiskalne, które wynoszą kwotę 
606 złr. 4 cnt. w. a., wskutek roz-. , 
porządzenia Świetnego Wydziału po-1 IM 
wiatowego w Myślenicach z dnia 30 
listopada 3883 r. do L. 3 6 3 1).

Oprócz licytacyi, która odbędzie 1 1 . |-  
s ;ę za pomocą tfert pisemnych, bę-I^J 
dzie także licytacya ustna po ode- M  
brania od licytantów cfeit, a to w ten jjjj' 
sposób, iż który z panów licytantów 
najmniejszy procent nadwyżki nad 
cenę fiskalną zaofiaruje, będzie za 
przedsiębiorcę tego przedmiotu uwa-|(|]J 
iany, przy równobrzmiących cenach, Ijjrj 
jednak mają oferenci pisemnemi o - l - J  
feitami pierwszeństwo. ™

mu

JA W A  H O F F A

piwo zdrowotne z wyciągu słodowego.
N «  ogóln ą  b e z s i ln o ś ć ,  c ierp ien ia  p iersi i ż o łą d k a , su ch oty , n ied ok rew n oćć i n ieregu larn e  
d z ia ła n ie  organów  dolnych c z ą ic i  c ia ła . Bardzo dobry uznany środek w zm acn iający  dla

rek on w alescen tów  po każdej chorobie. Ce..a butelki 60 cnt.

JA W A  H O F F A

piersiowe cukierki z  wyciągu słodowego.
Na k a sze l, chrypkę, za tleg m ien ie  niezrównany. Z powodu lic h y c h  naśladować uprasza 
się u w a ż a ć  na niebieskie opakow anie i znak ochronny prawdziwych cukierków z wy- 
ciągu słodowego (po itre t wynalazcy). W niebieskich paczkach po o^, 30 ,15  i 10 cnt.

Dyplom zasługi międzynarodowej wystawy zdrowotnej w Londynie 1881 r. za pierwiastki lekarskie i za przyrządy wzmocnienia zdrowia.
P O D P I S Y  i

Jej Król. Mośc Królowa angielska Wiktorya. — Jego Król. Wysokość ksiąię Edynburski. — Spenzer, prezydent wysfatpy.
John E rie Erichsen, prezes komitetu. — Mark //. Judge, sekretarz.

J A V A  H O F F A

zgęszczony wyciąg słodowy.
Dla c ierp ią cy ch  na p iersi i p łu c a , na z a s ta r z a ły  k a s z e l ,  n ie ż y ty , cierp ien ia  krtani.

Pewny skutek, b ar.zo  przyjemny do używania. W  butelkach po zlr. 1*12 i 70 -

JA W A  H O F F A

c z o k o i a d a  s ł o d o w a
Bardzo posilna i wzmacniająca dla osób  sła b y ch  I nerw ow ych . Jest bardzo smaczną 
i szczególniej do po lecen ia .jeże li użycie kawy jako nadto noruazajace jest wzbro 

nione. Paczka % kilo złr. 1'80, c. 90 i 6-1, '/, kilo złr. 2’40, 1 '60 i 1.

IOferty pisemne winny być wnie- UJ] 
aione najdalej do 12ej godziny w po- r f  
łudnie, zaopatrzone marką na 50 ct.I Ir- 
i 10%  wadyum. |j=!

Cena podana w oftrc.e, za którąljlk  
c-ferent się obowiązuje roboty te u Mjr 
skutecznić, musi być nittylko licz [ “Jj]] 
bami, ale wyraźnie słowami w ypi­
sane.

Warunki licjtacjjne i kosztorys] 
można w godzinach urzędowych, w 
kancelaiyi gminnej przejrzeć.

Zwierzchność gminna i j j r  
J o r d a n ó w ,  dnia 7 lutego 1884 r.Irrrij 

Kalczyński, burmistrz.

I

Ma kaszel, chrypkę, cierpienia piersi i żołądka, bezsilność, wychudnięcie, słabe 
trawienie, najwięcej uznane środki wzmacniające dla rekonwalescentów po

każdej chorobie.
| 58% azy premiowane. | Firtna~źałożona 1847. J

Do wynalazcy i jedynego fabrykanta prawdziwych wyrobów z wyciągu głodowego pana

JAMA HOFFA, c. k. nadwornego dostawcy, c. k. radcy,
nadwornego dostawcy prawi# wszystkich panujących w Europie, w Wiedniu, I., skład fabryczny: Graben, BrSunerstr. 8, fabryka: Grabenhof, Brśunerstrasse 2.

U znana i zamówienia dostoinych i najdostojniejszych osób w roku 1882: Cesarskie W ysoko Ani arcyksiążę Karol Ludwik, arcyksiaię  F rrderyk . k. W ysokość książę Wale*,
księżniczka de Ligne, księżna Oldenburska, księżniczka Renss, panna v. Ferenczv, lek to 'ka  Je j Cesar. Wysokości C esa rzo w e j Je i Cesar. W ysokości księżniczki Maryi W alery! bona  ̂
Angielka, rod ina Met> rnichów, Claui-Oallas. Karaosonyl, B atthyaoyi, Romer J . Ekecelencya jenerał broni Philippovic, hrabia W urmbrand i t. d. Polecone przez pierwszorzędnych 
lekarzy, profesorów, doktorów Batnbergera, Schflcfera, Schnitzlera, Granichstattena i wielu innych w  W iedniu.

PO D Z IĘ K O W A N IA  Z K O IA B C H II.
Proszę o przysłanie za zaliczką pocztową 6 butelek piwa zdrowotnego 

z wyciągu słodowego i należących do tego piersiowych cukierków s ło d o w y ch . 
Dobra opinia żądanych wyrobów słodowych w użyciu ich na c ie r p ie n ia  pier­
siowe okaznjc się słuszną. .

Wołosianka, poczta Skole, 15 grudnia 1883 r. Z szacunkiem
,j . R p w a k o w i c z ,  proboszcz.

a  W y » * e «  p i e r w s z y  z e s z y ł

Pereł humoru 
polskiego.

Zeszyt ten zawiera: „Przypowieści" Rysiń- 
| skiego, „Przypowieści przepadło" M. Reja, 
i „Fraszki i Apoftegmata" J. Kochanowskie­
go, „Humor ludowy" (o cudownym dziadku, 
dowcipy chłopa polskiego i t. d.), wyjątki 
z „Dworzanina" Górnickiego, „Pierwsza 
miłość do panny Jagnieszki" i „O żydzie 
Boruchu", dwie gawędy humorystyczne 
Szymanowskiego, „Samowar" humoreskę 

jChodżki, „Małpy i ludzie" Bartelsa, aneg­
doty, epigramaty itd.

Zeszyt drugi wyjdzie 1 4  l u t e g o .  
Cena zeszytu 30 c., z przesyłką 40 c.

Prenumeratę na 12 zeszytów w ilo- 
Iści 2 złr. 50 c. (z przesyłką pojedyn- 
czyth zeszytów 3 zlr. 20 c.) przyj­
muje aż do wyjścia zeszytu trzeciego 
k§lęsrarnla K . B a r to sz e ­
w icz a  (Krabów, Rynek). [526-3-3]

SUBJEKT HANDLOWY
I Polak, biegły w języku niemieckim i pol­
skim, z dłuższą praktyką, mogący się wy- 
kazać bardzo chlubnemi świadectwami i 
rekomendacyą — poszukuje odpowiedniej 
kondycyi. — Łaskawe porozumienie pod 
adr. A . Iff. H . poste rest. P r z e m y ś l .

(540-3-2)
. n _.....................    n n ------- ti i uum —mr----------

Pomocnik handlowy
Iz zawodu korzennego, władający zarówno 
Mężykiem polskim, jakoteż niemieckim — 
Iznajdzle um ieszczenie w han­
dlu J. S c h a l t t e r  1 S p ó ł k a  

|w Rzeszowie. (468-3-3)

AKADEMIK LASOWY
I z ukończoną wyższą szkołą lasową w Wie­
dniu, mogący się wykazać najlepszemi 

[świadectwami, kawaler, poszukuje umiesz­
czenia przy zarządzie większych lasów. 

u I Łaskawe zgłoszenia uprasza się nadsy- 
iJ=,|k0 pod adresem: 8. D. poste rest. B i e c z .
MHI |  (314-4 5;

J NYIII P
Aleks. Mańkowskiego

I przez panów lekarzy wypróbowany środek we 
wszelkich uporczywych katarach, dłngotrwa 
łych kaszlach i chrypkach przy zapalenin ka- 

I nahi oddechowego iBroncnitis) w rozedmie 
] płuoowej i w kokluszu. Skuteczność potwier­
dzają liczne świadectwa i podziękowania, któ- 

| re do każdej flaszki są dołączone.
Główne składy utrzym ują pp. aptekarze: 

w K rakow ie W . H edyk, pod B is- 
m u l i t e m  i we Lwowie K. M kolaach; w

I Czemiowcach W, Beldowicz; w Warszawie 
I H. Kucharzewski; w Wilnie P. G ruiew ski;
| w W iedniu J. Weiss, Tuchlauben 27: w Ber-
j me Kr. E der; oraz do nabycia w Galicyi pi 

wi# w każdej aptece na prowincyi. (354
irS'
3-)

Giirz, 2 kwietnia 1883 r.
1’ański Holl’a zgęszczony wyciąg słodow y nadzwyczaj­

nie mnie w zm ocnił, wynurzam więc Panu podziękowanie za ten do­
skonały i leczniczy wyrób. Proszę o ponowne przesłanie lO daszek  
zgęszczonego wyciągu słodow ego. Z szacunkiem

Konstanty kawaler Dąbrowski, c. k. kapitan.

W I. wiedeńskim z ak ład z ie  prania, \ W 
blichowania ' an re tow an ia  \Mi apretow am a

IIRACI A E I J * I L
w Wiedniu, V II , Zollergnsse 6, 

przyjmuje się wszelkie gatunki kapeluszy tło n -  
kohy. h ilu chem czn.go praLia i bl chowania we­
dług najnowszej metody, również do modernizo-1 
w an a w edle ostatnich wiedeńskich i paryskich I 
uiodeli- Zamówienia będą punktualnia wykonane I 
a  żucnalo mód na żądanie opłatnie nadesłane. Prócz I 
ego je s t na składzie wielki wybór nowych kapa-1 

luszy słomkowych męzkich i d..mskich, welonów I 
i arprttow anyoa form kapeluszowych. (631-1-15)

Podhajczyki pod Lwowem, 28 marca 1883 r.
Wielmożny Panie! Pańskie wyborne cukierki słodow e rozgo­

towane w piwie zdrowotnem z w yciągu słodow ego oka­
zują się jako niezrównany środek w silnym  nieżycie 
płuc, który zdawał sic opierać wszelkim używanym środkom lekarskim. 
Niniejszem wyrażam najgorętsze podziękowanie za Pańskie wyborne wyroby 
lecznicze i proszę o szybkie nadesłanie 13 butelek Jana Hoffa piwa zdrowot­
nego z wyciągu słodowego i 5 woreczków piersiowych cukierków głodowych 
za zaliczką pocztową. f§  Z wysokim szacunkiem

Jan Tokar, proboszcz.

Wielmożny Panie! Przy tej sposobności Diemogę pominąć d o n ie s ie n ia ,  
że moja żona używ ała od p ó ł roku z najlepszym  skutkiem  
Fańskiego piwa zdrowotnego na osłabienie i kaszel, pod­
czas gdy dawniej w jesieni i na wiosnę, mimo mnóstwa lekarstw, trapioną 
była bardzo przykrym kaszlem, który ją osłabiał. Teraz po użyciu piwa 
słodow ego wszelki kaszel u sta ł, a żona wygląda bardzo 
dobrze. Także na później używać będzie piwa słodowego. Wydaję to 
świadectwo z uwagą, że niewierzyłem w skuteczność piwa słodowego, obecnie 
jednak jestem jego bezwzględnym zwolennikiem. Proszę o ponowne przysłanie 
58 butelek piwa zdrowotnego z wyciągu słodowego.

S. A. Ujhely, 14 maja 1881 r. Z szacunkiem
Robert Grross, starszy inspektor węgierskiej kolei Półn. Wschodn.

, Ir -y /l.c z y  D r. L. G. K raus, oparty  u  2 5 -le tu . |
m5S”  stcześiiwem doświadczeniuwpraktyce szpi-1

t a k i e j  l  p r y w a t n e ; .  H o n o r a r y  u  m  ł y  l u < »  p o
w i d o c i n y m  * k a t k a .  - Ordynuje'w Wiedniu. |
S c h lic k p la tz  Nr. 4, I. p M r o ,  od godziny  2 do 6 . 1 
T a k ie  lis to w n ie . ( 3-i.O; |

Żołądkowe
choroby wszelkiego rodzaju , I lijJJ

tm U ie i c ie rp ie n ia  w ątroby , k o lk i,  h em o ro id y , 11 
o s ła b ie n ie  żo ład k a  i n ies traw n o ść  u su n ię te  b ę - | ,—i ) 
dę z u p e łn ie  ża p o ręo zen iem  w n a jk ró tszy m  
czasie  p rzez  a p te k a rz a  S c l in e l « I »  u n i w e r ­
s a l n y  e l i k s i r  ż o ł ą d k o w y .  Ceua '/ ,  1 złr.,
»/, zł-. 1 cat. 80, pocztą 2J c. więcej za opako 
w anie. Jed y n ie  praw dziw y tylko z S t. G eorgs- 
Apotheke w W iedniu , V., W im m ergasse  Nr. 33 
(d o k ąd  wszelkie pisemne zamówienia adresować 
należy). — S k ła t  w K rakow ie u apt. S to ck m ara .

(220 8-1 ż)

Wielmożny Panie! Przyjmij Pan moje szczere życzenia, gdyż Pańskie 
piwo zdrowotne z wyciągu słodowego jest niezrównane, tak na zło trawienie, 
jak na wzmocnienie ciała. S k u te k  P a ń s k ie g o  J a n a  Hotta piwa zdrowotnego 

wyciągu słodowego bardzo przyjemnie mnie zadziwił, gdyż oddawna miałem 
biedę z moim żołądkiem i n iem o g łem  sobie wcale poradzić. Dzić czuję się 
całkiem zdrowym, mam dobry apetyt i świeże siły. Proszę znów o przysłanie 
25 butelek piwa zdrowotnego z wyciągu słodowego i 1 funta czokolady Nr. I.

Z wysokim szacunkiem 
Maurycy T i c h t l  kawaler de Ttttzlngen.

Arco w połudn. Tyrolu, 10 stycznia 1883 r. 
Wielmożny Panie! Z powodu znakomitego skutku leczniczego Pańskiej 

Jana Hoffa słodowej czokolady zdrowotnej, co poświadcza własne moje ciało, 
dostojne i bogate panie sympatycznie się o niej wyraziły, tak że Pańskie wy­
roby znajdują w Szwajcaryi słuszną sławę i szybki popyt. Upraszam zatem 
uprzejmie o ponowne przysłanie 10 funtów słodowej czokolady zdrowotnej Nr. f. 
Należytość wysyłam przekazem pocztowym.

Medikon pod Wetziko (w Szwajcaryi). Z wysokim szacunkiem
Flżbicta Ramp, żona dyrektora.

Pan Dr. Nikolai w Triebel oświadcza: „Pańska czokoiada słodowa jest
najwyborniejszą, jaką znam, i zasługuje na zupełne uznanie. Zastosowałem 
zawsze ten przyjemny napój z dobrym skutkiem leczniczym w przewlekłem 
osłabieniu żołądka, w utrudnionem trawieniu i w ogólnem osłabieniu."

Kawior
[as trachańsk i św ieży " /  J ig
1 śledzie holenderskie

ryłka 30 sztuk złr 2-70;

[ULI I wiedeńskie serki do piwa w staniolu opa-

f kowane, skrzynka 50 sztok złr. 2 50;

Fromage de Imperial,
I rum Jam ajka  5 “ csiM-sj

rozsyła za zaliczką firma

Caviar- u. C onsum w aaren-E xporthaus
w Wiedniu, Ottakringerh auptstrawę 9.

n a j l e p s z e  f r a n c u z k i e  
K a m ie n ie  m ł y ń s k i e

l e i w s j r n r s k a  g a z a  J e d w a b n a  Dnfoiir Ł  
|C o., r s e e k i e  i s i l ą i h l e  p l s s h o w r e ,  n a -  

r z ę d z i a  z szwedzkiej steli tudzież wszelkie ro ­
dzaje p r z y t e o r ó w  d o  m ł y n ó w  polecamy ta  

[nio w najlepszym  gatunku. (413 3 5
(Cenniki darmo i opłattiie).

Burger, Behrle &  Co.
fabryka kamieni nłyńskich 

O F S T F H .  O D K H B E H U  (B ahntof;.

Oświadczenie: Poczdam 1878 r. 
skiej posilnej czokolady słodowej.

Hrabina v.

Proszę o najszybsze przysłanie Pań-
Wielmożny Panie! Proszę o przysłanie Pańskiego wybornego J a n a  Hoffa 

piwa z wyciągu słodowego.
Górne Stanestie w Bukowinie, 1 stycznia 1884 r.

Jan kawaler de Bejan. Hrabina v. Alton, hotel z. Einsiedler.
Jana Hoffa czokoladę słodową pijają często u dworu. Kto ją raz zaprowadził zamiast kawy, ten pozostanie jej wiernym, gdyż ona orzeźwia, 

wzmacnia i posila, a wedle orzeczenia bardzo wielu lekarzy, jest niezrównaną.
C ś ló w n e  s k ł a d y  w  K r a k o w i e :  .1. T r a u c K y i i s k i ,  W i s z n i e w s k i , _ W . j R e d y k ,  E ._ R a « l l e r .  A . § i c »

_  WIEDEŃSKA SZCZEGÓLNOŚĆ!
g  P ancerne  łańcuszk i  do zegarków ,
i,—  I a ,  k tó ry c h  trudno odróżnić od
d l i i  f u  J ł l  p ra w d ® , r t o t a ,  z 5 let-

uiem poręczeniem, prawdz. 
w ogniu pozłacane. 

O r y g i n a ł ,  w i e d e ń s k i  
I ł a ń c u s z e k  p a n c e r n y  z patent kółkiem i ha 
I c/.vkiem zł. * •  , , a ' "  ł » ń c n s * e k  gnat. im o- 

d-iv z fre n d z la  zł- S -S O . 'Ł a ń c u s z k i  z w a l  c o - 
I „ a n e i t "  z ł « m ,  w i e r n e  k o p i e  p r a w d z .  

z ł o t y c h  ł u n c u s z k ń w  po 4, 5, 6 8 zł. IWule- 
[ i y t o ś ć  p o t r ó j n ą  za łańcuszek z w rw m . jeże- 
|lib y  aczerniał. (499 2-10)
1 W jsy lka  za gotówkę lub za zaliczką.

M. MTJNK jr ., w Wiedniu, I, Wollzeile 35-

d l e c k i ,  F .  G l r a l e w s k i .  a p t . ;  .1. J a n i k a  g .ł. R y n e k  4 1 ,  W .  F e n z ,  E d .  F u c h s .  S t .  F e i n t u c l i ,  k u p
d e m b ic y

(553 2-4)w ŻYDA ĆZO W IE M. B ardasz.

Paryż. Londyn. Budapeszt. Grac. Hamburg. Frankfurt n. M. j Nowy Jork.

i  Wysiewki herbaciane
z najlepszych gatunków herbat, kilo złr. 3 20,

|'wysiewki herbaciane
średniego gatunku kilo 2 złr.,

proch herbaciany
kilo złr. 170, (2375-19 22)

[rozsyła handel herbat, rumu i win 
A . M . H a n d l ,

król. pruski nadworny dostawca w Bornie 
moraw. (Briinn)._____________

Czcionkami Drukarni „Czasu", Odpowiedzialny rządca Drukami Józef ŁaJcociński,


